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Działalność Oddziału b.Araiii Krajowej w  walce z okupantem hitlero­

wskim na terenie powiatu li orłowskiego wo j .bydgoskieg o .

/dawn.ziemi Dobrzyńskiej przed 1939r woj warszawskiego w  latach t
1939 -  19*5/

Po klęsce kampanii wrześniowej 1939r,na którą zgłosiłem 

się jako ochotnik,będąc żołnierzem broni pancernej 1-go Pułku czołgów, 

gdzie służyłem też jako ochotnik,już w  październiku 1939r.zacząłem 
samodzielną działalność organizując oddział żołnierzy do walki z na­

jeźdźcą.

W listopadzie 1939r*uruchomiony został punkt podsłuchu 

radiowego celem orientacji swych żołnierzy o sytuacji wojennej,oraz 

w celu podtrzymywania ducha narodowego wśród rodaków.W tym samym 

czasie została zorganizowana pomoc materialna dla rodzin żołnierzy 

będących w  niewoli,poległych i ukrywających się przed wrogiem.

Podsłuch radiowy mieścił się w  domu sirżanta piechoty w  

/ Jastrzębiu pod Lipnem - Józefa Wiśniewskiego,ukrywającego się przed 

Niemcami.Wiśniewski - pierwszy komendant powiatowy organizacji POI 

/Polska Organizacja Zbrojna/ na powiat Lipno,wróćił po kampanii 

wrześniowej do swych rodzinnych stron i jako żołnierz legionów i 

POW musiał się ukrywać.

Ze względu n a bezpieczeństwo,podsłuch radiowy był prze­

noszony do moich zabudowań,też w  Jastrzębiu pod Lipnem,W kwietniu 

194-Or.miałem rewizję u siebie o wydanie radia,lecz mimo szczegółów 

wej rewizji,Niemcy radia nie znaleźli,lecz mnie wzięto na przesłu­

chanie, gdzie mimo badań i bicia radia nie wydałem,ani kolegów.

^ W 194-Oroku zawiązałem kontakt z Gustawem Olszewskim z

Jankowa pod Lipnem,też POW-kiem i ogniomistrzem rezerwy artylerii, 

który też się ukrywał przed Niemcami.Olszewski wciągnął mnie do 

organizacji y.Z.W.Z.X. W tym samym czasie przybył do wsi Trzebiege 

\J goszcz German :.arcinkowski ps.Krajewski,kpt.wojsk geograficznych, 

zawodowy wojskowy i wydał mi rozkaz jako szef sztabu Okręgu III 

Mazowsze org.P.O.Z. z siedzibą w Płocku - kontynuowania działal­

ności P.O.Z. na terenie pow.Lipnowskiego,przekazując mi kontakt 

z kierownikiem organizacyjnym Okręgu,

Po zapoznaniu się ze Statutem Polskiej Organizacji 

Zbrojnej oraz wytycznymi instrukcjami,ze względu n a  starszych 

wojskowych przekazałem w/w działalność Józefowi Wiśniewskiemu,który 

^ został wyznaczony na Komendanta Powiatowego przez Komendanta Ok-

\J ręgu ps."Roman" /prawdopodobnie kpt.14-go p,piechoty z Włocławka/ 

Józef Wiśniewski działał pod ps."Szczerba”.Powiat był podzielony 

na 9 rejonów t.^, kompanie.Przeszedłem do P.O.Z.ponieważ kontakt 

z Olszewkim był crudŁ-y ze Wł-.gl*du na ściganie go przez Niemców.
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Działalność POZ-tu polegała początkowo na obserwacji ludzi wojsko­

wych, rozmowach z nimi,oraz tworzenia oddziałów wojskowych,wywiadu - 

polegającego na informacjach o wroga,jako sile,nastawieniu do Po­

laków, tropieniu konfidentów niemeów i Polaków im służących*

Szkolenie narazie oddziałów sabotażowych i dywersyj­

nych na podstawie instrukcji do walk ulicznych i w  lasach,oraz uży­

wania materiałów wybuchowych#

P.O.Z*wydawał prasę propagandową pt.”Iskra Wolności" 

niezależnie od różnych instrukcji i odezw P*0*Z* w  roku 1941/42 

w  czasie silnej akcji wroga.polegającej na zmuszaniu Polaków do 

podpisywania obywatelstwa niemieckiego /angiedojcza/ a przez to 

wcielanie ich do wojska niemieckiego na terenie powiatu lipnowakie- 

go,podjęta została silna kontrakcja propagandowa przy pomocy maso­

wych odezw zabraniających Polakom podpisywania listy obywatelstwa 

niemieckiego,a każdy żyjący w  tym czasie Polak wiedział, jak masowo 

ginęli rodacy*

Walka podziemna na terenie pow.lipnowskiego odbywa­

ła się w  bardzo trudnych warunkach.Powiat ten był włączony do Rze­

szy, województwa Gdańskiego,gdzie rządził srogi gaulaiter Pester.

Na w/w powiecie było wielu Niemców*Polacy w  95% byli wyzbyci włas- 

ngrśfai na wsi i w  mieście.Zostali zepchnięci do roli parobków u 

Niemców,będąc głodzeni,bici i męczeni ciężką pracą.Nikt nie był 

pewien życia.Bandy pijanych i rozszalałych hitlerowców biły po no­

cach Polaków.Więziono,rozstrzeliwano masowo,wywożono do obozów kon­

centracyjnych na roboty przymusowe.Nie wolno było mówić po polsku, 

Niemcom należało się kłaniać,a za nie ukłonienie się bito mocno 

wiele ludzi za jednego.

Ludzie nocowali w polach,aby uniknąć łapanek przez 

hitlerowców.Kościoły,szkoły były pozamykane,nazwy ulic i miejsco­

wości zmienione były na niemieckie.Nawet napisy na cmentarzach 

musiały być zamazane,bo były pisane po polsku,Żywność i odzież 

wydzielano.Nie było ślubów,ani żadnych zabaw itp.

W tych warunkach,mimo strasznego terroru hitlerow­

skiego i niepewności życia,duch polaków potężniał i żył żądzą 

odwetu - oddając się ochotniczo organizacji działającej przeciw 

okupantowi.Działalność P.O.Z,-tu rozwijała się w  styczniu 1941r.

/ w  majątku Karakowo pod Lipnem.Jaroszyński ps. "Stalowy” oficer rez. 

intendentury i administrator majątku wykradł Niemcom mapy sztabowe 

dot.koncentracji wojsk niendeckich,praz latnisk,parkowania broni 

pancernej,składów sprzętu wojsk.na linii Bugu,co oznaczało przygo­

towanie uderzenia na Związek Radziecki*Mapy te sam przenosiłem do 

siebie i były przekazane Komendzie Okręgu P.O.Z*
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W styczniu 19^£r odbyła się odprawa sfctabu K-dy Pow,Nr2 P.O.Z. i 

Komendantów Rejonów,na którą przybył K-t Okręgu "Roman" i jego 

szef sztabu p s . ,4Kmita".Zebrało się około 30 osób w majątku w  Sumi- 

nie.Odprawa była ubezpieczona,

W czasie obrad i badania map,żołnierz ubezpiecze­

nia zameldował o zbiżaniu się w  naszym kierunku oddziału uzbrojonych 

Niemców,Wszyscy zachowali spokój,Niemcy poszli dalej,

W Idriretniu 1942r.nastąpiły masowe aresztowania na 

terenie powiatu Sierpc i Płock,K-da Okręgu P,0,Z,była zagrożona, 

ponieważ K-t Okręgu "Roman" był ścigany przez gestapo,a jego szef 

J sztabu ps.&Kmita" ukrywał się na terenie Skępego u  Lulińskiego ps, 
"Stańczyk" w  Józefkowie.

Na terenie pow.lipnowskiego działaln ść P,0,Z,daA 

lej się rozwijała,tylko K-t ps,"Szczerba" był zagrożony ze wzglę­

du na to,że był znany w  K-dzie Okręgu,Z tych względów musiał być 

odizolowany,Szef sztabu Okręgu ps,"Kmita" po wspólnej naradzie ze 

mną i z Lulińskim ps."Stańczyk",wydał mi rozkaz objęcia obowiązków 

K-ta Powiatowego celem bezpieczeństwa,oraz wydał mi rozkaz do K-ta 

"Szczerby" o przekazanie mi wszystkich dokumentów otganizaeji P.O.Z. 

K-dy Powiatowej,Miało to n a  celu odizolowanie K-ta "Szczerby"odp 

naszych kontaktów,ponieważ gestapo po masowych aresztowaniach na te- 

/ renie Okręgu III Mazowsze - mogło wpaść na trop "Szczerby",na sku­

tek torturowania aresztowanych członków organizacji,którzy znali 

"Szczerbę",Z pośród aresztowanych na terenie Okręgu z pow,Sierpc 

i Mława powieszono ok,160 ludzi,którzy byli tak maltretowani tor­

turami, że nawet ojciec wieszał własnego syna,Wiadomym mi jest to 

\/ z rozkazu K-ta Okręgu ps,"Roman",który był ścigany listami gończy­

mi przez gestapo,Wiadomym mi jest również,że po unifikacji P,0*Z i 

\ Z,W*Z, w  Armię Krajową "Roman" został komendantem konspiracyjnej 

szkoły podchorążych w  Warszawie w  stopniu ppułkownika,Został wydany 

na skutek badań przez jednego ze swych podchorążych,gdzie w  więzie­

niu w  Pomiechówku był okrutnie zamordowany nikogo nie wydając. 

Wiadomym mi jest osobiście,że K-t Okręgu III "Mazowsze"ps."Roman" 

był bardzo dzielnym odważnym rycerskim i szlachetnym d-cą i kole­

żeńskim dla podwładnych.Jako jego były podkomendny składam bohater­

skiemu d-cy rycerską cześć i wielkie uznanie.

Mimo silniejszych represji wzmagał czujność i dzia­

łalność organizacji.W dniu 7 lipca 1942r„zostaje aresztowany "Szczer­

ba" w  czasie pełnienia obowiązków konspiracyjnych.Udaje mus się 

narazie wyrwać z rąk żandarmów pori>mo strzałów za nim,nie poddaje 

się usiłując ueiec,lecz będący w  polach Niemcy,dosiedli koni i 

ujęli go.Ja w  tyyi czasie po otrzymaniu wiadomości o e.r?sztowaniu
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"Szczerby",natychmiast kontaktuję się z Lulińskim ps."Stańczyk", 

oraz z ukrywającym się u niego szefem sztabu Okręgu ps*"Kmitą" ^  

meldując mu o zaszłych wypadkach.

Szef Sztabu Okręgu ps*"Kmita" obawiając się are­

sztowania zmuszony był ujść.Razem z kolegą Lulińskim nie mając 

żadnej łączności ze Sztabem K-dy Powiatowej /której członkowie z 

obawy aresztowania też musieli ujść/,oraz K-dą Okręgu,by otrzymać 

rozkazy jak mamy działać - samodzielnie zdecydowaliśmy by natych­

miast ostrzec wszystkich dowódćów celem zer ania kontaktów z oba­

w y  aresztowania,ponieważ gestapo przez torturowanie "Szczerby" 

jak i znalezienie przy nim dokumentów mogło wpaść na nasz trop*

W tym samym czasie gdy gestapo bardzo śledziło nas, 

ja wspólnie z Lulińskim ostrzegaliśmy wszystkie kontakty powiązane 

ze "Szczerbą",organizując jednocześnie zadanie wydostania "Szczerby* 

z gestapo.W czasie dwóch tygodni ułatwiliśmy "Szczerbie" wydosta­

nie się z gestapo i dopomogliśmy całej jego rodzinie do ucieczki 

do Warszawy zaopatrując ich w  fałszywe dokumenty*

Ucieczka "Szczerby" i jego rodzinie - udała się* 

Gestapo po stwierdzeniu ucieczki "Szczerby" zaostrzyło terror, 

tym bardziej aresztując wiele ludzi,rozstrzeliwując i wywożąc do 

obozów koncentracyjnych*Mimo silnego terroru gestapo i "SS",oraz 

penetracji licznych konfidentów i prowokatorów,a nawet zmuszeniu 

księdza,by spowiadając polaków wyciągał wiadomości o organizacji i 

donosił do gestapo obejmuję samodzielnie komendę nad powiatem,aż 

do opanowania sytuacji,celem zapobieżenia aresztowań w  naszej orga­

nizacji i osób cywilnych.

wydałem specjalny rozkaz z natychmiastowym wykona­

niem do grupy łączników,która ostrzegała nie tylko członków orga­

nizacji,lecz i osoby cywilne,które były podejrzane.Akcja ta zapo­

biegła aresztowaniu wielu ludzi*

Reorganizuję nowy skład K-dy Powiatowej,celem 

usprawnienia,zakonspirowania i wydajności naszej organizacji,powię­

kszenia liczebności organizacji*Usprawniłem przede wszystkim wy­

wiad i kontrwywiad,szkolenie - przez wydawanie insirtwkcji dotyczą­

cych opisów broni niemieckiej i broni sprzymierzonych,sposobów 

walki otwartej i w  szczególnych warunkach,tak w  Miastach jak i w  

lasach,sposoby organizowania grup bojowych,partyzanckich,sabotażo­

wych i dywersyjnych,sposoby ściślejszego konspirowania się celem 

bezpieczeństwa,usprawnienie i powiększenie sieci łączności konspi­

racyjnej,która mogłaby w każdej chwili przekazywać informację bez 

ko taktowania się z sobą,a nawet nie znając się ze sobą i nie wie­

dząc o sobie*Na*skrytki i znaki rozpoznawcze,szyfry, .vykorzystanie
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poszty niemieckiej w  przesyłce zwykłych listów,w których pomię­

dzy wierszami były pisane specjalnym płynem bezbarwnym informacje 

dotyczące działalności organizacji*Pismo bezbarwne było uwidocz­

nione drugim płynem przez pocieranie zawilżoną watą.

Usprawniają akcję sabotażową,polegającą na namawia­

niu do powolnej pracy u niemeów,zabieraniu im żywności przez pracu 

jących u niemców Polaków w rolnictwie.Żywność ta była przekazywana 

dla głodujących rodzin polskich w  mieście i na w s i ,wyzbytych wła­

sności jak i dla członków organizacji.Niszczeniu wielkiej ilości 

produktów rolnych,które niemcy starali się wywieść dla swych celów 

Niszczeniu różnych urządzeń w  rolnictwie jak : traktory,młockarnie 

ldkomobile.Niszczeniu pasz dla hodowli bydła i mleka oraz skór.

Niszczenie różnych urządzeń w przemyśle i warszta­

tach remontowych co opóźniało produkcję i transport dla potrzeb 

wojny.W magazynach wojskowych pracujący u niemców polacy niszczy­

li sprzęt wojskowy,który był kierowany na front,np.: przebijano 

pontony pontony wojskowe gumowe,które przy używaniu ich do prze­

pływania rzek nie mogły przewo. ić żołnierzy,bo ulatywało powietrze 

przy pompowaniu.Zabierano niemcom materiały p^dne jak:benzynę i 

inne z których tworzono sekcje butelkowe,potrzebny do atakowania 

czołgów.Pracujący w  sklepach i przedsiębiorstwach handlowych u 

niemców polacy na podstawie sfałszowanych przez biuro lewych do­

kumentów - kwitów otrzymywali artykuły żywnościowe, odzież, obuv.ie, 

oraz różne materiały i art.techniczne i narzędzia w które zaopa­

trywali się polacy na przyszłeiść.Pracujące w  szpitalach pielęgniar 

ki i sanitariusze polscy gromadzili lekarstwa i sprzęt sanitarny 

potrzebny dla organizacji,szkodząc leżącym w  szpitalu członkom 

partii lub żołnierzom niemieckim rannym na froncie.Pracujący w  

majątkach ziemskich i przedsiębiorstwach przemysłowo-budowlanych 

polacy namawiali z polecenia organizacji swych tymczasowych szefó?. 

niemieckich do przeprowadzania dużych inwestycji,tłumacząc niemcoc 

że im to s wicie opłaci,bo jak sami mówią że zostaną na zawsze* 

LSiało to na celu b y uszczuplić zasoby wroga,któreby pozostały w  

kraju*Biuro lewych dokumentów zabezpieczało wielu polakom członkon 

organizacji,którzy byli ścigani pxzez wroga.Ułatwiało poruszanie 

się dowódcom i łącznikom na terenie powiatu i generalnej guberni, 

a nawet wgłąb Rzeszy w  celach powiększania organizacji a tym samyn 

szerzenia dywersji na szkodę wroga*

ztab Komendy Powiatowej dzielił się na cztery 

Oddziały : I organizacyjny,II wywiad,III szkoleniowy,IV zaopatxzer; 

7 dywersyjny - sabotaż, biuro lewych dokumentów - akcja "N*‘
I odział - organizacyjny wciągał do organizacji
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ludzi bardzo dzielnych Polaków,tek byłych wojskowych jak i ludzi 

młodych czy starszych cywilnych chcących walczyć z wrogiem*Każdy 

z członków przed zaprzysiężeniem był dostatecznie przebadany i 

opiniowany*Gdy stawał się żołnierzem po złożeniu przysięgi wojsko­

wej musiał działać według treści 1 celu tej przysięgi*

Żołnierz organizacji niezależnie od rodzaju broni 

czy funkcji w  organizacji musiał działać wszechstronnie dla jej 

rozwoju w  organizacjach wszystkich swych możliwości,tak zdrowia, 

mienia i wiedzy,by mimo braku wszystkich środków dro walki, jak broni, 

amunicji i różnego sprzętu,oraz pieniędzy których powiat lipnowski 

za mej działalności nigly nie otrzymał - zaopatrywaliśmy się w  broń 

amunicję,różny sprzęt - własnymi siłami,a środki finansowe były z 

własnych składek żołnierskich i ofiar czy pożyczek tak członków 

jak i od miejscowego społeczeństwa.Środki finansowe były przeważnie 

bo w  około 90% ze składek żołnierskich oraz różnych akcji sabotażowy

II* Wywiad i kontrwywiad - polegał na skierowaniu 

informacji o wrogu,jego wywiadzie i ochrony własnej#Wywiad dzielił 

się na taktyczny,przemysłowy,rolniczy,komunikacyjny,polityezny, 

zabezpieczający i ochronny*

Taktyczny polegał na zbieraniu informacji o wszy­

stkich jednostkach armii niemieckiej,jej liczebności,sile,miejscach 

postoju,stratach i rezerwach,oraz moraliach tj.duchu*

Przemysłowo rolniczy - dotyczył informacji surowców 

ilości i jakiści produkcji,jej przeznaczenie oraz start na skutek 

sabotażu.

Komunikacyjny - dotyczył informacji o wszystkich 

środkach transportu,armii,sprzętu wojskowego,różnych towarów i wyro­

bów przenysłowych,ilości kierunku i miejsca wysyłki oraz sabotażu, 

przez uszkadzanie różnych artykułów produkcyjnych w  fabrykach,ich 

zapotrzebowaniu czy opóźnianiu transportu.

Polityczny - dotyczył informacji co mówią Niemcy 

miejscowi,wzięci do wojska i przyjeżdżający na urlopy*Nastawienie 

duchowe Niemców na zebraniach partyjnych itp.

Kontrwywiad - zabezpieczający - polegał na rozpozna­

waniu i obserwacji agentów gestapo,policji i różnych szpicli,oraz 

konfidentów,ich zamiarów,oraz ostrzeganie Polaków przed ich tro­

pieniem i aresztowaniem.

Wywiad ochronny - dotyczył własnej organizacji,jej 

bezpieczeństwa od własnych członków,którzy mogli być nasłani jako 

prowokatorzy lub konfidenci*

Wywiad przekazywał bardzo wiele informacji dla 

aliantów nie tylko ze swego powiatu,lecz z innych terenów kraju 

i h Warszawy,tropiąc agentów gestapo* 9



Szkolono pluton łączności,gdzie byli zorganizowani ludzie pracujący 

na poczcie u Niemców.

zkolono pluton sanitarny,gdzie były z organ:zowane 

kobiety -  pielęgniarki i lekarze,pracujący w  szpitalach,administro­

wanych przez iiiemców.

DZIAŁALNOŚĆ ODDZIAŁU AK na P057IAT LI NO

Po udanej ucieczce "Szczerby" i reorganizacji konendy powiatowej 

"POZ",oraz powiększeniu składu liczebnego organizacji t jej wydaj­

ności we wrześniu 1 9 * ^  przekazuję komendę nowomianowanomu komentan- 

towi powiatowerau "POZ" Lipińskiemu Stanisławowi ps."Brat" poprzed­

niemu komendantowi VII Dobrzejewice ps."Stryj"

Przekazałem w/w wszystkie kontakty z r e o r a n i z o w a *  

nych ko.iend rejonu,które utrzymałem w  nowym składzie i bardziej za­

konspirowane.

Komendant "POZ" pa*"Brat" był dość dobrym organi­

zatorem 1 konspiratorem,Przy unifikacji POZ i ZWZ,AK został odwo­

łany w  grudniu 1?42r do innej pracy*

W tym czasie otrzymuję noiiinację na komendanta 

obwodu AK kryptonim "Postój" aa powiat lipnowski.Przeprowadzam je­

szcze eprarmiej,wydajniej i liczebniej działalność AK  na terenie 

powiatu* ydoję nsdal prasę "Iskra Wolności" oraz przeprowadzam 

szkolenie wojskowe,odbijając na pow elaczu instrukcję z podręczników 

woj skórnych jak 1 przysyłanych nam z Warszawy różnych instrukcji i 

\j pisa np."2ołnierz Polskl"gdzie już było nowocze m e  szkolenie o broni 

wroga czy sprzymierzonych i sposobie walki#

Organizuję nieoficjalnie szkołę podoficerską*, ydaj* 

rozkazy drukowane do komendantów rejonów raz w  miesiącu ta ci do 

komendantów placówek -  pisemnie też raz w  miesiącu w  początku,a prz^ 

końcu miesiąca składam raporty dotyczące wykazu ludzi,broni i amuni­

cji, oraz róinego sprzętu wojskowego i przekazywanie materiału wy— 

wi adowczego, komendanci placówek przekazywali rozkazy dowódcom plu­

tonu, dowódcy plutonu dowódcom drużyn - tą samą drogą lecz odwrotnie 

szły raporty do właściwych komend*

Komenda Obwodu AK na powiat lipnowski mogła w  cią­

gu 24 godzin zmobilizować się w  sile ok*10*000 żołnierzy,rozbrajając 

wszystkie posterunki policji nie-iecKiej oraz zabierając broń wszy­

stkim rolnikom niemieckim,będącym na polskich gospodarstwach,oraz 

uderzyć na garnizon wojskowy w  Lipn e i go też rozbroić.

Do szybkiego przerzutu oddziałów były przeznaczone 

samochody form niemieckich,w których pracowali kierowcy Polacy - 

członkowie AK.Plan taktyozny komendy obwodu AK miał na celu tą akc j<
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w  wypadku ogólnego powstania w  Polsce,by pomóc nadciągającej iirmi: 

Radzieckiej.W momencie dość przygotowanej do akcji organizacji - 

która miała obieracy zrzut broni na wypadek akcji w  całej Polsce, 

następuje w  dniu 5 maja 1943r aresztowanie prawie całego składu 

komendy obwodu AK*

W dniu 4 maja miałem jeszcze spotkanie z komenda 

tem Inspektoratu AK  okręgu pomorskiego,z którym omówiłem zadania 

taktyczne obwodu.przygotowanie planów na lotniska,organizacje "Sza 

rych Szeregów" chociaż już sporo młodzieży było w  naszych szeregacl

W dniu 5 maja 1943r o godz.9,oo rano wyszedłem w  
teren przygotowując sobie "alibi" wracając około godz*1 5 »oo po drot 

^przyjąłem raporty od zastępcy dowódcy łączności Kamińskiego ps. 

"Kamienia”.wychodząc do swoich zabudowań ujrzałem trzy samochody gc 

stapowców zajeżdżających do mych zabudowań.Zdążyłem się ukryć i zni 

szczyć dokumenty. .

Gestapowcy szukali mnie do zachodu słońca,zostałe 

wydany przez sąsiada,który mnie widział gdy wracałem*Zostałem odkry 

i widząc gestapowców z wymierzonymi pistoletami z żądaniem poddania 

się,rzuciłem się na nich /by raczej zginąć od kuli jak być powolnie 

męczonym/,wyrwałem się jednej grupie,która oddała kilka strzałów za 

mną,wyrwałem się drugiej grupie,wyskakując z zabudowań by zbiec,lec: 

pozostała trzecia grupa,która obezwładniła mnie uderzając silnie 

palem w  głowę - zostałem ujęty*Na badaniach,na skutek tortuił straci­

łem przytomność,obawiając się,że na skutek utraty przytomności mogę 

powiedzieć z będącym w  jednej celi kolegą Lulińskim usiłowaliśmy 

trzykrotnie popełnić samobójstwo,lecz pilnujący nas gestapowcy bill 

nas udaremniając ten czyn celem utrzymania przy życiu aż do zakończę 

nia śledztwa.Mimo tortur i zdekonspirowania mnie nie wydałem w  ręce 

wroga posiadanej ewidencji "P0Z"-1*140 żołnierzy i luźny raport ze 

Z,W.Z. na około 400 ludzi.Hie wydałem różnych dokumentów,rozkazów, 

egzemplarzy prasy,raportów wywiadowczych i stanu różnego sprzętu woj 

skowego,posiadanej broni i amunicji,map,szyfrów,biura lewych dokumen 

oraz składnic materiałów wojennych i sanitarnych.

Strwierdzam z całą pewnością,że wytrwanie moje na 

badaniach w  gestapo i treść zeznań przyczyniła się do zahamowania 

dalszych i masowych aresztowań,złagodziła badania poprzednio areszto- 

¥/anych ratując ich od surowych represji i egzekucji*

Po dwóch miesiącach badań w  gestapo w  Grudziądzu 

zostałem wywieziony do obozu koncentracyjnego w  Mauthausen,gdzie 

przebywałem do końca wojny tj.6 maja 194-5**

Przebywałem w czterech filiach obozu i siedziałem 

w  5 więzieniach w czasie okupacji niemieckiej.W 19*2r prowadziłem już
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w  obozie »©*m©wy,namawiając do jsuchu oporu* V 1944r pracując w  fabrj 

co czołgów oprowadziłem akcję sabotażową, niszcząc maszyny i sprzęt 

produkcyjny,który nie został zniszczony na skutok nalotów alianckie

Namawiałem do tych akcji sabotażowych wielu ludzi, 

oraz rozpowszechniałem wiadomości o sytuacji wojennej podtrzymując 

towarzyszy niedoli do wytrwania*

Po aresztowaniu dowódcy obwodu "Postój" AK na powiat 

Lipno(działalność została zahamowana na czas ok*4 miesięcy /relacja 

następnego komendanta obwodu A K na powiat Lipno/.Ze względu na re­

presje jak doświadczenie dowódców których zabrakło*

Po moim aresztowaniu pełnił na razie obowiązki ko- 

\ j mendanta obwodu ĄK  na powiat -ulpno Julian Klementowicz,a ostatnio 
Stanisław Drzewiecki ps*"Sławunia" z Lipna*Działalność nadal była 

kontynuowana n a tych samych zasadach,jak organizacja,wywiad,szkole­

nie ,zaopatrzenie i akcja wywersyjna tj.sabotaż itp.Raporty były re­

gularnie przekazywane władzom wyższym*

Działalność "Z* W* Z" i jego wkład do AK Komendy Obwodu-kryptonim 

"Postój" w  pow*lipnowskim od 1 9 4 o W

Gustaw Olszewski z Jankowa,Komendant Powiatowy ZWZ 

były żołnierz POW z I wojny Swoatowej,dobry żołnierz i atriota oraz 

ofiarny działacz był aresztowany - przeżył*

W czasie unifikacji POZ do A K przekazał komendę ZWZ 

do Komendy Obwodu AK na powiat lipnowski*

^ Antoni Zalewski /szary człowiek pracy i ułomny/łącznik 

Komendy ZWZ,wybitny żołnierz i bohater,wielki i ofiarny patriota, 

niezłomny w pracy konspiracyjnej .aresztowany trzy razy,nie wydał 

nikogo w  ręce wroga,więzień polityczny Stuthoffu -  prze żył. Zmarł w 

listopadzie *196?r*%żej wymieniony był ostatnio moim łącznikiem po 

unifikacji PZO i ZWZ do AK,gdy otrzymałem komendę Obwodu AK*Ęyło 

wielu żołnierzy ZWZ,kilku z nich znałem,dokładnych danych nie mam, 

ponieważ ZWZ nie zdążył mi przekazać swego stanu llczebnego*Jak mnie 

informowano miało być około czterystu żołnierzy ZWZ./.ielu z tych żoł­

nierzy było dzielnymi Polakami*ofiarnymi i pracowitymi w służbie 

konspiracyjnej dla Polski*

Straty własne Komendy Obwodu AK kryptonim "Postój"

Początkowo Niemcy zniszczyli bardzo wielu ludzi#Wywieźli 

do obozów koncentracyjnych - duchownych,profesorów,nauczycieli, 

właścicieli majątków,oraz ludzi z inteligencji*Ocaleli ci,którzy 

się zdołali ukryć*

Intensywna dziełalność organizacji już w 1940 roku zdołała12



wcielić w swe szeregi sporo ludzi,którzy nauczeni byli ostrożność; 

i uczyli innych by umieć się kryć przed wrogiem*W miarę rozwijanie 

się organizacji,tymbardziej mniej ludzi ginęło.

Biuro lewych dokumentów ochraniało ściganych przez wr 

lokując ich w  różnych firmach niemieckich pod Innymi nazwiskami,ta 

n a terenie powiatu Lipno i innych do protektoratu tj.GG,a nawet 

w  głąb Niemiec i krajów przez nich okupowanych,gdzie działali na 

szkodę wroga.

W czasie aresztowań naszej organizacji A K  ,5 maja 194; 

był aresztowany prawie cały szkielet dowództwa komendy Obwodu Lipne 

oraz aresztowano kilkanaście podejrzanych osób.

W czasie badań w  gestapo,prawie wszyscy wykazali męstr 

nie zdradzając kolegów i tajemnic.Jeden kolega z okolic Skępego po­

pełnił samobójstwo obar/iając się tortur.

Ojciec Lulińskiego ps."Stańczyk" zmarł w gestapo na 

skutek tortur.Z obozów prawie wszyscy powrócili,kilku zginęło.

Jest niewyjaśnioną tajemnicą wydanie nas do gestapo oraz to,że Niem 

wielu z nas nie rozstrzelali.Po naszym aresztowaniu działali następ* 

do końca wojny.

Podziękowanie dla powiatu lipnowskiego Kole bom 1 Żołnierzom AK

W yimieniu byłej służby konspiracyjnej dla Polski i Jej 

Armii Krajowej walczącej z potężnym i okrutnym wrogiem,okupantem 

hitlerowskim w  II wojnie światowej,os»z w  imieniu własnym,składam 

serdeczne podziękowanie i wielkie uznanie wszystkim Kolegom-Żołnierz 

".armii Krajowej" Obwodu "Postój" powietu lipnowskiego tak męźczyznon 

jak i kobietom,którzy włożyli duży wftład w  tej wojple.

Służba Wasza była bardzo ciężka,bardziej niebezpieczna od 

armii regularnej,bo żoł ierz armii regularnaj,gdy dostał się do niew 

chroniło go prawo międzynarodowe,natomiast żołnierz Armii Krajowej - 

podziemnej,gdy był schwytany do niewoli czekały go straszne tortury 

badań oprawców hitlerowskich /by wydał swe tajemnice/okrutna śmierć 

na skutek tortur,lub powolne konanie w  obozach koncentracyjnych czy 

więzieniach od ciężkiej pracy,głodu,bicia,zimna,braku &nu i różnych 

nieludzkich tortur.

Byliście żołnierzami największej i najmłodszej armii 

podziemnej,świata nieznanej dotychczas w  historii wojen,w której 

walczyły nawet dzieci.

Byliście tymi żołnierzami,którzy pierwsi w  świecie podjęli 

walkę z potężnym wrogiem,który podbił całą Europę i groził zniszcze­

niem całej ludzkości.Wasza walka była przykładem ruchu oporu w  krajać 

Europy,podbitej przez hitleryzm,co było wkładem szybszego zakończenia
K

40
-  10 -
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wojny przynajmniej o rok,a 1 dobójcy hitlerowscy byli w  przededniu 

wynalazku broni atomowej - ludzkości groziła zagłada*Byliście tymi 

żołnierzami,którzy nie mieli munduru,stopni i odznaczeń,nie mieli 

żołdu,wyżywienia,zaopatrzenia ni broni*

Wszystko musieliście zdobywać w  walce z wrogiem, 

będąc tropieni gorzej od dzikich zwierząt*Mimo mych usilnych i kilki 

krotnych starań,nie zdążyliście o rzymać nagród jaki stopnie wojskom 

i odznaczenia,oraz wynagrodzenia za straszną gehennę hitlerowskiej 

■Ęwiłft niewoli*Wierzę bardzo,że obudzi się sumienie świata,a zrozu­

mienie ,braterstwo i pokój nastąpi dla wszystkich narodów i nagroda 

dla Was*Wierzę również,że obecne pokolenie rodaków będzie umiało occ 

nić Wasze męstwo,trud i ból z przyczyn wojny i odpowiednio Was wyna­

grodzić,by pokazać bezduszność innych narodów,bo walczyliście o wol­

ność Polski i innych narodów i gdyby nie Wasz wkład w  tej wodnie - 

nie wiadomo jakby się los tych narodów ułożył*

Wierzę także,że żołnierz Polski otrzyma uznanie w 

świecie i przyznane mu będzie najwyższe odznaczenie bojowe wuród ws? 

stkich armii narodów,za jego wkład największy w  II Wojnie Światowej, 

było powodem wielkiego wyniszczenia rodaków i ich mienia*

b*Komendant Obwodu A K  na powiat 

lipnowski,działający pod ps* 

"Zagończyk" /Józef Sadowski/

Nazwiska i pseudonimy oraz stanowiska dowódców Komendy Obwodu AK - 

"Postój” w  pow*lipnowskim*

Działalność POZ wd kwietnia 1^40 do lipca 194^r

Badowski Józef ps*"Swit"-przywódca i inicjator samodzielnej organlt 

/ z  Jastrzębia/ Ideowej /Wolność i Sprawiedliwość/zapoczątkowanej w

październiku 1939r z własnym programem ideologiczny!- 

ps*"Sęp" komendant rejonu II na miasto Lipno i okoli 

od kwietnia 19^0 do czerwca 1942*Od 1 lipca 1942 do 

września 1942 pełniący na razie obowiązki komendanta 

powiatowego POZ do czasu ułatwienia ucieczki "Szczei 

bie",nawiązania kontaktów z innymi rejonami i przete 

z ania ich nowo mianowanemu komendantowi* 
ps*"ŁIarek" i "Włodek" pełniący obowiązki komendanta 

rejonu POZ i PZP od września 1942 do LT^dnia 1942 ni 

miasto Lipno,gmina Jastrzębie,Kłokock,Kikół i Skępe 

ps*"Zagończyk" mianowany komendantem Obwodu AK "Pos 

na pow.lipnowski od grudnia 1942 do 5 maja 1943

14



A l

Przedstawiony do odznaczenia "Virtuti Militari" i dwukrotnie Krzyżem 

Walecznych,oraz nominacji stopniem podporucznika.W tym czasie areszt 

wany przez gestapo,przebywał na badaniach w  Grudządzu,oraz w  więzień 

w  Lipnie,Toruniu,Inowrocławiu i Poznaniu,a później do obomi koncentr 

w  Mathausen w  Austrii,wywieziony 6 maja 1945r

Wiśniewski Józef ps."Szczerba" komendant powiatowy POZ od kwietnia 

/z Jastrzębia/ 1940 do czerwca 1942.Dn.7 lipca 1942 aresztowany

przez ż a n d a r m e r i ę  niemiecką i gestapo w  Grudziądz! 

skąd ułatwiono mu ucieczkę oraz jego rodzinie do 

Warszawy.W/w był bardzo dzielnym żołnierzem POW z 

I Wojny Światowej i wojskowym zawodowym,dobrym pat; 

otą i odważnym żołnierzem.Zginął tragicznie zaraz ] 

wojnie.

Chojnicki Bolesław ps."Bronek" szef sztabu komendy powiatowej POZ od 

/z Maliszewa/ maja 1940r do czerwca 1942 z obawy aresztowania gc

przez Niemców uszedł do Warszawy.

Lulióski Czesław ps."Stańszyk" kier.Wydz.K-dy Pow.POZ i A K  od maja 

/Józefkowo/ 1940 do listopada 1942 nast.od grudnia 1942 do 5-g

maja 19^-3 kier.Wydz.Inspektoratu AK  tj.do czasu 

aresztowania go przez gestapo w Grudziądzu,gdzie 

był poddany strasznym torturom,oraz jego cała rodz 

na-ojciec,matka,dwie siostry,które brały udział w  

konspiracji.Ojciec zmarł w  gestapo na skutek tortu 

w  lochu,w którym ja przebywałem.Stańczyk był wywie 

ziony do obozu koncentracyjnego Stuthoff,gdzie był 

do końca wojny.Stańczyk był bardzo dzielnym,ofiarn 

odważnym żołnierzem,poświęcała się cała jego rodzi 

w  służbie Polski .U Lulińskiego gestapo znalazło 

drukarnię,maszynę do powielania i różne dokumenty, 

Przedstawiony do nominacji sierżanta i odznaczenia 

Yirtuti Militari i Krzyżem Walecznych - przeżył. 

Karczewski Lubomir pa."Młot" kier.organiz.K-dy Pow.POZ i komendant re

nu III w  Skępem od maja 1940 do lipca 1942 areszt.

5 maja 1943 przez gestapo w  Grudziądzu po badaniac' 

wywieziony do obozu w  Mathausen gdzie przebywał i 

ps."Orzeł" komendant rejonu IV POZ od maja 1940 do 

maja 1942 zginął tragicznie po wojnie.

ps.? Komendant rej.V POZ Kikół od maja 1940 do maj* 

2942 nie tyj aresztowany

K-dant rejonu VI gmina Zaduszniki nie był aresztów; 

od czerwca 1940 do czerwa 1942

~ 12 ••

ze Skępego 

Fryczke

/Dobrzyń n/Wisłą/

Zarębski Edward 
/z Kikoła/

Podlaszewski
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Lipiński Stanisław ps."Stryj" Komendant rej*VII POZ na gminę Do- 

/z Dobrzejewic/ brzejewice,Nowogród i Mazowsze dd czerwca 1940

do września 1$W-2r

ps."3rat" k-t Pow.POZ aa pow.Lipno od września 

1942 do grudnia 1942 któremu ^ako starszemu sto­

pniem przekazałem swe obowiązki pełniącego na 

razie funkcję komendanta powiatowego POZ.Nie był 

aresztowany,

Jagliński Bronisław ps."Wujek” k-t rej VIII gmina Chrostkowo od 

Z Lipna kwietnia 1940 do września 1942 a później komen.

placówki Chrostkowo POZ i AK. do końca wojny. 

Działał ukrywając się.

Reorganizacja K-dy Pow.POZ i AK na powiat lipnowski od lipca 1942 

________ 4________do maja 1943 ___________________________ ___

Sadowski Józef ps."Sęp" pełniący narazie obowiązki k-ta pow,

/z Jastrzębia/ POZ z rozkazu szefa sztabu komendy okręgu POZ

od lipca 1942 do września 1942.Od września 1942 

przekazanie komendy pow.POZ nowemu komendantowi. 

Lipiński Stanisł. ps."Brat" k-t pow.POZ na powiat Lipno od wrześn. 

/Dobrzejewice/ 1942 do grudnia 1942

Sadowski Józef ps."Zagończyk" k-t pow.Obwodu AK-"Postój" na pow.

lipnowski,mianowany przez komendę okręgu pomorsk. 

AK od grudnia 1942 do 5 maja 1943 wywieziony do 

obozu w Mathausen - przeżył.

Remlał Andrzej ps."Zygmunt" zast.k-ta Obwodu od grudnia 1942 do 

Sokołów pow.Hypin 5 maja 1943 aresztowany w tym czasie przez gestap

wywieziony do obozu Stuthoff - powrócił.

Dunajski J&n kierownik wywiadu k-dy pow.AK członek ZWZ od grud

z Lipna 1942 do aresztowania go przez gestapo 5 maja 1943

obóz Stuthoff - powrócił.

Watkowski Józef Kier.wywiadu rejonu POZ od lipca 1942 do gradnia 

z Lipna 1942 od grudnia 1942 z-ca kier.K-dy Pow.AK,wybit­

ny działacz,konspirator i wywiadowca,przekazuj.na 

materiałów dot wywiadu.Nie był aresztowany. 

Klementowicz Julian ps."Kamień-Strzęp" od kwietnia 1942 do grudnia 

z Lipna 1942 kier.wywiadu K-dy placu m.Lipna POZ od grudn

1942 czł.K-dy Pow.Kwatermistrz Obwodu A K "Postój" 

stary żołnierz Korpusu Dowbora-Mujnickiego i POW 

z I wojny Światowej.Wybitny działacz i konspiratc 

wielki i ofiarny patriota,mający 28 lat służby 

wojskowej zawodowej w  tym 10 lat w  pierwszej wojr 

st.sierżant 21 pp z Warszawy,przedstawiony do no­

minacji na pu/or oraz odznaczenie Orderem Virtuti

-  13 -
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Militari i Krzyżem Walecznych. 

Kaczorowski 

z Lipna

-  14 -

Kamiński Jan 

/ z  Jastrzębia/

/=~\

Kolasiński 

z Lipna

Liajewski Julian 

/z Lipna/

Buczyński 

/z Lipna/

ps."Iskra” od kwietnia 1940 czł.organiz.POZ od 

września do gruania 1942 d-ca plutonu łączności 

Komendy Rej.POZ Lipno od grudnia 1942 d-ca plutonu 

łączności K-dy Obwodu Ag pow*lipnowski,5 maja are­

sztowany przez gestapo badaniach wywieziony do 

obozu Mathausen - powrócił.

ps."Kamień" z-ca d-cy plutonu łączności K-dy POZ 

Lipno i K-dy Obwodu iiK na pow, lipnowski .rolnik 

bardzo odważny i dobry konspirator,oraz sabotaży- 

sta i wywiadowca z narażeniem życia z żołnierzem 

AK Falkowskim Kazimierzem z Jankowa po mym areszto­

waniu przez gestapo ochronili mnie jak i bardzo 

wielu ludzi w  wypadku całkowitego zdekonspirowania 

mnie w  czasie badań przez gestapo.Nie byli areszt* 

D-ca plutonu pionierów K-dy Obwodu A K  na pow.Lipno 

od 1942,Przed tym członek organizacji POZ od czerw,

1940 opracował /będąc pracownikiem instyt,niemiec./ 

mapy sztabowe pow.lipnowskiego oraz różne plany 

niemieckie,przekazując je K-dzie A K #areszt.przez 

gestapo - w  1945r - przeżył,

ps."Fabiusz" mgr.farmacji d-ca plutonu sanitaro.

K-dy Pow.Obwodu AK  przed tym żołnierz POZ od czerw. 

1942 d-ca plutonu rej.Lipno,a później K-dy Obwodu 

Wybitny wywiadowca i pracownik służby zdrowia,Ze 

swym plutonem sanitarnym,przeważnie pielęg,

/Polek-żołnierzy AK,przyczynił się bardzo wiele do 

zbierania wielu cennych informacji wywiadu,groma­

dzenia zasobów niemieckich dużej ilości lekarstw

1 przyrządów medycznych.Przyczynił się zo swymi 

żołnierzami do likwidacji i szkody na zdrowiu wielu 

esesmanów i członków partii hitlerowskiej leżących 

jako chorzy w  szpitali.Aresztowany przez gestapo 

5 maja 1943.więzień Stuthoff - przeżył.Zginął trag. 
w  1947r

ps."Karburator" d-ca plutonu samochodowego przy 

K-dzie Rej.POZ od sierpnia 1942 od września 1942 prz 

komendzie Obwodu AK na powżlipno podlegli mu byli 

wszyscy kierowcy samochodów 1 mechanicy u  Niemców 

by na wypadek akcji zmobilizować się dla celów 

taktycznych komendy Obwodu.
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Jaroszyński

/ z  Kamicowa/

iamowsici Roman 

/a Lipna/

Drzewiecki ^tan.

Wojciechowski 

/z K a m k o w a /

p s . ^ t a l o w y” administrator ioająJm u u m k o w o  i oi 

rez*intendentury*Kwatermistrz K-cy Rejonu POZ L; 

od lix>ca 1942 czł*org#POZ od maja 1940 do grudni 

1942 kwatermistrz K-dy Inspektoratu AK,wybitny i 
nierz,patriota,wywiadowca ieabotażysta w  czasie 

1S4C—41-gdy pierwsze oddziały d-c twa niemieckiej 

przejeżdżały przez Karnkowo i stacjonowały tam - 

wykradał Niemcom plany taktyczne dot*rozlokowani 

?,?ojsk nieiaieckich na linii rzeki Bug,co było pod 

rżeniem uderzenia Niemców na* Zw.Radziecki• Plany 

san dostarczałem z •'mikowa K-dzie Okr.POZ.Ochro 

wiele Polaków przed wywiezieniem na x*oboty do NI 

mieć,oraz aresztowaniem przez gestapo,dając im p 

w  K a m k o w i e ,  sugerując właściciela Niemca do duży 

inwestycji*W tym majątku kierował akcją sabota jo 

polegającą na gromadzeniu materiałów pędnych z  
których tworzono sekcję butelkowe p-ko czołgom, 

w  czym wiele pracy włożyła jego żona,bardzo wyda 

pomagał ludności biednej w  Lipnie i okolicach 

dostarczając artykuły żywnościowe pokryjomu prse< 

niomcami.O powyższe był wiele razy przesłuchiwany 

przez policję niemiecką jako podejrzany o dywers, 

i sabotaż,aresztowany przez gestapo w dn*6 maja 

1943,po badaniach gdzie nikogo nie ^ydał, został 

wywieziony do obozu w  Stuthoffie - przeżył.Dostaj 

czat prasę konspiracyjną komórkom terenowym AL 

Korundy Rejonowe AK Obwodu "Postój"

ps*Pancers" od czerwca 194 ,dowódca pp anc• utwórzc 

nej do niszczenia czołgów nieprzyjacielskichjżoł- 

nierz POZ od stycznia 1941 d-ca plutonu POZ od 

lipca 1942 komendant miasta Lipna w  POZ,od stycz. 

1f>4> komendant regonu I.Brał bardzo c. yncy udział 

w akcji sabotażowej wywiadowczej i powiększaniu 

stanu liczebnego organizacji,w dniu 5 iaaja 1943 

aresztowany przez gestapo i wywieziony do obozu 

w  Stuthoffie - przeżył,w czasie badań nikogo nie 

wydał*

£§»V^£d*9&4gwc«td ; od

grudnia 1942 komendant placówki Lipno roj*I 

ps. ? od czerwca 1940 d-ca plutonu POZ gminy
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Jastrzębie od lipca 1942 komendant placówki Jastrzę­

bie od marca 1943 aresztowany przez gestapo,więzień 

Stuthoffie - przeżył.

Marcinkowski pd.? od kwietnia 1940 żpłnierz POZ od marca 1943

/ ^z e b i e ^ o s z c z / ^ 0111631̂ 211̂  ola°ówki Jastrzębie .brał udział w  akcji

sabotażowej pracując w  magazynach wojskowych#Nie był 

aresztowany.

Błaszczyk Ant. ps. "Siekierka" żołnierz POZ i d-ca plutonu od czerwca 

Ostrowite 1940 do grudnia 1942,potem komendant placówki Kłokock

komendy regonu I AK.,6 maja 19^3 aresztowany przez 

gestapo,więzień w  Stuthoffie i Buchenwaldaie -przeżył 

Leszczyński ps."Goździk" od czerwca 1940 d-ca drużyny a później 

Marian plutonu POZ od grudnia 1942 komendant placówki Kikół

makowiec rejonu I AK Lipno.Nie był aresztowany,bardzo czynny

i odważny konspirator.

Walewski Józef ps.? od czerwca 1940 dąca drużyny POZ a później plut. 

Oósefkowo od sierpnia 1942 komendant placówki POZ Skępe,od grudc

1942 komendant placówki AK Skępe rej I Bardzo ofiarny 

dzielny i dobry żołnierz.6 maja 1^43 aresztowany przez 

gestapo,więzień Stuthoffu - przeżył 

Komenda Rejonu IV Obwodu AK Lipno

placówki i Dobrzejewice,Czernikowo,Mazowsze i Nowogró­

dek

R e m l a ^  od czerwca 1940 d-ca plutonu POZ roj.Dobrzejowice,od

z Sokołowa grudnia 1942 komendant rejonu IV obwodu A K  Lipno i z-< 

pow.Rypin komendanta obwodu AK Lipno,w maju 1943 aresztowany

przez gestapo,więzień Stuthoff - przeżył.

Niektórych pseudonimów nie podaję,ponieważ nie pamięt; 

dlatego że były często zmieniane ze względu na bezpie< 

Dla orientacji podaję nazwy miejscowości w pow.lipnowskim z których 

pochodzili dowódcy rojonów,placówek i plutonów*

Efekty działalności AK  Obwodu "Postój" na pow^Lipho

Na terenie powiatu lipnowskiego działały dwie organizacje P0O i ZWZ 

w każdej działali ofiarnie ich żołnierze lecz najliczniejszą i naj­

bardziej czynną była POZ która się przykładnie podporządkowała AK 

jako p i e r w s z a . O r g a n i z a c j a  POZ liczyła wg.ostatnich raportów ewid. 

1.140 żołnierzy,6 oficerów,18 podchorążych,420 podoficerów i resztę 

szeregowych.Wg.podanych mi ustnie raportów ZWZ liczył 400 ludzi.

Obwód AK "Postój" dzielił się na czfcfery rejony/bataliony/Rejon na 

4-5 placówek gmin.Placówka na 3-4 plutony,pluton na 34 drużyny wsi. 

Gmina liczyła od 9 - 14 wsi.Do tego należały:pluton łączności,samoch
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sanitarny i pionierów*Obwód zorganizował pułk wojska,który swą kadr 

szkoleniową dowodzenia mógł na wypadek akcji zbrojnej zmobilizować 

razom około 10,000 ludzi tak b,wojskowych jak i cywilnych*zdolnych 

do noszenia broni*/dane z ostatnich raportów podkomendnych dowódców 

dotyczące ludzi hiozaprzysiężonych*

Każdy żołnierz niezależnie od swej funkcji był obo­

wiązany śledzić wroga i różnych zdrajców*wypatrywać i obserwować 

oraz zbierać informacje o Polaku który mógłby być kandydatem do za­

przysiężenia go do organizacji.Czytać prasę konspiracyjną celem 

orientacji i przekazywać te dane osobom zaufanym.Czytać instrukcje 

szkoleniowe i szkolić podwładnych*Czynić wszędzie w  każdej dziedzin! 

życia gospodarczego szkodę wrogowi tj.sabotaż -  być ofiarnym i poma­

gać kolegom oraz całej organizacji,ponieważ pow*lipnowski nie otrzy­

mał na cele organizacyjne żadnych pieniędzy od władz wyższych*

Przez związek z organizacją byli ludzie czujni i 

mniej ich wpadało w  ręce wroga,Propaganda POZ przez swój', proaę  
podtrzymywała na duchu żołnierzy*dając im męstwo i gotowość do 

walki,Samodzielna akcja propagandowa w  19^1 zapobiegała w  podpisywa­

niu obywatelstwa niemieckiego,do czego zmuszano,a tym samym wciela­

niu Polaków do wojska wroga,

wywiad chronił życie bardzo wielu ludzi,ostrzegał 

ich przed wrogiem oraz przekazywał bardzo obszerne i doiładne infor­

macje sprzymierzonym, Wykradzenie map taktycznycn Niemcom,dotyczących 

wojny zo Zw,Hudzieckim, Biuro lewych dokumentów chroniło i ułatwiało 

działalność członkom organizacji,osobom cywilnym przez sfałszowanie 

dokumentów ułatwiano nabywanie od Nieoców a r t , żywnościowych,odzieży, 

obuwia i sprzętu,różnych rzeczy,a nawet udaremniało dostawę produk­

tów rolnych dla celów wroga przez podrabianie kwitów,że produkty 

zostały dostarczono "iomcom.Akcja ta wiele pomogła ludności polskiej* 

3abotaż wszędzie,gdzie tylko żołnierz organizacji pracował,jfik w  rol­

nictwie, przemy; le,transporcie i magazynach wojskowych,dawa> wielkie 

straty wrogowi /np * nisz cz eni e sprzętu wojskowego,przebijanie ponto­

nów gumowych wysyłanych n a  front,dętek samochodowych itp zabieranie 

wrogowi wiele sprzętu dla organizacji*

Efekty działalności AK powiat lipno

4
Wywiad nie tylko chronił ludzi,ale ułatwiał akcję sabotażową i przeka­

zywał informacje bardzo o s z u m e  swomu dowództwu,które były dużą 

korzyścią dla aliantów*

% , raportów z kwietnia działalność pod­

ziemna AK na boronio powiatu Lipno uogła przynieść korzyści aliantor 

nas I,Zorganizowanie w czasie wojny na terenie włączonym dc

Rzeszy /gdzie szalał straszny teroi/odlzicka wojskor
20
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ok.1.500 żołnierzy licząc utrzymanie 1.000 zł jednego żołnierza 

rocznie wg.cen przedwojennych przez okres lat 5 - mogło kosztować 

zł.poi.7 .500.000.e
II . Wywiad zabezpieczył życie baatdzo wielu ludziom, tak członkom, 

organizacji Komendy AK Lipno jak i na innych terenach Polski i wieli 

osobom cywilnym,które już szkodziły wrogowi - 7.500.00 

Iilformacje przekazywane pośrednio aliantom mogły zaoszczędzić im 

strat w  materiale i żołnierzach 20.000.000

III.Materiały szkoleniowe 100.000

IV.Zasoby orga.zdobyte na wrogu 150.000 

V  .Akcje sabotażowe w  rolnictwie,

przez co wróg miał mniej korzyści 

w  żywności,a przez to słabszego

żołnierza na froncie,jego głodująca ludność traciła przez to ducha 

licząc lOfe-cmiaj z 1 ha na powiat,10000 ha użytków rolnych x  5 l^t 

biorąc też pod uwagę straty w bydle i trzodzie chlewnej z 2.000.000 

kraLntali zboża x  15 zł ••••• 30.000.000

65.250.000
Wyciąg z działalności byłej Au. na terenie powiatu lipnowskiego od 

19^0 do 5 maja 1943r________________________________________________________

W 1940 r przybył do wsi rodzinnej Trzebiee;oszcz w  powiecie lipnow- 

skim - German Marcinkowski kpt.zawodowy instytutu geograficznego, 

polecfejąc mi działalność podziemną przeciw Kiemcom.Z jego polecenia 

przybył do mnie ze wsi Jastrzębie kierownik organizacyjny "Polskiej 

Organizacji Zbrojnej" Komendy Okręgu III "Mazowsze" z siedzibą w 

Płocku,polecając mi organizowanie POZ na tox*enie powiatu lipnowskiego 

Z rozmów z Larcinkowskim ps."Piotr" dowiedziałem się,że jest on 

szefem sztabu okręgu POZ III "Lazowsze" a komendantem w/w okręgu jes 

ps."Mazur" młody ppor.z Warszawy.Marcinkowski źle się wyraził o 

Mazurze,że jest młody suopniem,nieudolny i lekkomyślny.i»iazux*a pozna­

łem osobiście,sprawił on na mnie wrażenie człowieka nie poważnego.

W 1941r w  nast.rozmowie z Marcinkowskim dowiedziałem się,że IJazura 

odwołano a komendantem okręgu III "Mazowsze" został nłianowany komen­

dant po iatu sierpeckiego ps."Roman" kpt.14 pp Teodorczyk,a szefem 

został ps."Kmita" porucznik rezerwy z Włocławka. 

Marcinkowski bardzo pochlebnie wyraził się o "Romanie' 

jako bardzo dzielnym i poważnym oficerze."Romana" poznałem osobiście 

na odprawie komendantów rejonów Komendy pow.lipnowskiego,która odby­

ła się w  Suiuinie /siedziba Pądzyńskich 10 km od Lipna w  stronę ŁomniŁ 

za Kikołem.Z "Romanem" rozmawiałem osobiście na temat spraw Polski 

i walki o wyzwolenie oraz sposobu walki."Roman" sprawił wrażenie na

sztabu okręgu
ic.
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mnie wrażenie dzielnego d-cy,szlachetnego ozłocieka*umiejaceno zdo­

bywać zaufanie swych podkomendnych,Oświadczył on w  czasie odprawy,

Se uważa on naszą elitę rycerską,bo mimo tragizmu naszej Ojczyzny 

zdecydowaliśmy się jako kołnierze ochotnicy walczyć o wolność Ojczy­

zny,podejmując ciężkie obowiązki młodych dowódców,którzy w  walce z 

okrutnym wrogiem są zdecydowani na okrutną niewolę,bo nie uchroni ich 

prawo międzynarodowe,tak jak armię i-egularną dlatego uważani jesteśmy 

za wybranych żołnierzy* ,

W  kwietniu 1942r nastąpiły masowe aresztowania żoł­

nierzy POZ na terenie Okręgu III "Łiazowsze" w pow#Płock i Sierpc.

Było wielu aresztowanych.Czytałem w  tym czasie rozkaz "Romana" do 

komendantów powiatowych,że aresztowania nastąpiły wskutek zdrady 

"Andrzeja" z Lutocińa podoficera zawodowego,że w  czasie egzekucji w 

Rozciszewie,gdy wieszano wielu żołnierzy POZ-tu to ojciec musiał 

wieszać własnego syna."Roman" będąc ścigany imisieł uchodzić,a wydając 

swój rozkaz wydał go pod ps."J5iecz"

W czasie tych wypadków był u mnie Marcinkowski,który 

jak się zorientowałem był w  komendzie Głównej POZ.Mówił u t o różnych 
niedociągnięciach w kierownictwie walki podziemnej,gdzie miał różne 

spory.Godził się on z moimi poglądami,że wojna jeszcze będzie długo 

i nie wiadomo jak się ułoży pokój świata,że jeżeli już obecnie są 

tarcia wt;ród kierownictwa narodu,to jaka jest pewność,że Ojczyzna 

nasza będzie szczęśliwa.

W 19^2r jesienią w  czasie unifikacji POZ i ZWZ z 

Armią Krajową, "'Roman" życzył powodzenia w walce i składał braterski 

uścisk dłoni#"Roman" został wyznaczony na komendanta konspiracyjnej 

szkoły podchorążych w  Warszawie i był mianowany podpułkownikiem. 

Został wydany gestapo pod presją przez podchorążego tejże szkoły 

i aresztowany,gdzie w  więzieniu w  Pomiechówku został okrutnie zamę- 

chony nikogo nie wydając*Znanych jest mi kilka rozkazów "Romana" 

np.z lutego 19^2 gdzie za wytrwanie w  torturach i nie wydanie taje­
mnic org.wyróżnia przez odznaczenie Krzyżem Walecznych i przedstawia 

do nominacji.Sam miałem rozkaz nominacyjny podpisany przez "Romana" 

z pieczątką POZ,gdzie a upoważnienia k-da Głównego PZP,k-ta Gł.POZ 

mianuje mnie — data i podpis K—d  Okręgu III ”?nazowsze" — "Roman" 

Jestem przekonany, że "Roman" przy współpracy też szlachetnych i dziel 

nych ludzi jak On sam,mógłby przynieść Polsce bardzo wielkie korzyści 

wojskowe i wychowawcze dla młodzieży.

Jako były jego podkomendny,składam mu rycerską cze 

cześć i wielkie uznanie.Niech Jego rycerskie ideały będą drogowskazem 

dla młodych pokoleń.Niech jego męczeńska śmierć i wytrwanie na tortu* 

rach będzie odwagą do pokonywania trudów w  pracy 1 zawsze dla dobra
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Polski,a Polska dla całej ludzkości.Męczeństwo i bohaterstwo "Romana” 

niech będzie przykładem młodzieży która go znała,a ta niech przekazu­

je swoim kolegom jak być dzielnym w  pracy i nauce i poświęcać się dla 

dobra ludzkości w  odkryciach i badaniach naukowych,a nie ginąć m a m i e  

i za darmo jako ślepe narzędzie do czynienia bólu i rozpaczy oraz 

nędzy.Z Marcinkowskim widziałem się jeszcze raz przed moim aresztowa­

niem. Omawiałem z nim stan walki podziemnej w  kraju,Podzielił on moje 

poprzednie wypowiedzi,że Polska będzie miała trudności.Nie Jjyoałem 

się jakie zajmuje stanowisko,Wiadomym mi było,że troszczył się o 

bezpieczeństwo podziemia i miał surowy sąd na nieuczciwych czy lekko- 

mylnych dowódców widząc w  tym szkodę dla Polski,

Marcinkowski służył wojskowo Ojczyźnie ćwierć wieku, 

był w  Korpusie Kadetów,w Szkole Podchorążych Inżynierii « otrzymał 

promocję oficerską,Skończył Szkołę Artylerii w  Toruniu,Służył w Brzś- 

ciu nad Bugiem,Ostatnio był w  Instytucie Geograficznym do 1939r«

W czasie wojny był mianowany ppułk,Po wojnie różnie o nim słyszałem, 

jestem przekonany,że chciał dobra Polski.Śmierć jego po wielu trudach 

niech znajdzie wyrozumienie u tych,którzy nie e h £  znają prawdy,a wydaj 

łatwy sąd o nieżyjących,

J.Sadowski

Przysięga wojskowa ZWZ /Związku Yalki Zbrojnej/

" Świadomy odpowiedzialności za zbrojne losy Narodu Pol­

skie go,przystępuję do Polskiej Organizacji Zbrojnej.Przysięgam wobec 

Boga Wszechmogącego,że wszystkie siły,a w  razie potrzeby życie i mie­

nie poświęcę dla dobra ukochanej Ojczyzny.Przysięgam tajemnic mi 

powierzonych nie zdradzać .Przełożonym być bezwzględnie posłusznym, 

a w  razie nieposłuszeństwa poddaję się wyrokom sądu doraźnego POZ.

Tak mi dopomóż Bóg "

Przysięga Armii Krajowej,powstałej z rozkazu Naczelnego Wodza gen. 

Sikorskiego /rozkaz nr.3226 z dn.15 VIII 1942r i rozkazu Dowódcy 

Sił Zbrojnych w  Kraju gen."Brota" nr.4-7 z listopada 1942r pt.

"Scalanie wojskowych wysiłków w  Kraju"

" W  obliczu Boga Wszechmogącego i Najświętszej Marii 

Panny,Królowej Korony Polskiej - przysięgam że będę wiernie służył 

i nieugięcie stał na straży honoru Polski o Jej wyzwolenie z niewoli, 

walczyć będę ze wszystkich sił moich aż do ofiary z życia mego i 

mienia włącznie.Przysięgam Ojczyźnie mej Rzeczpospolitej,Prezydentowi, 

Naczelnemu Wodzowi,oraz wyznaczonemu przezeń Dowódcy Armii Krajowej, 

być bezwzględnie posłusznym.Rozkazy sumiennie wykonywać.Tajemnic mi 
*

powierzonych nie zaradzać,bez wz^-ędu ne to,co by się ze mną dziać 

_______ — ł ----------------I Sre.ete Sirn^ JgKO Mgka-------------------------------------
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U z upełnienie historii b#AK w  Lipnie

Tucholski,d-ca plutonu plac*Lipno,Pierwszy z organizatorów Lipna# 

Uczciłby i rozsądny żołnierz,dobry *olak#

Szulczyński ps#"Dąb" st#wachmistrz,b* wojskowy z I d-ca koiąp#II rejonu 

POZ Dobry żołnierz#

Orszyłowicz Michał kpr.ps#"Wilk" wyznaczony na d-cę batalionu POZ 

rejonu Lipno

Rynhowski Izydor ps#"Dudek" d-ca plut#POE placówki Lipno,mógł być 

dobrym żołnierzem jak jego koledzy#

Chutuszczak wachmistrz d-ca plut#POZ plac#Lipno 

Pawłowski sierżant z Głodowa k/Lipna d-ca plut.plac•Jastrzębie 

mógł być dobrym żołnierzem jak je co koledzy# Więzień 

Stuthoff u  - przeżył#

Kilanowski Stanisław ps#"Oboń" d-ca p l a c *Jastrzębie zmarł w  1968r 

Marcinkowski Maksymilian d-ca placówki Jastrzębie w  Trzebiegoszczu 

brat ppułk#Marcinkowskiego#

Halina Jaglińska ' łączniczka i wykładowca z Lipna,oddała duże usługi 

K-dzie Obw#Lipno

Paradowska z Lipna - łączniczka i wykładowca dostarczała mundury 

niemieckie dla wywiadu A K  

Witecki Janusz z Lij>na dzielny wywiadowca - fotograf agentów gestapo 

których zdjęcia dostarczał AK
•

Bardzo wiele żołnierzy byłej Komendy Obwodu AK "Postój" powiatu

lipnowsl i e g o . tak mężczyzn jak i kobiet działających na terenie pow#

jak i krajów okupowanych,gdzie byli deportowani trzeba by było

opisać,lecz na to byłoby trzeba poświęcić wiele czasu i miejsca#

Jest to tylko skrócony opis działalności Komendy Obwodu AK "Postćj"

powiatu lipnowskiego. Przyoisek do nistoril AK w Lipnie

Bardzo wielkim zaszczytem było dla mnie współpracować z Kolegami żołnierzami 
we wspólnej walce o wolność Polski#Koledzy moi byli elitą narodu polskiego, 
ponieważ byli żołnierzami bohaterami,którzy jako ochotnicy mimo tragiznai na­
szej Ojczyzny i potęgi wroga,nie ulękli się jego okrucieństwa,a tymbardziej 
wykonywali swój obowiązek,kierując się inicjatywą dobrych dowódców i wykonując 
zadania ponad ich siły#Współpraca ze swymi kolegami i walka z najpotężniejszym 
wrogiem świata a tuła się najpiękniejszą kartą 106 jego życia jako żołnierza, 
polaka i człowieka*Za tę współpracę i pomoc w  niej jeszcze raz składam awym  
kolegom najserdeczniejszy i żołnierski uścisk dłoni.'Urno mej wielkiej radości 
i szczęścia,że byłem w  tak wielkiej i wspaniałej rodzinie w  najtragiczniejszej 
chwili życia mego - stanęli z tej rodziny ludzie którzy zadali mi cios w  plecy 
gdy byłem w  kajdankach#Byli to nieliczni sprawcy tek że nie mogli shańbić 
honoru tej rodziny#Stanęli b y gałszywie i oszczerczo spowodować przez wiele 
lat nałożenie mi kajdan mego honoru i cierpień fizycznych,zniszczenia dorobku 
moich młodych lat pracy i rozbicia rodziny.Byli tc ludn ie których przedtem byłet 
ponsocnym bratem.Cierpienia które mi spowodowali były niczym w  porównaniu z obo­
zem koncentracyjnym.Cierpiałem lecz nie upadłem i wierzę mocno że największe 
zło naszej wiolkiej rodziny"Polski" nie shańbi honoru i godności Jej synów#gdy 
ich mało będzie godnymi tego honoru,ale wielkość ich serc ducha i rozumu,będą 
-•^>nić swój obowiązek dla rodziny Polski#
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Dopiski i poprawki do działalności Obwodu AK  Lipno-Okręg Pomorze.

Ze względu na bardzo streszczony opis,przekazuję dla orientacji dane sa­

botażowe »któro w  przybliżeniu można było obliczyć,na podstawie przekazywa­

nych raportów i własnych stwierdzeń.

I/Akcja sabotażowa w  rolnictwie za okres trzech lat około 30000000 złot. 

2/ Akcja sabotażowa w  magazynach wojskowych * 20000000 " 

3/Akcja sabotażowa w transporcie rzecznym i lądo;vym 25000000 

4/Akcja sabotażowa w przemyśle rolniczym + i 5000003

Dane te są obliczone jako minimum i są obli- Zażera * 9Q000000 złot. 
czone dość dokładnie.Bo na sabotaż gospodarczy nastawia­
łem działalność Obwodu A K Lipno,bo sabotaż hamował bar­

dzo organizację militarną wroga.Nawet daleko więcej od 
działalności zbrojnej,która nie była w  rozliczeniu opła­
c a ć , b o  za jednego Niemca ginęło wielu Polaków,kobiet i 
dzieci a xvsie polskie szły z dymem.

Nie biorę pod uwagę obliczeń strat zadanych Niemcom,przez wywiezionych 
na roboty przymusowe do Rzeszy-naszych żołnierzy POZ-AK.

Nie można obliczyć strat zadanych Niemcom przez akcję "N"skutkiem której 

wielu Żołnierzy niemieckich przeszło na drugą stronę-aliantów.
• Także samo stral spowodowanych przez nasz wywiad,przez którego informac­

je •.alianci dokonywali bombardowań obiektów wroga.
I nie można obliczyć efektów wywiadu ochronnego,łączności i legalizacji

co zabezpieczało wielu Polaków ściganych przez wroga,zbiegłych z niewoli 
różnych narodowości jeńców wojennych,którzy się w  Polsce ukrywali i Żydzi.

Także samo nie można obliczyć tych wartości,które na terenie powiatu lip 

nowskiego-zapobiegły podpisywaniu obywatelstwa niemieckiego i wcielenia P o ­
laków do wojska niemieckiego by bić sojuszników a tracić Polaków przez a l ­
iantów. To są wartości nie do cbliczenia.Historycy polscy tego tematu nie 
biorą pod uwagę a są to wartości w strategii wojennej bardao wielkie.0 czym

pisał przed wojną szef zaopatrzenia armii-płk.dypl.Rościszewski.w książce 
pod tytułem "Strategia Rolnictwa "

Przeoczyłem fakty w  obliczeniu strat,zadanych Niemców w  fabryce czołgów 
w  San-Valentin,Okręg przemysłowy Sztajer-Linz.Obóz koncentracyjny Mauthau­
sen. Straty te zadane zostały prze grupę więńniów Polaków około 10 ludzi.

Grupy tej byłem organizatorem oraz współorganizatorem grup międzynarodo­
wych.Pięć grup po około też 10 ludzi.'

Początkowo,najbardziej była aktywna grupa polska,która najwoześniej dzia 
łała i uczyniła najwięcej zniszczeń.Po 10 czołgów na jednego więźnia Polaka 
w zniszczonych częńciach do montażu czołgów.Oraz po 8 czołgów na osobę w  za 
sypanych w  dołach po bombach-masz^-yn^ch produkcyjnych,narzędziach i rożnych 
urządzeniach.

Tę działalność sabotażową obliczałem w  okresie po bombardowaniu w  dniu
16 X 1944 r.do następnego,burzącego boobardowonia w  Dniu 23 III 1945 r.

W  tym w/w okresie nie było bombrardowań na- naszą fabrykę a tylko na inne 
obiekty obok.Ponieważ moje stanowisko roboczo-montażowe było tylko jedno, 
dla tego mogłem się przekonać ile czołgów w  tym okresie opuściło fabrykę.

Bo według zmontowanych przeze mnie kół nośnych,orientowałem się dokładnie 
ile czołgów zostało zmontowanych.

Tak,że w tym w/w okresie,zamiast wykonanych około trzech tysięcy czołgów 
zostało wykonanych tylko 1150 sztuk i to wa«liwie wykonanych.

Sabotaż za ten okres obliczałem tylko w  zniszczonych przez więźniów m a ­
teriałach jak najprecyzyjniejszych przyrządach elektrycznych,zmagazynowanycł 
w  dużej ilości.Zapewne do daleko dłuższej produkcji.

Sabotaż tych materiałów mógł mieć wartość minimum = 46200000 złot.
Zasypanie w  dołach po bombach dobrych maszyn i narzędzi =* 2310000048



Gdyby przyszło przyjąć wartość 1850 sztuk czołgów,niewykonanych z po^wo-
du sabotażu a nie bombardowań,to licząc wartość jednej) czołgu
na sumę 200000 złotych z 1938 r.razy 1850 CO B07/NA SI? złot. 370*000.000
Licząc pięć złotych dolar USA z 1938 r.co równa się dolarów 74*000«000

Doliczając sabotaż na terenie obwodu AK Lipno na sumę złot. 90000?0005"
Co równa się#iicząc 1 dolar USA razy pięć złotych z i938 r= 1E}00Q000 d ^  
==18 milionów dolarów USA z 1938 r.

Sumy te wydają się zbyt zawyżone.Ale jeżeli obliczyć powierzchnię po?* 
wiatu lipnowskiego i ilość hektarów ziemi uprawnej,produkcję mięsa i 
mleka,warzyw i owoców»ryb i lasów oraz inwestycji niemieckich na terenie 
powiatu/przez przekonywanie Niemców,że mają panować tysiąc lat i że inwe* 
stowanie przez pięć lat wielokrotnie się opłaci/stąd inwestycje niemiec­
kie,które pozostały.A tylko rozgrabieńie przez ludność,spowodowało ich 
przepadłość.Ale wiele pozostało.

Faieży jeszcze doliczyć sabotaż z San-Valentin po zbombardowaniu fab­
ryki czołgów w  dniu 23 III 1945 r.gdzie jeszcze około 15 #  fabryki oca­
lało* Kazano nam wykopywać z ziemi,po wybuchach bomb-potłuczone obrabiar­

ki i z kilku montować jedną-zdolną do produkcji*Tak,jak poprzednio,wy­
ciągaliśmy złe maszyny mocno uszkodzone a mało lub wcale nieuszkodzone 
zasypywaliśmy zienią.Sabotaż nasz trwał od 3 4  III 1945 do 20 IV 1945 r* 

Wartość tego sabotażu obliczałem na minimum dolarów dwa miliony*

Po wywiezieniu nas do podobozu Ebensee 20 IV 1945 r*Gdzie zbombardowano 
Hiemcom dużą stację węzłową.Popędzano nas siłą,by zmontować tory i zwrot 
nicę do uruchomienia pociągów z transportami uzbrojenia na front*

Tak manewrowałem ze swą grupą sabotażową z San-Valentin,by przeszko#»fc 

dzić w  uruchomieniu torów i zwrotnlc-przez chowanie złącz do Szyn,kluczy 
i śrub,prz^zagrzebywanie ich w  ziemi,tak,że jednak tory i zwrotnice nie 
zostały uruchomione i dastawy uzbrojenia na tym odeinku frontu nie doszły 

*  ■•'--* . • * . j  »

Działalność nasza.odbywała się w  morderczych warunkach,gdzie zpowodu 
g-odu,ciężkiej ponad ludzkie siły pracy,chorób,zawszawienia i bicia więź 
niów oraz zinna i braku snu trzy godziny na dobę.Lecz pomny przysięgi żoł 
-nierskiej-a jako chociaż chory.ale żywy-byłem zobowiązany działać na sz­

kodę wroga*Czyli walczyć,każdymi dostępnymi środkami.aż do końca życia* 
Początkowym podobozie Gross-Ramin,pracująe w  kamieniołomach w  grupie 

dwustu więźniów,w mieoiąeu listopadzie 1943 r.przynosiliśmy codziennie 
na plecach od 37 do 45 więźniów zmarzłych,zamordowanych lub konających* 

Jako żołnierz,konspirator i dowódca-byłem.zobowiązany-by w każdy m o ż ­
liwy sposób ulżyć ciężkiej pracy więiniow.Zaktórej niewykonanie groziła 
śmierć z wyczerpania lub za .silne pobicie pałką za niewykonanie normy.

Obserwowałem jak wyłamywano ze skały ciękie kamienie,które spadały 
na podłoże na którym były grube podkłady,na nich szyny a na* szynach w y ­
sokie lory.Co godzinę musieliśmy wyłamać ze skały i naładować pełną lo­

rę .Jeżeli nie była pełno naładowana-kapo bił dębowym trzonkiem od łopa­
ty po głowie-gdzie popadło*Zabijając lub raniąc śmiertelnie więźniów.

Więźniowie byli bardzo słabi*wyczerpani od ciężkiej p r a c y ,zimna,głodu 
choorób i bicia.Zdając sobie dobrze sprawę,że godziny każdego z nas są 

policzone-ukradkiem zdobywałem*leżące w  pobliżu belki,które akładałem 
jednym końcem o skałę a drugim o brzeg lory.By wyłamywane ze skały kamie­
nie nłe spadały na podłoża*skąd trzeba było je wysoko ładować a były cięż 
kie i należało je tłuc młotem,by rozdrobnione na mniejsze-można było udź- 
gnąć na lorę*Natomiast położenie belek w  oparciu o skałę i l o r ę , u ł a W i a ­

ło zsuwanie kamieni prosto na dno lory*Ten sposób umożliwił nam by w  ter­
minie naładować lory.i uniknąć bicia 1 zabijania oraz ulżyć morderczej
pracy.Mój prosty sposób naśladowali wieźniowie różnych narodowości jak 
Polaków,Jugosłowian*Rosjan i innych* 49



Ulżenie pracy więźniów,spowodowało z każdym dniem zmniejszanie bicia a i 
z każdym dniem zmniejszanie śmiertelności.Iak.że gdyby stan początkowy ła­
dowania legnie zmienił się przez proste urządzenie-ładowania kamieni w  w y z ­
naczanej nćrmle~to przez okres sześciu miesięcy zimy-zginęłoby około 3ześć' 
tysięcy więźniów.A zginęło tylko około tysiąca i przewaasnie z chorób.

Tak,że prosty mój sposób ładowania kamieni uratował życie pięciu tysią­
com ludzi.Ta działalność przyczyniła się do zmniejszenia maltretowania więź

niów,co powiększało ich v/iarę do przetrwania*
*  .. , . ■ . . . .  - - ■ ■ '

Nadmieniam>że mimo prowadzonej akcji sabotażowej,na szkodę wroga-w obo­
zie koncentracyjnym Mauthausen i w  podobozie Gross-Raming-zostajli zapoczątko 
wany,tajny front ideologiczny-porozumiewania się narodów,przez likwidowa­
nie nienawiści i wojen a stąd ciężkiej niewoli obozów masowej zagłady ludzi

Zadaniem więźniów ideowych było stworzenie "Związku Braterstwa i Ochro­
ny LudzkościHby  na zawsze zapobiec wojnom i niewolnictwu*nędzy i ęierpie- 
niom.By uczynić powszechny i sprawiedliwy pokój oraz zjednoczenie narodów*

Ideę tę zapoczątkowałem w  1935 roku,przemawiając jako delegat na walny 
zjazd rolnictwa w  marcu 1935 r.Gdzie już mało mówiłem o ulżeniu doli rol- 
nictwa-lecz mówiłem#że miesiąc marzec 1935 r.w którym to miesiącu się tu 
zebraliśmy-jest bardzo poważnym wydarzeniem-bo ogłoszeniem przez Hitlera 
kanclerza Rzeszy niemieckiej-powszechnego obowiązku wojskowego.I jeżeli 
Liga Narodów i m 0 carstwa zachodnie niezareagowały na ten ‘fakt-pogwałcenia 
traktatu wersalskiego,to Polska jest już zagrożona.

•7/zywałem do zakończenia waśni partyjnych,podania sobie rąk do zgody i 

podięcia wielkiego wysiłku pracy we wszystkich dziedzinach życia gospodar­
czego Polski.Jej rozwoju przemysłowego i nowoczesnego uzbrojenia.
£o Ponieważ moje prztsmo'lenie około gbdziny t k a j ą c e - n i e  zyskało nadmierne- 

aplauzu a raczej niezadowolenie,że podważam mocarstwowoić Polski,która łat­
wo pokona Niemcy.

Rozgoryczony,brakiem wyobraźni ludzi,jako gości zaproszonych z Warszawy 
a nie zdających sobie sprawy z tak poważnej chwili-zagrożenia Polskirzdecy- 
dowałem działać sam i szukać ludzi rozumnych,energicznych i zdających sobie 
dobrZe sprawę z powagi tak groźnej chwili*

I tak rozpocząłem samodzielną działalność obrony Polski,ucząc się wojs­
kowości,gospodarności, i czynnego działania w  zwalczaniu potajemnie wroga.

I wtedy opracowałem treść przysięgi,która ideowo i wojskowo ma być kie­
runkiem działania dla narodu polskiego*

I według tego kierunku starałem się działać do wybuchu wojny w  19>9 r. 

w  czasie okupacji niemieckiej i działalności w  POZ-AK/Pomimo,źe zchwilą za­
jęcia Polski-już 19 października rozpocząłem samodzelną działalność, to jako 
zdyscyplinowany żołnierz,podporządkowałem się władzim zwierzchnim-walki, p o ­
dziemnej, to ideowo myślałem i działałem,by przewidywać klęski i unikać ich.

Także samo i w  obozach zagłady,gdzie działałem na szkodę wroga-żyłem swą 
ideą i szukałem ludzi i znalazłem ich w  tej szatańskiej niewoli.Ludzi m a ­
luczkich i uczonych ale wszyscy byli wielcy duchem.

W  następnym opisie wydarzerf-opiszę bardziej obszerniej działalność w  w a l ­
ce podziemnej,przed wojną i okres działania w  obozach zagłady oraz dalszą 
udrękę więzienia mnie dwukrotnie już po wojnie z winy słabych i upadłych 
ludzi a zawistnych i pyszałkowatych*którzy choieli mnie zniszczyć-ale sami 
sjebie niszczyli i niszczą nadal*

W podobozie Gross-Raming-poznałem paru rodaków,szary-ch ludzi ale bardzo 
dzielnych,żyjących wiarą w  dobro.Poznałem i z wysokigjfc sfery Greka-Konstan-

tynusa Goduliasa,uczonego i myśliciela,który przyrzekł przeznaczyć wielki 
swój majątek dla dobra ludzkości*Grek był najwspanialszym człowiekiem jakie- 
poznałem*Niemiec,brat Albert,badacz Biblii i kierownik wyprąw a r c h e o l o g i c z ­

nych,znał 18 języków w  tem sześć starożytnych.Francuz,profesor Sorbony,mają­
cy przeszło trzydzieści lat studiów naukowych.I w i e l £  iimychfktórych nie pa-50
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mię tam na Zwisk .Utrwalam zapamiętane nazwiska i ich zadania i czyny*

?/Brat Albert-myśliciel»^ąź:ąćy do braterstwa narodów*2/Grek Konstantynus 
Godulias,żołnierz,myśliciel,drżący do braterstwa narodów 3/Józef Sadows­
ki,żołnierz i incjator pojednania narodów.4/Edward Wojciechowski ideowiec
i Jjego trzej koledzy patrioci polscy.8/Józef Jędrzejczak szyry człowiek
idealista i oatriota*9/Józef Sobolewski bardzo uczynny dla dobra'ludzi.
10/Stanisław' Pałkowski,chor.1 p.Szwoleżerów.Patrio ta ideowiec'uczynny. 
11/Piotrowiez Stefan,żołnierz podziemia bardzo koleżeński i uczynny. 

12/Najrzał Florian,idealista w ochronie przyrody i żołnierz podziemia.

Polska grupa dywersyjna.Józef Sadowski,żołnierza AK i dowódca,organizator
- polskiej g r u p y : sabotażowej i współorganizator grup międzynarodowych*

2/Lewandowski Bolesłav/ zastępca d-cy grupy*3/Piotrowicz Stefan saootażysjfc 
3/?ewiński Zygmunt sabotaźysta*4/Irrczew3ki Lubomir sabotażysta* ^  
5,6»7»8 Wojciechowski Sdward i jego trzej koledzy-sabotażyści*9/Czulińs- 
ki Tadeusz i Gołębiak Stanisław,Żmijewski Zbigniew-sabotażyści.

Dowódcy grup Sabotażowych 1/Konstantynus-Godulias Grfek sabotaż między­
narodowy* Rosjanin Sasza Matrosow .oraz trzy grupy pod ich komendą.

D o w ó d c y‘ p o'd trżymyrar. i a ducha nąrodowegc i ruchu oporu od 3.943 r*
T/Hemba 'Herryk,.?/Bober Henryk. 3/Szymkowiak Wi told *4/Ryb.akowski Mikołaj..

' 5/Szczepańśki Czesław. 6/Wojc i echo wski Mlecz ysla w . 7/Ban Bolesław.8/Bart- 
nikowski WacŁdw.9/Kołakowski Hieronim* 10/Buz J o r d a n 11/Pe ryt Tadeusz.
12/Chru?fciel Wiktor,* 1 ̂ /Strzałkowski Jan*.14/Grabarczyk Henryk* 15/Bukowski

2 ygmun ty16/Słanina Antoni * 17/Gro’oęlny Ignacy.18/Mączyński Roman. 19/Kie 
rskie BOlesław*20/Mąjchrzaic 2dward.*2i/Tylutki Józef.22/JOnak Mieczysław* 
23/ 3tępko.7Ski A ntoni.24/Grek tłumacz*25/Czech, Sowa.26/Czech Tofel i Czwór 
ko Mllovarr,■bardzo' dobry człov;iek*Wa jlepszy z szarych lud z i Peter Żyrawac

JugosłoY/ianie.
KOiaehda Ofcv«od^ Lipno,Ok.ręg: AK Pomorzę.Działanie do 5 maja 1943 r 

ózef Sadowski ps Za^tlezyk Komendant Rejontr1? iJozef SadOY/ski ps ZagOńczyk Komendant Rajanśr1! i Komendant Obwodu AK na 
powiat lipnbwski oraz oficer I-go Oddziału Sztabu Okręgu A K  Pomorze, i,.

Stanisław Drzewiecki ps."SłavAmia»Komendant Placówki Lipno.
Kazimierz 'Wojciechowski ps* Kalina,Komendant Placówki Jastrzębie.

, Marian Leszczyński ps Wąż.Komendant Placówki Kikół. < -
Bronisław Jagliński ps Wujek Komendant Placówki Chrostkowo.
Józef Galewski p s .sfinks.Komendant Placówki Skępe.
Antoni Błażczyk .ps Siekiera*Komendant Placówki Kłokock*

• ... : « . .. % .• o \  ]**;, ,, f . - r, • ‘ r -\{ r ■_>. r, f r ?r •• i- < r- i  r- *; fv r'
Czesław Fydrych ps/Zemsta,Komendant Rejonu II i Komendant Placówki No.wogd 
Henryk Łowicki ps { K om e n d a n t  Placówki Dobrzejewice /roą
Zagrabski " Komendant Placówki Czernikowo
Jerzy Stetkiewiez p§ ?-; Komendant Placówki Mazowsze.

Skrzypiń3ki Władysław ps Romek Komendant Rejonu III Dobrzyń n/wisłą. 
Skrzypiński Stanisław .ps Zawierucha Komendant Plaeówki Chalin *
Grewkowicz Zygmunt ps ; 0 Komendant Placówki Ligowo.

Lewandowski Adam ps Rycerz,Komendant Placówki Dobrzyń. <
Drzewiecki Stanisław p s . Śmiały, Komendant Placówki Tuchowo.

Pluton Łączności Obv?o;dó,Dowódea plutonu Kaczorowski Henryk ps Iskra.

Pluton samochodowy Obwodu.Dowódca plutonu Buczyński ps Karburator. 
Pluton pionierów.Obwodu,Dowódca plutonu Kołasiński Stanisław ps Pionie 
Pluton sanitarny Obwodu,Dowódca P i u t i w m M aj e ws k i Julian ps.Dąb-Fabiusz 
Pluton specjalny Obwodu,Dowódcą plutonu Majewski Julian ps Dąb-Fabiusz 

Rejon IV Komendant Rejonu i Dowódca Placówki "fiełgie Józef Sawicki-Sawa p 
Podlaszewski Damazy ps L Komendant pladówki Zaduszniki.

Florczak Komendant Placówki Fabianki. «
Hamrzyński ' ,"r _ Komendant Placówki Bobrowniki n/Fisłą ’
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<3rł»d noczatkowy działalności ideowo pooltycznej od mar c a  1955 r.powsta- 
^ 3  w  7 * a S S ż e n l o m  Polski-Przez o r o s z e n i e  ustawy o powszechnym

obowi zku służby wojskowej-przez Niemcy hitlerowskie w marcu 1935 r* co b y. 
ło pogwałceniem traktatu wersalskiego*Na co nlesareagowała Liga Narodów*

W związku z powyższym,kiedy w tymże czasie ogłosili Niemcy powszechny 
obowiązek służby wojskowej-jako delegat na walny zjazd rolnictwa-wobec sap 

roszonych gości z "arazawy-przedstawiclell rząguj*Ponieważ moje wypowiedzeń! 
nie o zagrożeniu Polski a stąd wezwaniem do wielkiego wysiłku w pracy 1 O- 
fiaraości na rzecz obrony Polski*Moje wystąpienie było przyjęte nie zbyt 
przychylnie a nawet s zarzutem do mnle,*e podważam mocarstwo wość Poloki.Kto 
rej armia rozgrom! każdego najeźdźcę^

Od tego miesiąca datuje się moja“tajna praca.Ponieważ ujawniona by mog­
ła mi przeszkodzić .Przyjąłem tajnie nazięę organizacji s v?olność i Sprawied­
liwość oraz ułożyłem odpowiednią do tej nazwy przysięgę*

Od tej daty zacząłem pilnie,studiować różne książki o temntyce przeważ­
nie wojskowej i ekonomicznej Crąs przeprowadzałem rozmowy z poważnymi i 
światłymi ludźmi,rozumiejącymi doniosłość chwlll-zagrożenia Polski*

Dzałalność WIS/Wolność 1 Sprawiedliwość/jako jej zadanie było podięte 
w skali na całym terytorium Rzeczypospolitej 1 w dążeniu tej działalności 
na kraje,rozumiejące sytuację zagrożenia słabych narodów Suropy*

O mej działalności penetrowania V-tej kolumny hitlerowskiej i przekazy- 
, waniu zebranych Informacji do DOK VIII w Toruniu oraz powołania mnie na ko­
mendanta na powiat lipnowski-z zadaniem śledzenia v-tej kolumny 1 prsrekazywa 
nla informacji władzom wojskowym już pisałem*

PD opanowaniu Polski przez wroga-już 19 £ 1939 r.podląłem samodzielną 
działalność-WIS* Przystępu jąc do organizowania zaczątków szkieletu dowodze­
nia organizacji,narazie na powiat lipnowskl i znajome kontakty w Polsce*

Po uzyskaniu kontaktu z organizacją ZWZ*Zostałem zaprzysiężony do niej*
Po utraceniu kontaktu przez dłuższy czas z 2^2-zostałem wprowadzony przez 
znajomego oficera służby stałej do POZ/Polaka Organizacja Zbrojna/ i powoła­
ny na stanowisko komendanta powiatowego POZ na powiat lipnowskl*

Dla dobra sprawy polskiej,dwa razy srzekałem eię mego stanowiska/co było 
największym moim błędem,jak! w tym czasie popełniłem/bo przeceniłem ludzi, 
którzy miel! służbę w Legionach,POW i walkę w 1919/1920 r*

Będąc skromny 1 bez zawiścitmiao zrzekania się mej funkcji na rzecz star­
szych wojskowych i eądrzejszych ode mnie wojaków.Ale działalności pracy 1 na* 
uki się nie zrzekałem ale tym bardziej się uczyłem,by usprawniać walkę z wro­
giem,* ten sposób,by zadawać mu straty a mniej tracić rodaków*

ff początku grudnia 194? r,zostaje mianowany komendantem Obwodu AK na po- 
: wiat lipnowskl 1 przeproąadzam akcję scalenia Z^Z 1 POZ*

Organizuję nowy skład Komendy Obwodu AK na powiat Lipno,Okręg Pomorze AK*

Komendant Obwodu i I He jonu Józef Sadowski pseud*"Zagoilczykn 
Zastępca Komendanta Obwodu Zbigniew Rtmlau ps.”Z-ygnnint 
Kierownik wywiadu Obwodu Józef watkowsk! ps Dąb-Bajan 
Kierownik zaopatrzenia Julian Klementowlcz ps Kamień-Strzęp 
Kierownik BIP-Biuro Informacji 1 Propagandy Ruszkowski. ps ?
Kierownik legalizacji Saturnin (Ublewtfkl ps Szturm.
Kierownik operacyjno szkoleniowy Stanisław Drzewiecki ps.Sławunia
Dowódca plutonu łączności Henryk Kaczorowski ps Iskra
Dowódca plutonu samochodowego Buczyński ps Karburator
Dowódca plutonu pionierów Stanisław Kolasiński ps Pionier
Dowódca plutonu sanitarnego Julian Majewski ps Dąb-Fabiusz
Dowódca plutonu specjalnego Julian Majewski ps Dąb-Fabiusz
Komendant Rejonu I Lipno Józef Sadowski ps Za,;ończyk
Komendant itejonu II Czesław Fydrych ps Zemsta.Rejon Dobrzejewice
Komendant ftsjonu III Władysław Skrzypiński ps iiomek-Czesław Rejon Dobrzyń
Komendant Rejonu IV Józef Sawicki ps Sawa Ra jon Wielgie*

Powyższy wykaz dowódców Obwodu AK Lipno, obejmo wał działalność do 5 V 1943 
TO jest do czasu aresztowań w dnia 5 V 1943*Po naszych aresztowaniach działał 
no£i trwała nadal ale już słabiej*
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Józef Sadowski Warszawa 1986 XI 19*
5 0

ul Chodecfca 15 m 64 

03-350 Warszawa ^
Oświdczenie*

Józef Sadowsfci,ps "Zagończyk"3yn Antoniego i Zofii 

u r . 19 I 1909 w  Trzebiegoszczu.Służbę wojskową peł­

nił ^  1 p*czołgów w  1927/29 r.jako ochotnik*Jako o- 
chiktnik na wojnę w 1939 r.w m*X 1939 samodzielna

Działalność tajna WIS .W 1940 II-POZ, 1942/*AK.Komdt.

Rejonu I Lipno,1942 r.Komndant Obwodu A K  Lipno*0rga- 
nizacja,wywiad,łączność,sabotaż,akcja"N" szkolenie 

u^iałania wojskowego w konspiracji i wojska regularn 
nego,legalizacji>prasy*Stan Obwodu jako AK przeszło

1500 ludzi*5 V  1943 r.aresztowany przez gestapo,po

badaniach wywieziony do obozu koncentracyjnego Maut­
hausen w  Austrii.Pracując w  fabryce czołgow,jako zna

jący tę broń,organizowałem duży sabptaż*W mej grupie

10 ludzi ,dokonany sabotaż równał się wartości stu

claołgów.czyli dziesięciu czołgów na jedną osobę.Na
powyższe posiadam dokumenty.Wczasie badań w  gestapo

mimo zdekonspirowania mnie aa skutek tortur,nie wyda

łem posiadanej ewidencji przeszło 1500 ludzi,broni

amunicji i różnego sprzętu do walki z wrogiem*Po pow

wrocie do kraju w  okresie błędów i wypaczeń,byłem 
dwukrotnie więziony przez kika lat.

.. ̂ oszę o przyznanie 

Krzyża Okręgu AK 

Pomorze*

/-/Józef Sadowski ps*wZa - 
gończyk"b*Komendant Obwodu 
A K na powiat lipnowski i b. 
więzień hitl*obozów koncent 

racyjnych i innych więzień*

t o  farPu
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Sadowski Józef a

Józef Sadowski, ps."Zagończyk" od początku 1941 r .  p e ł n i ł  obowiązki komen 

danta Rejonu Lipno-Miasto. Po aresztowaniu komendanta Obwodu Lipno, Wiś­

niewskiego Józefa "Szczerby” z o s ta ł  mianowany komendantem tegoż Obwodu, 

k ryp t ,  "P os tó j” . Funkcjo t e  p e ł n i ł  oo chwil i  aresztowania ,  t , j ,  do dnia 5 

maja ^943 r .

Sadowski Józef u ro d z i ł  s i ę  19 s tyczn ia  1909 r .  w Trzebiegoszczu k/Lipna 

jako syn Antoniego i  Z o f i i  z Kantorskich, Służbę wojskową odbył w 1 Pułku 

Czołgów w l a t a c h  1927-1928. Jako ochotnik walczył w kampanii wrześniowej.

We wniosku o  nadanie ku. orderu V i r t u t i  M i l i t a r i  j e s t  op in ia ,  że w ruchu 

oporu wyróżnił s i ę  odwagą, o f ia rn o śc ią  i  zdolności.vmi o rg an iza to rsk im i .

Organizował wywiadowcze szkolenia wojskowe, sabotaż na obiektach niemiec­

kich,  t r a n s p o r t  wydawnictw a k c j i  f,NM. Prowadził produkcję "lewych" dokumen 

tów, u d z ie la ł  pomocy w ukrywaniu s i ę  jeńców a n g ie lsk ic h ,  f rancuskich  i  poi 

skich oraz nawiązał łączność z kolegami wywiezionymi na roboty przymusowe 

do Niemiec. Zwalczał podpisywanie przez Polaków tzw. V oksl is ty .  Na począt­

ku 1941 r .  wspólnie z Jarosińskim wykradł Niemcom i  przekazał  Komendantowi 

Okręgu XX POZ mapy taktyczne dotyczące koncen trac j i  wojak niemieckich na 

l i n - i  Bugu. W 1942 r .  dopomógł w ucieczce z Gestapo w Lipnie komendantowi

u Lipno Wiśniewskiemu Józefowi "Szczerbie" I p rz e n ie s ien iu  s i ę  jego 

wraz z rodziną do Warszawy.

Aresztowany dnia 5 maja 1943 r .  i  poddany torturom n ie  podał żadnych in ­

formacji  Niemcom. Osadzony z o s ta ł  w obozie konc. Mauthausen, Przeżył obóz 

i  d ług ie  l a t a  pracował v Warszawie,

Rei. Lulińsk i  Cz. I n f .  wł. au tora

Władysław Drzewiecki
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• I

Skąpe dnia 9 . X II .1957 . ..
h 3

. - Liy n iż e j '.podpisani ^ewandowski' Bolesław i  K arczew ski 
Lubomir oświadczamy, te  ^adowski Jó z e f urodzony 1 9• I • 1 909 ro k u --, 
syn Antoniego był wią^żniem politycznym ' n r . 31806 V< 1'autheusem *' 
w o k resie  od 5*7,'! 945" do 6 .7 .1945- r .  ... *’
'•7 tym c z as ie  n ie  p e łn i ł  żadnych f u n k c j i ' obozowych i  jako Zwykły 
w ią z ie ” c ie s z y ł  si=? dobrą o p in ią  kolegów. ' ' ’ v V.-

' • Swój p a tr io ty c z n y  stosunek  w yrażał przez, u d z ia ł w a k c j i  
sabotażow ej na te re n ie  obozu p o le g a ją ce j na uszkadzaniu  motorćw- 
e le k try c z n y c h * ro z b ija n iu  maszyn p o zo sta ły ch  w 'zbombardowanych ' 
fabrykach  i  n isz c z e n iu  innych m ateriałów * 1 >

e , "

Prow adził rów nież szeroką  ak c ją  wśród kolsgów n ie d o l i  
podtrzym ując ich  upór do. przetrw ania*  -

- y -

Autentyczność podpi.Vj 

stvrierczcm. r ' ..• 1
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Dąbrowa G órn icza ,dn ia  28 .X I . l973  r .
’  • v  m  I V . -  ‘  ' » V  '

o h l l D C Z O I S  ■ * ^

Ja n i ż e j  podpisany S te fan  P io t ro w icz ,  świadomy odpowiedzial­
n o śc i  za prawdziwość podanych n i ż e j  przeze mnie faktów oświadczam, 
że Ob. Sadowski Jó z e f ,sy n  Antoniego i  Z o f i i  z d. Kantorska,  urodzo­
ny dnia 19 s ty c z n ia  I909 r .  T7 Trzebiegoszczu  powiat Lipno, j e s t  mi 
znany o s o b iśc ie :

Przebywał ze mną w obozie koncentracyjnym Mauthausen pod 
numerem więźnia po l i tycznego  .51606, od 19' czerwca I 943 do 6 maja 
194-5 r .  Spotkałem s i ę  z nim w podobozie Gross Kaming latem I 94.5 r .  
Sadowski d z i e l i ł  s i ę  skromnymi zasobami żywności otrzymywanej od 
ro d z in y .  Podtrzymywał na duchu towarzyszy n i e d o l i  wiadomościami o 
r y c h ł e j  k lę sce  nierai&c.

W podobozie San -  Y a len t in  w c z a s ie  od 7 .IX .1^44  do 20 .IV. 
I 945 r .  Ob.Sadowski p racu jąc  zc mną na h a l i  n r  3 w fab ryce  czołgów -  
b r a ł  u d z ia ł  w a k c j i  s ab o ta ż o w e j ,p o le g a jąc e j  na n i s z c z e n iu  maszyn 
produkcyjnych i  c z ę ś c i  do czołgów przez  t ł u c z e n i e  i c h  młotem podcza? 
Odgruzowywania f a b r y k i ,  #czego n ic  zdoła ły  zn iszczyć  bomby l o t n i c z e .  
Podczas pracy w zbombardowanym magazynie -  Sadowski n i s z c z y ł  p recy­
zyjne przyrządy e lek try czn e  do_czołgów rz u c a ją c  je  do lejów po wybu­
chach bomb, k tó re  zapypy./ano z iem ią .  Sabotaż dokonywaj p rzez  Sadow­
skiego i  k i lk u  innych wtajemniczonych więźniów w fab ry ce  czołgów*■ i"
przez  czas  od 7 *09.1944- do 20.04,1945 x*. vV San-V alen t in  p rz y n ió s ł  
niemcom olbrzymie stxła ty ,oo  o b n iży ł  bardzo produkcję  czołgów, a tym 
samym ich  dostawę na  f r o n t .

Od 2O.O4 . l 945 do ktyzwolenia d n .6 .O5 . I 945 r • przebywałem z Ob. 
Sadowskim w podobozie Ebensee, gdzie- Sadowski b r a ł  współudzia ł  w 
organizowaniu a k c j i  wyzwoleńczej więźniów z obozu.

Należy p o d k re ś l i ć ,  że d z i a ł a ln o ś ć  saibetażewa dokonywana przez 
więźniów była  bardzo wielkim ryzykiem za co g r o z i ł a  okrutna śmierć 
p rzez  t o r tu r y  i  odpowiedzialność, zbiorowa w r a z i e  ujawnienia przez
• ■* •*.’ . «,! '» Iniemcow. ♦

D z ia łan ie  na szkodę wroga w obozie kcncentracyjnym w m ie jscu  najwi^ic 
szego t e r r o r u  podczas d r u g ie j  wojny światowej na leża łoby  uznać za 
podwójną walkę f ron tow ą .  f  ~y ^ ----

y m p ^ H r r r n ^ p  .

/  . ' . ^  /Stefan Piotrowicz/---

K ■. b .  cz łonek  o r g a n i z a c j i  "Z.W.Z.” b .w ięz ie ń
■ Ł V ; / / ,  . p o l i ty czn y  obozu koncentracyjnego Mauthausen

: f ' n r  32126, cz łonek  ZP.oV.lD Oddział Dąbrowa Gór
n ic z a  n r  leg.29?226/Ka zam.Dąbrowa Górnicza 
u l .S o b ie s k ie g o  8 .
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spod zimnej wody.
Mimo tych r e p r e s j i  Ob. Sadowski w podobozie

Gross-Raming podtrzymywał ducha narodowego wśród rodaków 
i  innych narodowości,  namawiając do wiary w rych łą  k lęskę  
n iera iec .

W podobozie S t .  Y a le n t in ,  w czas ie  od 8 września 
1944r, do 20 k w ie tn i ;  1945r. ob. Sadowski był współorgani­
zatorem sabotażu .  P racujc  w faDr, ce czołgów, cz y n i ł  z wie- 
loma wtajemniczonymi więźniami duży sabotaż  , powodując 
powolną i  z łą  pracę oraz n iszcząc  maszyny produkcyjne
i  częśc i  do czołgów, co sz ło  a konto bombardowań a l i a n c k ic h .  
Przy zasypywaniu dołów po wybuchach bomb, wrzucano do n ich  
wiele  nieuszkodzonego m a te r ia łu  i  u z b ro je n ia .  Dokonywany 
sabotaż był zorganizowany i  początkowo p rz y n o s i ł  większe 
szkody od nalotów bombardujących, k tó re  n ie  zawsze b^ły c e ln e .  
Sabotaż t e n  zm nie jsza ł  bardzo produkcję czołgów co wpływało 
na o s ła b ie n ie  wroga.

c i ę ż k ie j  n ie w o l i ,  za co g r o z i ły  s t r  szne t o r t u r y  a nawet 
śmierć na leża łoby  uznać za podwójną walkę na f r o n c i e .

oSabotaż dokonywany przez więźniów w n a jb a r d z i e j  —

( pieczęć i  podpis 
odpowiednich władz 
lub Zarządu ZBoWiD

Własnoręczność podp
Btwierdza s i ę :

J~C /  r  ? <- ‘l  ę  & ę
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Józ ef  Sadowski Warszawa dnia 24 VOIII 1990 r
ul.Chodecka 15 m  64 Y*y

. 03-350 Warszawa •
■ ‘i

: .v

2 A S U  AD 0 2 E N I  E

Niniejszym zaświadczam,że Kol*Małecka Helena 

V f zżdomu Jagiińska,pseud"Jagła"córka Bronisława"nro- 
/* dzona dnia 24 VII 1922 r.pełniła służbę wojenaĄ w  
' "Polskiej Organizacji Zbrojnej"od 1941 r.O^-d grud- 

;; ,nia 1942rfw Armii Krajowej do kodca 1944 r*

-l -' pełniła fu&kcję łączniczki,wywiadu i dywersji 

•przy Komendzie Obwodu n a powiat Lipnowski*
>y Za wybitne zasługi została odznaczona "Krzyżem 

, v’ Walecznych" Rozkaz K.G.nr 732/276 BPI i rozkaz K G v 

101 BP*z dnia 21 VII 1943 r*oraz rozkaz Komendy 
. O k r ę g u , A K  P o m o rz e ,krypt."Luneta "Ldz.223/I z dn$a
V 24 III 1944 r. Nr .Ewidencyjny 72.
• ł *■. 2 upoważnienia i w zastępstwie Komendanta Okrę­

gu A K  Pomorza płk.Józefa Chylińskiego ps^eud*

.,>* "Kamień Wicher "

r

W  z a s t ę p s l w i o  K O M E K D A N T A  
O K R Ę C J J  A K  P O W C r ? ^ ^

'  # # « /
(—) J & i e f  oadowsai kpu

i 1
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SADOWSKI JÓZEF, ps. Zagończyk, Świt, Sęp 
Syn Antoniego i Zofii z Kantorskich 
Urodzony 19 stycznia 1909 r. w Trzebiegoszczu

W łatach 1927-1928 służył ochotniczo w 1. Puł­
ku Czołgów w Żurawicy. We wrześniu 1939 r. 
uczestniczył w wojnie obronnej Polski. Po uniknię­
ciu niewoli powrócił w rodzinne strony i w paź­
dzierniku 1939 r. utworzył w Jastrzębiu organiza­
cję do walki z Niemcami pn. Wolność i Sprawiedli­
wość. Był organizatorem POZ w powiecie lipnow- 

^adowśkT^^™ skim i dowódcą II rejonu na miasto Lipno.
W styczniu 1941 r. zorganizował i wykonał ak­

cję odebrania Niemcom map taktycznych dotyczących koncentracji wojsk nie­
mieckich nad Bugiem wiążącej się z przygotowaniem do agresji na ZSSR. Doku­
menty te przekazał komendantowi okręgu POZ. W  czerwcu 1942 r. przepro­
wadził wśród Polaków pracę wyjaśniającą, która miała zapobiec składaniu wnio­
sków o wpisanie na niemiecką listę narodową.

Od lipca do września 1942 r. był komendantem POZ „Znak” na powiat 
lipnowski. W okresie grudzień 1942 r. -  maj 1943 r. sprawował stanowisko 
komendanta obwodu AK „Postój” Lipno. W  latach 1941-1943, w magazynach 
wojsk niemieckich na terenie Lipna, przeprowadził kilkakrotnie akcje niszcze­
nia łodzi pontonowych przeznaczonych na front wschodni. W marcu 1943 r. 
został powołany w skład Komendy Okręgu AK „Pomorze”. Rozkazem Komen­
dy Głównej AK z 15 IV 1943 r. odznaczony Krzyżem Virtuti Militarii V klasy.

5 V 1943 r. został aresztowany, a następnie poddany okrutnym przesłucha­
niom. Więziony w Lipnie, Grudziądzu, Toruniu, Inowrocławiu, Poznaniu, a od 
6 V 1945 r. w obozie koncentracyjnym Mauthausen. Po wyzwoleniu powrócił 
do kraju i zamieszkał w Warszawie271.

OyAaąSb<isc;aJL>£>Jht ,

______________ ' ^______  ntfOo 3uGO& i AhO
270 B. Rożen, Działalność katechetyczna ks. Józefa Wojtukiewicza w latach 1937-1989, Olsztyn 
1999 (okładka, s. 4, biogram).
271 M. Krajewski, Słownik, s. 312 pisze m.in.: „W lipcu 1942 r. w Suminie w pow. lipnowskim 
[}. Sadowski -  RS] zorganizował pomoc i ułatwił ucieczkę ściganemu przez Gestapo komendan­
towi POZ na pow. lipnowski, Józefowi Wiśniewskiemu [zob. wyżej, s. 121, biogram], pseudo­
nim „Szczerba” i jego najbliższej rodzinie” podczas, gdy tamże, s. 367 mowa o aresztowaniu 7 
VII 1942 i osadzeniu J. Wiśniewskiego w więzieniu Gestapo w Grudziądzu. Brak tu też wzmian­
ki o pomocy ze strony J. Sadowskiego; tegoż, W cieniu, s. 331, 336, 342, 354.
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SADOWSKI JÓZEF, ps. „Zagoń- 
czyk”, „Świt”, „Sęp” (ur. 191 1909 
r. w Trzebiegoszczu w pow. lip- 
nowskim - zm. ?), żołnierz Armii 
Krajowej, komendant AK w Lip- 
nowskiem.

Był synem Anto­
niego i Zofii z Kan­
torskich. W latach 
1927-1928 służył 
jako ochotnik w 1. 
Pułku Czołgów w 
Żurawicy. W sierpniu 
1939 r. także ochot­
niczo zgłosił się do 

wojska i wziął udział w wojnie obron­
nej. Po uniknięciu niewoli niemieckiej, 
powrócił w rodzinne strony i w paź­
dzierniku 1939 r. utworzył tajną orga­
nizację do walki zbrojnej z Niemcami.

Od 1940 r. należał do konspiracyj­
nej organizacji POZ „Znak”, a następ­
nie do Związku Walki Zbrojnej, gdzie 
pełnił funkqję komendanta II rejonu na 
miasto Lipno. W styczniu 1941 r. zor­
ganizował i wykonał akcję odebrania 
Niemcom map taktycznych dotyczą­
cych koncentracji wojsk niemieckich na 
Bugu, co było przygotowaniem do agre­
sji na ZSRR. Dokumenty te przekazał 
następnie komendantowi Okręgu POZ. 
W czerwcu 1942 r. przeprowadził ak­
cję uświadamiającą wśród Polaków, 
aby ci nie składali wniosków o wpisa­
nie na niemiecką listę narodowościową. 
W latach 1941-1943 J. Sadowski w 
magazynach wojsk niemieckich w Lip­
nie przeprowadził kilkakrotnie akcje 
niszczenia łodzi pontonowych przezna­
czonych na front wschodni. Od lipca do 
września 1942r. pełnił funkq'ę komen­
danta powiatowego POZ „Znak” w pow. 
lipnowskim.

W grudniu 1942 r. mianowany został 
komendantem AK na pow. Lipno. Na­
tomiast w marcu 1943 r. powołany zo­
stał dodatkowo do składu komendy 
Okręgu AK „Pomorze”. Rozkazem Ko­
mendy Głównej AK z 15 kwietnia 
1943 r. został odznaczony Krzyżem 
„Virtuti Militari” V Klasy.

W dniu 5 maja 1943 r. został aresz­
towany, a następnie poddany okrutnym 
przesłuchaniom, nie ujawnił ewidencji 
1140 zaprzysiężonych żołnierzy AK 
Obwodu ZWZ-AK Lipno pod krypto­
nimem „Postój”. Był więziony w Lipnie, 
Grudziądzu, Toruniu, Inowrocławiu, 
Poznaniu, a następnie, aż do 6 maja 
1945 r., w obozie koncentracyjnym 
Mauthausen.

Po wyzwoleniu powrócił do kraju i 
mieszkał w Warszawie.
Archiwum AK: Ł osob. 13-622/Pom. (Sadowski 
Józef, ps. „ZagoAczyk”); Góżdi, Lipno, s. 52; Kra-

l
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t'/ZjupctJi ad/tuC'[ H pc^e^ X * s i M i u A P
I&je przemówienie w marcu 1935 r .n a  walny® zebraniu  ro ln ic tw a ♦-P r s y s ie  

rolnictwa i rządu a nawet zlekceważeniem a kolegów z n ie liczn y m i
oklaskami a w ięce j 8 aplauzem s tw s z y c h  roln ików . Zarzucano mi pom niej­
sza n ie  n a sze j mocarstwowośel a  k tórą  m eliśray rozgrom ić Niemców.

Tłumaczyłem s i ę  różnym Panom, jako skromny r o ln ik , że  moje wypowiedzi byp 
ł y  ty lk o  wzywaniem do obrony P o lsk i p rzez w ięk szy  w y siłe k  pracy i  o f ia  

m o ść m ateria lną oraz ostrzeżen iem  przed zagrożeniom Niem iec h i  t ia r o  w s-
k ich .O  których  d z ia ła ln o ś c i  miałam możliwość juź trochę w iedzieć*

N ie będąc o ficerem  słu żb y  s t a ł e j  wywiadu, a le  miałem pewne wiadomości
o zb rojen iu  N iem iec i  d z ia ła ln o ś c i  ic h  dyw ersji w P o lsc e  •P rze z  nasl^jj^- 
in strek torów  s  g łę b i  Hzeszy a p rzez Niemców zam ieszkałych  w P o lsc e ,p r z e  
szkoliw anych * przez tych że in stru ktorów .

Niemcy w P o lsc e ,c z y  to  r o ln ic y » r se a ie s ln ic y ,k u p c y  i t p  u rzęd a lcy ,sto t  
»  w i l l  dość znaczną s i ł ę  w w yszkoleniu  dywersyjnym i  u zb ro jen iu ,k tó re  
potajem nie sprowadzano im z iteeszy , jako maszyny r o ln ic z e  lub  maszyny 
rzem ieś ln icze  jak ob rab iark i i t p ,

W skrzyniach  tych  w środku b y ły  s i l n i k i  sp a lih o  /e rzekomo do napędu 
m łoooroi na w si lub  napęd* obrabiarek w w a rsz ta c ie  rzem ieśln iczym  mm 
wsi,W podwójnych śc ian ach  skrzył! b y ły -p ły ty  pancerne do le k k ieg o  c z o ł ­
gu a  wpodwójn^/a dnie sk rzyn i b y ła  broń maszynowa do czołgów* Które zmon­
towane z chw ilą  a g r e s j i  n iem ieck iej-szy b k o  s i ę  z n a la z ły  na ty ła c h  w o js-  
k p o ls k ie g o ,s ię ją c  panikę i  zam ieszanie*

N ifcK ie parobki na w siach  b y l i  ćw iczen i w obchodzeniu s i ę  z bronią  
a d z ie l  n iem ieck ie  id ą ce  do sz k o ły  k ła n ia ły .s i ę  Polakom a p o ls k ie  n ie*  

Niemcy w n ie d z ie lę  s z l i  do k o ś c io ła  z  b ibiam i w ręku, rzekomomodl i  6 
a w k leszen iaeh  m ie li  *?!ein Khmpf"

w szystk ie  nieom al m n ie jszo śc i narodowi*były wrogo ustosunkowane do 
P o lsk i a n a jb a rd zie j N ieracy,!Ikraińey,JR B6janie,L itw ini,C zesi a nawet Śy
d z lfk tó r z y  mimo odnoszenia nadmiernych k o rzy śc i w w ięk szo śc i z o s z u s t ­
wa a nawet z e  8zp iegestw a»M niejszości te  c h c ia ły  zguby za w szelką cenę  
P o lsk i.B y  w P o lsce  lu d z ie  b y l i  sk łócen i*B yła  z ła  gospodarka na w si w xa 
rzem iośle ,w  fabrykach, k o le ja ch , drogach, handlu a  w wojsku żeby było  n a j­
gorzej •Vfsz a d z ie  srafcano s i ę  uprawiać szp iegostw o na szkodę P o lsk i i  dy- 
w ersję w rożnych p a rtia ch  p o llty czn y ch > szerzą c  za p ien ią d ze  dyw ersję i  
zam ieszanie oraz sk łó ca n ie  Polaków pomiędzy sofcą*

P o lsk ie  wywiady wojskowe t e ż  n ie  sp a ły * ! jak w ie lk ieg o  potrzeba b y łe  
w ysiłk u  wojska 1 narodu,by św ierzo  pow stała  P olska n ie  z o s ta ła  rozgra -  
M 'na.T en  w ie lk i w y siłek  i  o fia rn o ść  w kładała l i czna w prawdzie a le  s ła  
t(_,fco wyrabowana przez zaborców-wieś p o lsk a  1 m ieszczanie*

"rie lc y  p osiad acze z iem i*v /ycin a li l a s y ,  ten  n ajw iększy  skarb narodowy 
bo ochrona zdrowia,odhrona s tr a te g ic z n a  oraz dochód z  przerobionego dr© 
wna*Lecz obszr m ic y  n ie  w o le l i  tego  dokonać *Ba pniu  sprzedaw ali la s y  a -
żyd zi p r z e r a b ia li drówno o sią g a ją c  w ielok rotn e zysk i*

Podobnie było w w ie lu  d zied zin ach  gospodarki p o ls k ie j  
,’Jało i  śred n io  zamożne społeczeństw o,pracow ało  i  p ła c i ło  podatki oraz
ży ło  c ią g łą  myślą o s łu ż b ie  d la  Ojczyzny* Garnęło s i ę  do wojska*

3dy w tym c z a s ie  zagrożen ia  c ią g łe g o  kraju  i  w iek iego w ysiłk u  drob­
nego ro ln ic tw a ,rzem io 3 ła  1 kupiectw a oraz in t e l i g e n c j i  mało za ra b ia ją
c e j  a le  w iern ie  s łu ż ą c e j  O jczy źn ie -b y li obyw atele zamożni w prawdzie 
n ie  w szy scy -a le  prowadzący p a so ży tn iczy  tryb  ży c ia ,r ó ż n e  n ier o b y ,o sz u ­
ś c i  i  kam ciarze-a przy n ich  mnóstwo n ierobów ,złodziejaszków ,w ykol© jeń­
ców deprawujących m łodzież i  d z ie c i.Z a  słabym byliśm y krajem by ten  
margines tolerow ać 1 dawać ma za darmo h aracz,k tó ry  so b ie  Oami b r a l i ,  

N ie powinno być o  nas w cale bezrobotnych,pasożytów  1 wykolejeńców*
Tp w szystko o s ła b ia ło  k r a j* P a s fż y c i.z ło d z ie je  i  o sz u śc i w inni być su ro -  
Icaraxii*ro było  powodem mojego w ystąp ien ia  w marcu 193$ r -o  obronności 
P o la k i,ja k o  jedna id ea  w szystk ich  naprawdę Polaków ,których s z k o ły ,r o ­
d z ice  i  k o ś c ió ł  w inni wychowywać*2*5 był <> powodem pow stania p r z y s ię g i  
wojskowej, wobec zagrożen ia  P o lsk i .B y P olskę t ę  wzmacniać i  brojjić*
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Treść przysięgi ideowo -wo j sitowej -o rg&ni zac j  i  * *'I S" 7*0 Ino sSć 1 3pra»led-
wość,zapoczątkowanej-ideowe w marcu 1955 r.a powołanej do iziałainodci 
wojskowej 19 paśdsierr.ika 1939 r. przeciwko iUemcaa-hitlercwskiau 

T r e ś ć  p r z y s i ę g i .

W obliczu Boga W52JC3JI0QiCiSd0 i  ffs jawię trzej otarli Banny, KróloweJ 
ISoroay PolskioJ-przyślęjaru,ie będę walczyć nieustannie,zawsze 1 wszę­
dzie o wolność Polsfci*0 wolność i  sprawiedliwość w Niej jak i  dla Sfiej 
u wazystkicb narodów,by słabe kraje nie były nigdy prze tar .:ieo dla s i l ­
niejszych mocarstw i  podbijaniem pod swe wpływy*

Przysięga® być wiernym Ojczyźnie mej itzec s ypo ©poiite j  dolskiej oraz 
bezvjzglęinie po słusznym-takiemu rządowi aEeczypospolitej i  najwyższemu 
Zwierachnibor/i s i ł  Zbrojnych,który najusilniej i  najbeziterGSOwniej,^- 

będzie do wolności i  sprawiedliwości dla całego narodu polskiego* 
:irsysięgaa rozkazy sumiennie i  umiejętnie wykonywać.Tajemnie mi po­

wierzonych nie zdradzać ani lekceważyć .Być uczciwya i  posłurznym woóec 
p rzełożonych,solida«iy» wobec froiegdw oraz sprawiedliwym i  uczciwym 
wobec podwładnych*Tatk mi dopomóż 3óg i  Owięta Syna Jego Męko !

- « ‘ . J
Wmjśmm* treść przysię~l-wyra£nie stwierdza wolę walki narodu pols­

kiego,w Jego Siłach Zbrojnych z każdym wrogiem,zagrażającym niepodleg­
łości Polski* n&B&ei stwierdza dążenie narodu polskiego do zjednoczenia 
się z równorzędnym, krajami-przeciwko zależności i  groźbie większych 

mocarstw,Jążących do podbijania•niewolsaoda i  wyzysku słabszych narodów* 
Przysięga ta została zapoczątkowana w marcu 1955 r.w związku z ogłd 

szeniem przez Niaaey Mtlerewskie-ebowiązku o powszechnej służbie wojs"' 
kowej w marcu 1955 r.A co było pogwałceniem traktatu wersalskiego.

W marcu 1935 r.jako delegat rolnictwa,wybrany na walny zjazd,gdzie 
przy reprezentacji władz rolaitwa-byli przedstawiciele rządu polskiego 

Jako delegat na ten zjasd ,opracowałem swoje wystąpienie-ale już ale
o domaganiu się,poprawienia egzystencji rolnictwa i  ludzi wsl-ale o ob 
ronności Polski .Zabierając głos, Jako dole at na walny zjazd rplnietwa, 
które siinowl 69 & ludności naszego kraju.Najciężej pracujeia dąis_naj 
siln iej szych,najzdrowszych i  o miernych wymaganiach-ludzi de pz. n f 
miastach I w armii, w której będzie najbardziej odpornymi żołnierzami
n a  t r u d y  w oJ m m i  i  b ę d z i e  u p a r c i e  b r o n i ć  z i e m i  p o l s k i e j  m im o  n a w e t  u -  
p o ś l e d z a n l a  J e j  p r z e z  l u d n o ś ć  m i a s t .

le ś  polska będzie za©patrsaniom azali w dobrych żołnierzy,w ich wy 
żyv7lenie,odzleż,ochronę rannych żołnierzy 1 ściganych przez wroga*

HeJ polska tak,jak w czasie walk regularnej arm ii,jest ostoją dla 
swej armii,by Jej żołnierze mogli odpocząć 1 zdobyć posiłek,gdy co&Ją 
Się przed wrogiem. Także samo wieś polska spełnia jeszcze daleko większ 
zadanie,^T&y wr% okupuje kraj.WieI polska chroni i  żys?i żołnierzy kons
piracyjnej armii oraz żywi miasta 1 ludność,którą wróg wyrzuca z włas 
nych doaśw»Dla tego jak© delegat rolnictwa Polski,nie domagam się w te 
chwili polepszenia egzystencji wsi polskiej ale wzywam do zjednoczeni 
6ię całego narodu*3y wzgodzle i  zrozumieniu-pediąć niezwłocznie najwięi 
osy wysiłek w pracy 1 w ofiarności materialnej dla obrony kraju.Bo za 
pięć dmmaeta*.# *.W związku z ogłoszeniem przez Niemcy hitlerowskie 
powszechnego o bonią ku wojskowego—co jest łasaniea tw ktsta  wersalskiego 

Jeżeli paiSstwa zachodnie i  Liga Narodow.do tej tak groźnej chwili, 
nie reaguje-to Polska już jest zagreżo»a«B«5wiłem o małe licznym i  prze 
tarzałyra uzbrojeniu jak i  o bardzo miernym nowszym uzbrojeniu* Przeaświ- 
nie moje było słabo przyjęte .Poproś tu zignoroway przez przedstawlclelf

V  ' ‘ '
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O O  S  Z  ft A
Sierpień 1940 r. i -

B.Polityków i wyższych dowódców wojska niemieckiego z I wojny śtfiat.

Do ludności i wojska niemieckiej#

Obudźcie się i opamiętajcie.Nie dajgie posłuchu Hitlerowi i jego gwardii

werbowanej z okrutnych morderców i oszdtów oraz otumanionej młodzieży,skłon' 
nej do złych czynów»za cenę obietnie,że będzie panami nąd podbitymi naroda­

mi,które będą dla hitlerowców posłusznymi i darmowymi niewolnikam.

My starsi Niemcy i dowódcy-pamiętaay jeszcze dobrze,pierwszą wojnę świa­
tową. I też z początku zwyciężaliśmy.Ale później napadane i ograbiane przez 
nas kraje-zmobilizowały się w  niazadługim czasie,organizując wielkie siły 
przeclwfeo nam,rzekome niezwyciężonym,bo tak twierdził cesarz niemiecki*

OKAZA&O sie w  najbliższym czasie,że nasza potężna i niezwyciężona armia, 
zaczęła ponosić klęski na lądzie,morzu i powietrzu oraz tracić wiele żołnie­
rzy,uzbrojenia i okrętów na morzach.Szybko przegraliśmy wojnę,tracąc bogate 

kolonie i zubożając mocno kr&j.I tylko dla tego,że wtedy nie było tak potęż­
nego lotnictwa bom’oowego, jakie swą dyktaturą i terrorem z tworzył Hitler,o- 
biedrejąc Niemcy.Lotnietwem tym nisuzy kraje ale i one go będą niszczyć.

Hitler,demagog,obłąkaniec i zbrodniarz,przy poraoey cwej gwardii oprawców 
wtrącił do obozów koncentracyjnych a przed tem ujęci Niemcy byli poddani 
okrutnym torturom,by wydawać tak zwanych urojonych opozycjonistów.Jak np. 
w  Opolu było okrutnie torturowanych trzystu otficdrów,których po długich tor­

turach, rozebranych do naga,ze związanymi rękoma i nogami-powieśzono żywcem 
za dolną szczękę na hakach od mięsa w  rzewniach.Gdzie $.onali wiele dni.

Niemcy.Generałowie i oficei*owie,starzy żołhierze,*c strachu daliście się 
zniewolić Hitlerowi i użyć do szaleńczych planów,podbijania i maltretowania 

innych narodów.By kosztem ich zagłady zdobywać przestrzenie dla rasy panów. 
Ale kosztem wielu tysięcy poległych i rannych wielu spokojnych Niemców.

Niech chwilowe podboje Hitlera w  Suropie i masowe mordowanie podbitych 
narodów-nie zwiodą i otumanią wielu Niemców,by stawali się mordercami w pod­
bitych krajach.Bo podbite narody się razem zmobilizują z zagrożynymi konty­

nentami i jeszcze bardziej okrutnie się zemszczą na Niemcach,które utracą 
swój kraj na zawsze .A sami si<f staną niewolnikami na długie lata. Aż a^iną.

Hitler upojony zwycięstwami w  prowadzi Niemcy do dalszych podbojów i m o r ­
dów i do jeszcze większej zemsty na Niemcach za ich okrucieństwa.Dla Niem­
ców już wtedy nie będzie ratunku ani dla ich kraju.Hitler przy pomocy swej 
gwardii,która nie idzie aa front walczyć ale tylko terrorem pcha do walki 
niemieckich żołnierzy.By zdobywali i ginęli dla Hitlera i jego mafii.

Żołnierze niemieccy nie walczcie.Przechodźcie na druą śtronę frontu,by 
samym nie ginąć a nie popierając Hitlera-ratować Niemcy i naród.Ratować oj­
ców i matki oraz swe małe dzieci przed zemstą-cięmieżonych njsrodów,które 
zapłacą straszną zemstą za swe krzywdy.Żaden Niemiec może nie ujać z życiem.

Narodzie niemiecki i żołnierze.Hitler już politycznie przegrał wojnę.
W  najbliższym czasie przegra ją militarnie.Tm dalej was zaprowadzi w  podbo­
jach, tym prędzej was wygubi.Bo strworzy jeszese większe siły zemsty.

Żołnierze niemieccy nie walczcie.Przechodźcie na drugą stronę frontu. 
Ratujcie siebie przed zemstą i śmiercią ©raz swój kraj.Bo tylko nie walcząc 

a d e z e r t e r a jąc,uratujecie siebie,swe rodziny i domy.Oraz swój kr j.

/-/KOMITET RATOWANIA NI3MISC"
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O D 3 Z W  A- byłych polityków i dowódców wojska nic- Sierpień 194* r 

mieckiego-do ludności-żołnierzy armii niemieckiej-Hitlera.

Hitler już przegrał v/ojnę militarnie,co px*zeividziała odezwa Naszego Komi­

tetu z sierpnia 1940 i.Obecnie,prawie jus dwuroczne podboje Europy i Związku 
Radzieckiego,rozproszyły nocno jego armie o dalsze tysiące kilonetrów.V7alka 
z Rosją jest już przebraniom wojny dla ITlomiec.Nawet gdyby Rosjanie nie bro­

nili t»ię a tylko cofali się,wciągając Niemców w  dalekie i raror.nis przestrze­
nie* odciągając hitlero\vców od własnego kraju.A na tyłach ROsjanie niszczą 

wszystko i walczą partyzantką.Armia niemiecka,popychana gwardią hitlerowską* 
r o z p r a 3 z ^ ^ o  okupowanych krajach i będzie się stawać łatwym łupem dla oarty- 
zyntów,mszcząc się okrutnie za zbrodnie hitlerowców.

Deportowanych w głąb ftzeszy miliony robotników z podbitych krajów-na miej­
sce ubyłych Niemców do wojska i gwardii hitlerowskiej-wyludni Niemcy,by depo- 

^ r t o w a n i  z skupowanych krajów robotnicy,we właściwym czasie uderzyli na Niem­
ców i też się mszcząc za doznane maltretowanie,głodzenie i niewolenie.

Dowodem,te dzieje się jaź śle z Niemcami,to są kłamliwe obietnice Geryn-

^ga,że swym lotnictwem*zbombarduje zupełnie Anglię.A obecnie to Anglicy bom­
bardują Niemcy.Za rok całe Niemcy będą bombardowane.Zabijana ludność niemiec­
ka i niszczone miasta 1 fabryki zbrojeniowe.

Także samo kłamie Hitler,oszukując nasz naród a nawet swą gwardię morder­
ców,która jego w  najbliższej przyszłości zamorduje z zemsty,że i ją oszukał

^Pchając na fronty,by obłąkaństwem przez nią wygabić armię a wkońcu i gwardię. 
Obecnie w podbitych przez Niemcy krajach,wzmaga się natężenie zemsty na 

oprawcach hitlerowsKich z pod znaku trupich czaszek,którzy niezadługo staną 
się trupami.Natężenie zemsty w podbitych krajach wzmaga się i w  najbliższym 
c zasie spowoduje straszny sąd zemsty i kary-przez wytępienie narodu niemiec­

kiego i utrsty ojczyzny być może na zawsze.
I dla tego od nas samych Niemców zależy,by z nas było jak najmniej zbrod­

niarzy , mordujących nidwinnych ludzi,podbitych tylko prawem przewocy*

B y nas Niemców było jak najmniej winnych,by nasza Ojczyzna nie zginęła.
Dla tego Niemcy-badście sio i otrzeźwiajcie swe umysły,by nie dać się u-

żyć za narzędzia zbrodni i stać się samym zbrodniarBarai-sądzonymi surowo bo 
,też śmiercią za śmierć niewinych ludzi a nawet kobiet i dzieci,wpędzanych do

łatwopalnych bydynków,podlewanych benzyną i żywcem ludzi spalonych.
Niemcy.Budźcie się.Brońcie swej godności człowieka.Brońcie swych synów i

córki,wysyłanych do mordowania nic niewinnych wam ludzi.
^Niemcy.Otrzeźwijcie swe umysły,by szaleństwa wasze nie stały się-szaleńst 

^ I f m s t y  maltretowanych ,niewinnych narodówjctóre jeszcze większą zemstą znisz­

czą was i rozbiorą wasz kraj na zawsze a niedoblici popędzą na wieczną niewolę 
Niemcy miejcie odwagę przeciwstawić się obłąkanemu zbrodniarzowi,który wie

la set tysięcy waszych ojców,matek,synów i córek-okrutnymi męczarniami,zamor­
dował w  kaźniaoh ge3tapo^i obozach zagłady .By strachem i ^erorea-zmusz§tć mło­

dych waszych synów do morowania wszystkich*tak Niemców jak i zpodbitycli naro­
dów,którzyby tylko myśleli o przeciwstawianiu systemowi hitlerowskiemu.

Hitler w  oparciu o swóją gwardię-kryminalistów-zmusza do slepe-o posłuchu

starych,wykształconych marszałków,admirałów,generałów,którzy z tchórzostwa- 

kierują do walki setki ty3ięcy swych młodych rodaków,by tylko zdobyć uśmiech 

zadowolenia u 3wegonfyraranby zdobyć uśmiech od fyrera*chociaż zginie tysiące

i Niemców.Bo wrogów się nie l i c z y
Tchórzliwi bez godności marszałkowie,admirałowie i generałowie,każdy dzień 

waszego tchórzostwa,przyspiesza waszą zgubę i zgubę Niemiec.
Niech uczciwi i rycerscy oficerowie wehrmachtu-nie będą tchórzami wobec 

nielicznej gwardii oprySzków-Hitlera.Bo od was zależy uratowanie siebie N a r o ­

du i państwa niemieckiego.Osądźcie Hitlera i jego oprawców naszego narodu.

( KtiW JJÓ o )  1 BATOStANTA . T W T S O .
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tfario-ioiS 1943 *
Do Ilarodu i Araii Ifiomiecklaj

Kitler już prseęrywa aa wezystklah froniacłuiUa indzie aorau i powietrau* 
T tpk>jak w  ptersrtaej wojnie kwiatowej,a6euaie Jieacy przegrywają już ale

daleko £©i-zej.£e na ich miasta i przemysł Tiojeaay,padają du2e i liozae bomb; 
cze^c w  pijrrrazej wojnie światowej nie bylo.^oŁaierze ciecLieacy masowo giaą

tła U n i a c h  frontu# Psa tują się jedynie ci,którzy wezasaiej *rczumieli merśer- 
czs szaleilstwa Hitlera i jego zbójeckiej gwardii i przechodzą a& stroną a- 
iiar-t^w zachodnich i wschodnich* Z n i e w a ż  przechodząc na drtięą stronę, retu ją 

sofcie ssyrl0 »aanewniają pewien obszar ewe^o kraju-** jeZcli wr.lcsą prseciv4*o 
hitlejtwri?*tr»v?wi|ą wyższe fctopaia,mifinacaer<ia i ^wrrancję t r M e ^ o  skrawka 

ctwj aieai-jakiego udaiaira wezmą w  walce przeciwko hitlerowskiej armii. 
TTajwyżaay iuź esaa> bo ostatni ten rek j943-będsie jesze możliwością dla

was okupienia nwyah win przoa przeciwstawianie się waaelkira rozkazom władz 
hitlerow*Viah,przez złą i powolny pracę oraz sabotad w  każdym miejscu pracy. 

W  rolnictwieł^oma^ania jelcem wojennym,deportowanym na ro >oty do aaaan/

z okaporrnnych kra|?5w #ra* w  franicach możiiwośoi-pomaganie więźniom obozów 
kcneantracyjnych-Fo wkroczeniu wojsk aliaackich,oę iziaoici aleii świadków

ci S5<5btktÓrym p o m a r l i ś c i e  •.^jprswdziwszym waszym czynem oędzie wałka par- 
tyzwioks-ssałych * licznych £rup,likridujących kat6w  i morderców hitlerowska 

niech pada ns. nich strach*A wy wierni ej«zy£nia &iea<oy-b$uaie«ia wy&&£r9da#J 
ni i będziecie tj^i najwierniejszymi nyimai ojczyzny»która może was* zav.dzię 
ezać ocalenie#Iai was więcej będzie przeciw hitlerowcom,tym prędzej odzyska­
cie nawet cała ojczyznę«ćhk i wielu waszych synów z hitlerowskich obozów*

Kajwyfcszy juz czas ratowanie Eiemieo,by nie byłe *w*. ndźno na ocalenie 
a aro du i kraju nie&ieckie£O*.0la tejc ucactiwl i rozumni oficerowie weruiachtu 
winni si« organizować w jeda^ siłę w  każdym ttieucle#by jedne<*zeóaie uderzyć

i ros&romi5 araię m i e j  liczaą-abdjofa hitlerowskich-Bo oni pchają terrorem 
r~ waszych synów»braci 1 «4c^w  3481 fironttgdzis masowo giniecie-Ale sami hitlaro 

wcy nie idą na pierwszą li:;i« frcatupby nabitych aiemeów czy wrQ£<5w aieć o-

kazję Oiirnfclać z kosztowności- •>,
^  Oficerowie niemieckie!j armi#I*rzcbod£aie aa dru<ją stronę frontu by z  elan 

trml uzgadniać ratowanie naredu i k.?3 j w •Org:aniZtt jcie przy toku. aii&ntów^po 

rozumienie de erganizewsaia efdziałtfw na tyłach aralii niemieckie ̂ p o p y c h a ­
nej przez £entapoweć??»nr.j©krtttniet1flzych morderców gwardii hi vlc-rcwckicj f»ox 

dującej najlepszych synćw i e^rki narodu niemicckiei:© w lagrach,® na froa- 
^  tach,pahfjjących ich na zm^po^^tny o^ień wojsk alianckich,dyszących zfmetą na

Naradzie niemleoki.Bracia 1 siostry oraz ^olnierae-^neralov/ie i adnljpal 

wie.Ha-friłjjio swych podkoiwaidnycdt przed wyaiBaoaenJUaa-bezoelową ./alb,,z przt 

ważajacyrti siłami wejsk alianckich«3o wojska te Łaająoe obecnie licziiiejoz% 
aymię,uabTOjenia i silne lofeaiatw? boabarOuj© '.isayatkie większa miasta i t i  
bryki a b r e j a m o w e  niemieckie,a >biaj^c bombami masowo ludność aa.3a*>*

Karodzi^ niemiecki-aa tu jay wssystkieh naszych ojcJv*,3ya<5w, braci i IslMl

bc S2^.?itiec i t^r^erca zmusza ich io walki,bezcelowej#ay wyaiszczyć aaród 
aies-iecki aa fr®stach a ostatnio po wkroczenia aosjantAa£lik<5w»Francuz6a i 
Aaarykaa^w er»z r o z s i e c z o n y c h  oddziałów a podbitych AaroA^a-straseaym z k n
clcńetY łsm  wyniszczyć ds reszty i rozebrać tak kwietne aasze państwa-Niemcy 

Oały r.sredzie rie»i»iecki i całe armie eras nawet otumanieni hltlaroy.oy- 
»»yst^prie wssyscy przeciwko obłąkeńcOEi i mordercom hiilerowckim,Pek( najcla 

zbrodniarzy i ich hersztów nr sliantćw#by uwolnić Niemcy od klaski*

/-/KOMITAT RAWJWAKIA N I D ^ O ” .
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R Z E C Z P O S P O L I T A  P O L S K A  /Styczeń 1942 r./

O d S Z W A  - W E Z W A N I E

Do wszystkich Polek i Polaków*jednej mowy,jednej wiary chrzęśćjańskiej.

B R A C I A  I S I O S T R Y

Okrutny wróg,okupant hitlerowski,z a g a r n ą ł  nam Ojczyznę.Zabiera mienie 

i życie.Wywozi do obozów zagłady i na przymusowe,niewolnicze roboty,setki 
tysięcy naszych sióstr 1 braci.Poddaje okrutnym torturom w kaźniach gesta-

po-najlepszych synów i córki naszego nafodu.
Obecnie wróg ze względu na dalsze podboje świata*rozrzedił swoje bitew­

ne a raczej mordercze szeregi*przez wiele poległych i rannych swoich żoł­
nierzy jak i zagarnięcia dużych przestrzeni-gdzie znajdzie swoją przest^ge 

życiową-mogiłę,z której już nie będzie nigdy powrotu tak z zachodu i wscho
I tylko dla tego,że Niemcom zaczyna już brakować żołnierzy,do bar- 

barzyńskieh podbojów i narzucenia niewolnictwa całemu światu,to pomimo za­
garnięcia nam Ojczyzny,rabowania naszego mienia*wyrzucania rodaków z ich 

własnej ojczystej ziemi,masowego mordowania i okrutnego maltretowania w  
kaźniach tortur i obozach zagłady oraz pracą niewolniczą-postanowił wróg 
w  swej perfidnej bezczelności,zrabować to,co jest najdroższe dla Polaka- 

Jego mowę,wiarę i honor*By tak* jak z Niemców-Hitler uczynił niewolniczą 
armię norderców i rabusi-także sano chcą uczynić z Kolaków niewolników ich 

niewolników do pomocy ich podbojów,morderstw i rabunków.
Todacy ! Nigdy nie będziemy niewolnikami i mordercami siebie samych*

Nie będziemy dobrowolnymi mordercami naszych ojców i matek.Naszych braci 
siÓ3tr i naszych dzieci.Które by nas w  grobach przeklinały,za zdradzieckie 
wyparcie się mowy*wiary i honoru polskiego.

Rodacy ! Nie obawiajmy się zastraszaniem nas obozami koncentracyjnymi, 
bo i tak wróg deportował na samym począzku tam-naszą inteligencję,naszych 

przywodcówłnaUczycieli i duchownych*Byśmy zostali bezwolni i nie mogli u- 
mieć się bronić.Lecz nasza wiara*duch wolności i sprawiedliwości-zrodzi 
nam nowych,jeszcze dzielniejszych przywódców,by jeszcze z .większą wiarą 
w  słuszność naszej sprawy*by nie być nigdy niewolnikami an* niewolić innych

"Bóg rzekł słowo-stań się*Bóg i zgiń wyrzecze,kiedy wiara i wolność od 
ludzi uęiecze*RodacyINie straciliśmy przez wiele wieków i nigdy nie stra­
cimy ani sprzedamy wiary naszych ojców i daiadów.Kie straciliśmy mowy oj­
czystej przez przeszło stuletniej niewoli#W tej niewoli trzech zaborców 

wychowaliśmy pokolenia,które,wywalczyły Polsce niepodległość.Także samo i 
my wzorem naszych wodzów,będziemy walczyć nawet wieki aż do zwycięstwa wol 
n aści i sprawiedliwości.Polska w  czasie Potopu szwedzkiego i wszystkich 
wrogów na zachodzie i wschodzie-nie uległa.Wszystkich wrogów Tvyparła#

Tak i obecnie nie ulegniemy,zaledwie po dwu latach niewóli-wrogów Pols­
ki.Nie zastraszy nas każdy wróg obozami zagłady ani torturami badań.

Rodacy bądźcie mężni i żyjcie wiarą w  rychłą klęskę wroga.lr'e wszystkich 
krajach okupowanej Europy-walczy front podziemny.Ia wróg więcej maltretuje 
narody 2uropy-tym silniej te narody podejmują ipalkę i straszną zemstę za

tak wielkie krzywdy-zadadzą wrogowi.lm wróg dalej w  cudze ziemie,tym prę­
dzej jego klęska i zemsta nad nim za jego zbrodnie.

"Nie oddamy ziemi skąd nasz ród,nie damy pogrześć m o w y ,polski my naród 
polski ludfto^lewski szczep piastowy.Nie damy by nas gnębił wróg-tak nam 
dopomóż Bóg* /-/Polski Front Obrony Narodu i Polski.

/Przeczytaj *odpisz dla siebie i podrzuć skrycie sąsiadom i zaufanym. 

"Rodaku,nie daj się zwieść wrogowi ni groźbą ni chytrymi obietnicami lepsze­

go bytowania dla Oiebie-i nie podpisuj,żadnej ~rur>y obywatelstwa wroga,która 
przez złożenie Twego podpisu-wcieli Cię siłą w  szeregi swej armii.Byś ginął 

za wielkie Niemcy a na swą rodzinę ściągał hańbę na długie lata.
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/SSoaaaaf aians La^ior/ J|itit&8iia@a dnia 19 Łsarca <944 roku*

ii! bomate 3 w2v;if>a!cu Błatailtii i Octuroay Iwdakodei •
Idol powstawaj w  o b o z ie  kesaoent^aeTjaya Hnafctmusoa-podobć* .troee«iia~ 
«iił£ ?/ Austrii/Alpy fyrolskio/ Snla 19 Ottrea 1944 r*j > o  ostatecznego 
p r o g r a m  idoolo^c25ne;*o »is /  olno '5 i  S p r a w i e l U t t O & A O e l e s  taj Id o l*  
pewetałoj aa tfnlsk £*rtator?aj aUrodni ©ejen-^SASowago lado b<j|a taa#d©fco» 

n y  sinej praaa Niaescy hi t l o r o ^ k i e  »aa co ponosi odpowiedzialność Xi^a 

flored&y pra<&8 awoją k r ó tk o v m r m m o 4 i*niaudolnft£5f?iarte.*otQ polit .oaa^ 
ora* nioaianinn© wykonywanie obo riąatoStr sAbee nar,d&7 jak i wobec wyso­
kiego uraęlttpftdsie aa d s n o  braao b>>riiao wiała pionią-.jsy^ lijja Łiar©dav* 
9powcdbania **oap<|taal« II wojay a.7i»toooj#aaior« ttiolu culionó niewi­
nnych lu.iai i okrutno raęcaamio w  iboaach aa&tady-jesi dąsanie do a j  tub  
nocaania»b*a ta r® $ m  o r a oehrtm y lndakoJei praed katakliaoea u- adku 00- 
ralne^^oamobójatweai ^ j o n #ciGr ieu»nęcłay i roapncay*

alubu^ wobec *oga *sseelne$%o@£e9 2e będę do fcoaSaa ae^o tycia ,aleu»-

trtaaiet zawsze i waaędsie 3ą&f£ do konti-nuowaaia idoi*br? wi-sUm i Oca- 
ro»y ŁudakoJci? by aa zawsze i jak aajrychle4 pcŁoiy* kres ^ojaoa i 
aiowc lnic twa *nęday i olerp len t Qi»noayai< powszechny i spranie Oliwy po* 
k*>j oraz pejsdftfjaie aarodćw*

Ślubuję dąlp£ do koatyauc-.aaia &ajMttlo£lsiB*yeJi ideałdw prawa c?a- 
łowiska julMtolaOll i s p rawiedliwo^ oraa peaaanowaaie ja^o godnotfei* 

By prasa peko jową« sprawiedliwie i ssale&i&le edaieieaą p rocą tw&p*aą
korzystać a ddbr ziemi w dostatecznej dla wszystkich ilcifei#

Ślubuję być godny® ca łon ki om •2wiąsŁfcu Braterstwa i ochrony liudako 5- 
kaafcirnnjrłimii^leisso^ idoi» r ^ c e j  drogą w ielk iej uiko£ei braterskiej 
atauRtziwizj doskonale Jci chyrjikterdw l  władny do pekojttfZ jednoczenia 

«ił«j l«dake£ei oraa j«3 ochrony przed upadkiem i aagłr Oą*
Ślubuję nic ustawa€ w prncy dla dobra aaftowtefe ,narx»t po edniesio- 

niw awycięatwa prasa ideę *wiąaka*by idea ta żyła i była przekazywana 
aactgpująeps po sobie pofc{>lenio«#by nigdy jufe ni© wy^asłe-co by aogło 
prfcyale^t mp*bĄ ludzkości.

ślubuję,będąc polan KiclfcioJ ?/lary c  Boga orcchno^co^o,opiorąjac 

ałusEuo: £ taj idei aa Je^o p*sykaaaaiacl: i lifAioe Chryotuaev?eJ«ufhle 
ti*>4y£ do aamieraono >̂0 cclu*rdcraąc nocne w  jo£o oat»'tocenc#rycbko 1 
i siusana awyeięotaa* ffak m  depaaó^ j&ó̂ f S
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PoiSni 000 ^  • 'Y0 uueoi^ jn  x jm zysziyon poiwui^ii. — 7^

vr związku z możliwością z rea l izow an ia  nadanych w czas ie  wojny s to p n i  we- 
jskowych i  odznaczeń/GO ma obecnie znaczny wpływ na podwyższeń e r e n t  
w alidzk ich  wojennych/należy udokumentować za ja k ie  czyny były nadane • 
pnie wojskowe i  odznaczenia ? . Ponieważ dotychczas niema żadnych doki;, 

ch p u b l ik a c j i  na temat d z i a ł a ln o ś c i  Ruchu Oporu na Pomorzu-należy;
1/Dokumentować na piśmie i  p rzesy łać  do zespołu h is to rycznego  w ce lu  wyda­

n ia  dokładnej i  obszernej p u b l ik a c j i  o walce z okupantem h i t le row sk im -lv  
dności Pomorza o utrzymanie n a jb a r d z ie j  s t r a te g ic z n e g o  b as t io n u  p o l s k i ,  
J e j  drogi na św ia t ,b y  udostępnić  d o ta r c ie  z pomocą sprzymierzonym.

2/Dokumentować d la  obecnie młodych i  p rzysz łych  pokoleń jak  pośw ięca l i  s in  
d la  o c z y z n y ,c i e r p ie l i  i  g i n ę l i  ich  ojcowie i  matki.

^/Dokumentować wobec innych narodów o wkładzie p o l s k i , J e j  o f i a r a c h , c i e r p i e  
n iach  i  s t r a t a c h  p roporc jona ln ie  najwięlcszych,narodu ,k tó ry  pierwszy po- 
d i ą ł  nierówną walkę z n a j s i ln i e j s z y m  i  na jok ru tn ie jszym  wrogiem w imię 
wolności i  sprawiedliwości ,w  imie godności człowieka w obronie cyw il iz  e 
c j i  narodów,w imie s o l id a rn o ś c i  wobec sprzym ierzonych,k tórzy  mogli a n ie  
p o sp ie sz y l i  Polsce z pomocą a o o f ia r a c h  przez Polskę i  c i e r p i e n i a c h  d la  
n ich  poniesionych zapomnieli .

4/Dokumentować w ho łdz ie  poległym i  zamęczonym żołnierzom Polskim,młodzież 
i  dzieciom,bezimiennym bohaterom mężczyznom i  kobie tom ,k tórzy  bez nakazu 
dokonywali czynów bohaterstwa*W ho łdz ie  zamęczonym w kaźniach  g^atapo i 
obozach zagłady setkom ty s ię c y  rodaków.

5/Obowiązkiem i  nakazem sumienia tych co p r z e t r w a l i  to p iek ło  lub go u n ik ­
n ę l i  j e s t  przekazywać młodzieży a t a  następnym pokoleniom,to wszystko co 
u c z y n i ł  okrutny wróg,by w iedz ia ły  o gehennie narodu Polsk iego-by  w por .  
umiały uniknąć s t rasznego  l o s u , j a k i  zgotowany był ic h  rodzicom,by n ie  
p r z e k l in a ły  nas w grobie,&e znaliśmy t r a g e d ię  ojczyzny a im j e j  n ie p rz e -  
kaza l iśm y,goniąc  ty lko  za ochłapami zysku i  p i jańs tw a  co prowadzi do upac 
ku młodzieży.

S/Nasi ojcowie mimo s t u l e t n i e j  n iewoli  um ie l i  i  p r z e k a z a l i  nam piękną h i s ­
t o r i ę  P o lsk i  i  wielką miłość ojczyzny co pomogło nam zapisać s i ę  piękna 
k a r t ą  bohaters tw a i  poświęceń "0 wolność Naszą i  Y/aszą "podczas d ru g ie j  
wojny świa towej.

7 / J e ż e l i  n ie  wynieśliśmy żadnej nauki z t r a g e d i i  n asze j  ojczyzny i  n i e p r z > 
każemy j e j  w porę młodym pokoleniom,by nauczyć j e j .w i a r y  w dobro , m iłośc i  
ojczyzny i  rodziców,szacunkg. i  pomocy słabszym oraz pracy twórczej d la  
dobra cz łow ieka-to  pokolenia  nasze może spotkać daleko s t r a s z n i e j s z a  t r a ­
gedia  od t e j  jaką my przeżywaliśmy.

Członek zespołu h is to rycznego  o walce Pomorza z hitleryzmem .

3 o  j k o ą o  c u U &  s o u  l' Tarchomińska 'i 5 
t  ^  0 5 -7 A 6 .W a rs  aja w a
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Zródła niemieckie o ruchu oporu na Pomorzu

/Notatka przekazana przez mgr Henryka Piskunowicza dnia 18.VII 1977 r, 
z adnotacją D»nzig,den 22 Maj 1941, Tom 311,Rolka 100, T. 132 378 /

Schon die letzten Monate liessen eine Versteifung in der polnischen 

Y/iderst andsbewegung erkennen.Freches und anmassendes Benehmen der polni­

schen Bevólkerung auf den Strassen und uberhaupt in der Offentlichkeit, 

erneute Fundę von Waffen and Sprengstoff,Einbruche von polnischen Banden 

in Amtsraume verschiedener Behorden und Dienststellen auch der Parteigłi

derungen ,verbunden mit Biebstahlen von Dienstsiegeln und Dienststempeln,
t

Vertrieb von im Umdruckverfahren hergestellten Flugbrattern,Besch'adigun» 

gen von Eiseribahnanlagen‘durch halbwuchsige polnische Burschen und Berse 

bungen der Ziige durch polnische Bahnbedienstete waren die ersten ernste- 

ren Anzeichen dafur. Uber die vielen Sabotage-Verd*chtsfalle im Bereich* 

der Reichsbahndirektion Banzig bat AST bereits Sonderb££icht vorgelegt, 

Es darf darauf Bezug genommen werden.Auch in den Xandwirtschaftlichen 

Betrieben zeigten sdch kleinere Sabotsgeakte.In zwei abgeurteilten Fal- 

len waren Maschinen b esch ad ig t,in einem F a l i  war Sand in
*

eines  Traktora g e s c b u t te t  ̂ i.n zwei 7'allen waren Strohhalme in ruheutei*ge-
i

steckt und dadurch schwere Erkrankungen wertvoller Milchkuhe hervorgeru- 

fen worden.

Diese Agressionen verdichteten śich in den letzten Tegen b*«rmders 

im Raume THorn-Bromberg,wobei am 13. bzw.14.Mai in Thorn zwei gro3sere 

Mahlmuhlen abbrannten und in der Zeit vom 14. bis 17 .Mai ebenfslls in 

Thorn mehrere TJberfalle auf Sold3ten der Luftwaffe stattfanden.Hierbei 

ist auf die Soldaten freilich wirkungslos geschossen und ein Unteroffi- 

zier i3t bewusstlos niedergestolagen worden.
,r-

Alle diese Anzeichen wiesen daraufhin,dass eine neue polnische Teri^o 

und Widerstandsorganisation am Werke war,trotzdem im Verlaufe des letz­

ten Winters mehrere Organisationen durch die Geheime Staatspolizei in 

Verbindung mit AST festgestellt und ihre Mitglieder bis in die Spitzen 

festgenommen waren.

Durch Beobachtung mehrerer verdachtiger Personen konnte die Geheim* 

Staatspolizei,Staatspolizeistelle Bromberg der Organisation "Gemein-
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scbaftliche Vereinigung der Selbstabwehr" /SSS/ auf die Spur kom«2en,die 

wabrscheinlich mit der SSS Lublin in Verbindung stebt.Eine Haussucbung 

beim Hausueister des Leiters der Gebeimen Staatspolizei,Staatspolizei- 

stelle Bromberg,fdrderte sogar einen Plan zutage,dieses Haus in die Luft 

zu sprengen.Insgesamt 47 Personen sind bisher festgenommen worden.

Die Terrorgruppe batte drei Untergruppen: l.fur Durcbfuhrung von Ter- 

rormassnahnien, 2.fur die Bescbaffung von Waffen und Munition, 3.fur Pro­

paganda- und Agenten^werbung. Fi^rer der Gruppe war ein polnischer Leut- 

nant Górski aus Lublin,der bereits erschossen worden ist und der wiede- 

rum an einem in diesen Tagen in Y/arschau festgenomBenen polniscben Gene­

ral toing«Bei de» Mannern -meist ehemalige polnische Soldaten - wurden 

grbssere Geldbetrage, in einem Fali iiber 1000 RM gefunden,

I b  Einver3tandnis mit dem RSHA sind 19.Mai 1941 in Bromberg 30 Po len ej>- 

schossen worden ais Sułme und zu Absebreekung,einmal fur die beiden Mutr

lenbrande in Thorn /20 Polen# und zum anderen fur die Vorfalle in Bro»- 

berg /10 Polen/.Die Erscbiessung ist in beiden Stadten durch Anschlag 

bekannt gemacht.

Es schweben bei deir Inspekteur der Sicberbeitspolizei TJberlegungen, 

durcb Einricbtung neuer Lager wenigsten einen Teil der aktivsten Elemen- 

te unschadlich zu machea.HIerbei ist gedacbt an die vielfach bervortre- 

tenden Jugendlichen von 16-22 Jabren sowie an die iai Auge der Ansied- 

lung von Bessarabiendeutschen abzusiedelćien rieinbau^rn.

U . 132377 Raport 2.6*1941 AST rbnigsberg
In der Anlage wird Scbreiben betz. Meldeverfahren bei Sabotage an
Eabelleitungen mit der Bitte u® renntnisnahme uberreicht.
U . 132376 Raport 2,6.41 AST Danzig
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Sadowski Jó z e f  
u l  Tarchomińska 15 
03-746 Warszawa

Wielce Szanowna Pani

Bardzo se rdeczn ie  Pani dziękuję  za chęć współpracy w wymianie ma­
te r ia łó w  h is to rycznych ,do tyczących  Ruchu Oporu tak  mężczyzn jak  i  ko­
b i e t , k t ó r e  często  więcej d z i a ł a ł y  o f i a r n i e j  od mężczyzn.

Za Pani dążenia upam iętn ien ia  Ruchu Oporu na Pomorzu,wyrażam Pani
’ i

szczere  ż o łn ie r s k ie  podzękowanie i  uznanie .
Zaraz po powrocie z obozu koncentracyjnego Mauthausen,napisałem 

co s ię  tam dz ia ło  i  wiele  napisałem już przed wojną na temat obronności 

P o lsk i  i  przyczynach J e j  s ła b o ś c i  jak  i  s i ł y . J u ż  w 1934 r  na powiatowyr 
z jeźd z ie  ro ln ic tw a  powiedziałem p u b l i c z n i e , że nad Europą gromadzą s ię  
czarne chmury a jeszcze  więcej nad Polską.Mówiłem o unowocześnieniu ro 
ln ic tw a ,by  każdy Polak mógł s i ę  r a c jo n a ln ie  odżywiać.Byśmy m ie l i  zdro­
wą i  s i l n ą  f iz y c zn ie  i  moralnie m łodzież ,mądrą, wykszta łconą , piękną i  
o f ia rn ą  w czynach nauki i  pracy.Byśmy m ie l i  zgodę w narodz ie  i  d ąży l i  
do zgody ze wszystkimi narodami słowiańskimi Europy i  ich  mniejszych 
sąsiadów,by tworzyć zjednoczoną gospodarczo, przemysłowo i  m i l i t a r n i e  
s i ł ę  zdolną oprzeć s ię  agresywnym i  zaborczym mocarstwom.

Polska przy nowoczesnym ro ln ic tw ie  i  dobrej  a l i c z n e j  s łu ż b ie  zdro­
wia mofła posiadać do 1939 R ,c z t e r d z i e ś c i  milionów lu d n o ś c i . i  to dobrze 

odżywionych i  d o s ta te c zn ie  wyszkolonych także samo nowoczesną armię.
Z p ię c iu  milionów bezrobotnych w miastach i  na wsi można było wyszkolić 
dobrych rzemieślników,mistrzów,techników i  inżynierów w zawodzie meta­
lowym, elektrycznym i  chemicznym z czego połowa by tworzyła nowoczesną - 
armię pancerną lek k ą , tak że  samo lekk ie  i  s i i n a z  szybkie lo tn ic tw o  ą 
drugie  ty le  by tworzyło zdekoncentrowany przemysł zbrojeniowy by n ie  
u l e g ł  zn iszczen iu  przez lo tn ic tw o  wroga.

Ze zgodnym,mądrym i  silnym narodem l i c z y l i  by s ię  s ł a b s i  a ie  l i c z -  
n i e j s i  s ą s i e d z i ,m ia s t  szukać s i l n i e j s z y ch ,d a lszy ch  i  niepewnych sojusz? 
n ików,którzy  nas zaw ied l i .

J  Już w październ iku  zapoczątkowałem samodzielną o rgan izac ję  ideowo-
v‘

wojskową da walki z niemcami.Lecz jako zdyscyplinowany żo łn ie rz /by łem  
jako ochotnik żołnierzem broni  Pancernej i  jako ochotnik zg łosi łem  s i t

Warszawa dnia 8 czerwca 1975 r.
3

,7P" Doc.dr hab* ^
E lż b ie t a  Zawacka

80-859 Gdańsk-Oliwa 
u l  Poznańska 2 5

W
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na f ro n t  w 1939 r./Podporządkowałem s ię  rozkazom wyższych władz konspir  
cy jnych .Należałem początkowo Do ZYJZ lecz  po s t r a c i e  kontaktu  byłem w 
POZ,k tó ra  wniosła bardzo duży wkład do u n i f i k a c j i  w AK,gdzie zostałem 
kmdtem Owodu na powiat Lipno a w początku 1943 ** zostałem powołany do 
sz tabu Okręgu AK Pomorze lecz  już- 5V 1943 r  byłem aresztowany przez ge- 

tapo.Po powrocie z obozu po n ap isan iu  o p ie k le  t e j  n i e w o l i , zacząłem 
pisać  h i s t o r i ę  Obwodu Lipno,bo i  z Liptowskiego pochodzę, lecz  miałem 
Przeszkody ponieważ miałem za sprawy akowskie dwa procesy w k tórych do 
magano s ię  d la  mnie kary śm ierc i  przez co spędziłem wiele l a t  w w ięz ie­

n i u . Lecz sprawy h is to ry czn e  nurtowały mnie nadal i  zacząłem je  pisać 
ponownie t a k ,ż e  sprawa s ię  rozwinęła  do zas ięgu  Pomorza.
Ze względu na to ,ż e  z rozkazu. władz zwierznich podawałem z Obwodu L ip­
no Około 70 osób do awansów i  odznaczeń-osoby te  częs to  in te rw en iu ją
d la  czego im tych -nagród ż o łn ie r s k ic h  n ie  r e a l i z u j ę  ? Dlatego równo&łg

i
pishąc  i  z b ie ra ją c  m a te r ia ły /o  k tó re  t rzeb a  żebrać/dąże  do z rea l izow a­

n ia  s topn i  i  odznaczeń co ma wpł3Tw na podwyższenie r e n t  in w a l id z k ie j  
wojennych♦Boleję" nad tym bardzo d la  czego tymi sprawami n ie  z a j ę l i  s ię  
s t a r s i  rangą i  stanowiskiem k o ledzy ,k tó rzy  n ie  m ie l i  żadnych przeszkód 
do tego.Po żmudnych poszukiwaniach odnalazłem Kmdta Okręgu w Kanadzie. 
Zdołałem zgromadzić 591 nadanych wniosków i  odznaczeń ,przes łać  je  do 
Kanady i  uzyskać zgodę na ich  potwierdzenie  Ł p rz e s ła n ie  do ZBoy,’iDu 
w Warszawie. l i s t a  s topn i  i  odznaczeń n ie  j e s t  kompletna ponieważ n ie  
u wszystkich są daty  urodzenia ,pseudonimy,funkcje  i  miejsce  d z i a ł a n i a .  
Aw Warszawie żądają indywidualnych wypełnień i  to dokładnych z każdej
po zy c j i / fo rm u la rz  t a k i  Pani p rzesyłam..bo może Pani w ramach w zajemnej 
współpracy może ćbdnaleść osoby ,k tóre  były wnioskowane i  osoby k t ó r ę d y  
to p o tw ie rd z i ły , żeby l i  to i ch podkomendni/gdfzie pod pozycją n r  13 do­
wódca p isze  s t re szczoną  lecz  dokładną opin ię  za co s to p ie ń  czy odzna­
czen ie ,k ie d y  i  gdzie było nadane czy przedstawione do nadan ia -sk ład a  
swój podpis z jego poświadczeniem n a j l e p i e j  przez ZBowiD czy bardzo 
miarodajne w ładze ,także  samo na leży  wypełnić pozycje 1-10 a 11 potwierś  
dza dane personalne osoba podpisująca  wniosek pod pozycją 13 .
J e ż e l i  by Pani miała ta k ie  osoby tak  Kobiety jak  i  mężczyzn to proszę 
mi przesłać.Mamy. obiecaną zgodę w ZBoWiDzie na zrea l izow anie  tych wnio­
sków. Sprawy te  jak i  h is to ry czn e  r e p re z e n tu je  były SZEF Operacyjny Ko­
mendy Obszaru Zachód,któremu podlegał  okręg póznańsk i  i  pomoras k i - pułk 
Butkowski Bohdan a co bardzo popiera  i  pomaaft pułk p lu ta  Czachowski.

Przez osiem l a t  chodzę V t  ch sprawach *1ĆZG- ZB07/iD GO każdy mie- 
s ią c  lub c z ę ś c i e j . Sprawa ta  j e s t  n a jb a r d z ie j  p i ln a ,b o  n iech  chociaż u 
schyłku życia pozwoli wielu na po lepszenie  e g z y s te n c j i  jak  i  rodzinom

133



- ( ■
po poległych i  zamęczonych czy już n ieży jących  na drogie  pamiątki^"za 
o f ia rn ą  służbę d la  P o lsk i  oraz będzie  końcowym dokumentem jako dowód 
poświęceń d la  ojczyzny ludności  Pomorza o utrzymanie n a jb a r d z ie j  s t r a ­
tegicznego obszaru P o lsk i , 'J e j  d tog i  na świat  p r z e z ' s z e r o k i  dostęp do 
morza.Bo to ty lko  mogło stanowić o rozwoju Polsk i  i  J e j  s i le ,czem u  tak  
bardzo p rzeciw staw ia ły  s ię  niemcy,by n ie ty lk o  ;;;uch Oporu a le  ca ły .  
naród Ksais P o lsk i  na Pomorzu wyniszczyć.

H ramach wymiany r e l a c j i  h is to rycznych  i  z b ie ra n ia  adresów ,k tóre  
' by mogły/bo winno to być ich  żo łn ie rsk im  iPo lsk im  obowiązkiem/tych r e ­

l a c j i  h is to rycznych  u d z i e l i ć  Pani przesyłam r 
1 /s t r re sz c zo n y  opis d z ia ł a ln o ś c i  Obwodu aK l ipno  do 5V 1943 s t ro n  34 

Maszynopisu z założeniem,by h i s t o r j a  k o b ie t  jak i  mężczyzn na Pomorzu
v

I s tanpw iła  jedną wspólną h i s t o r i ę  walk z hitleryzmem i  po.:|mo, że Pani p i ­
sze odrębną J i i s to r i ę  walk k o b ie t  na j^omorzu-my piszemy tak  o u d z ia le  ko 
b i e t  jak i  mężczyzn jako żp łn ie rzy  Pomorza i  d la tego  by ogółue dobru spo 

łeczne d la  dobra obecnych i  p rzysz łych  pokoleń jak pośw ięca l i  s i ę , c i e r -  
p i e l i  i  g i n ę l i  d la  ojczyzny ich  o j c owie i  matki zdobyło n a jp ręd ze j  i  naj 

l e p i e j  ogólną wartość narMową-zwracam s ię  do- Pani jako ż o łn ie rz a  p o l s k i e ­
go wysokiej rang i  i ' z a s ł u g  w s łu ż b ie  d la  ojczyzny podGzas drugie§ wojny 

światowej o rych łą  i  wzajemną wymianę r e l a c j i  ku Chwale Ojczyzny. 
2/napomnienie do przekazywania r e l a c j i  i  ich  c e l  s t r  I 
3/wytyczne o ja k ie  r e l a c j e  c h o d z i ,k tó re  na leży  nadsyłać p ó ł s t r .  \

4 / f o rm u la rz ,k tó ry  należy  wypełnić jak  polecam/podkreślone na s t r  2 < 
adresy osób mi znanych osob iśc ie  :

3 / lp a n i  Pałubicka ,  żona chorego p rzedos ta tn iego  K md t a  Ckkęgu p o m o rz e ^  

zam,Poznań u l  Berestecka 3 , mogła by wiele in fo rm ac j i  u d z i e l i ć  

2/SZulc Aleksander,kmdt podokręgu bydgoskiego, szwagier pułk Pałubickiego

3 /  Tojza Leon o f i c e r  do spec ja lnyc  h zadańKO Pomorze, d z i a ł a ł a  Jego żona 
i  J e j  znajoma Pani Gendaszek,z rozmów z tymi Paniami wywniosko ałem,że
mogą cennych r e l a c j i  u d z i e l i ć , ponieważ pracowały w k a n c e l a r j i  Szef  a 

Okręgu Pomorze.zam 60-366 Poznań u l  Szamotulska 18 214 
4/Ramlau Zbigniew były mój z c a (z którym widziałem s ię  raz  po wojnie a n i e ­

dawno zdołałem go odnaleźć.zam Poznań,Plac Łlfaej -Gwardii 8 , PZU.
5 / Gustaw Olszewski były Szef Łączności KO Pomorze,zam Gdańsk Wrzeszcz u l

. • - . . . . .  3
• grunwaldzka 131 a m 6 , posiada wiele m a te r ja łó w . i  zna wiele k o b ie t  ł ą c z ­

n iczek  d z i a ł a ł a  i  J^go żona/MAM trudnośc i  z ZUSem w Gdańsku w sprawie
ł*r

Olszewskiego by mu pomóc w u zyskan iu  r e n ty  wojennej i n w a l i d z k i e j , wielu  

swym kolegom w t e j  sprawie pomogłem i  znam tryb  przedstawianych ZUSowi
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dokumentów.Olszewski otrzymuje ze. sze odpowiedzi o n iep raw ied l iw ie  z ło -  
■żonych dokumentych i  zawiadamia mnie, ja  sk o le i  in te rw en iu je  w C e n t r a l i  
ZUS i  ZG ZBoWIDigdzie mi tw ie rd z ;  ,żeiź dokumentyx są prawidłowo złożone 
bo przez t :  i n s t y t u c j e  potwierdzane.Mtiei w Gdańsku v; ZUSie pracować.n ie-  
zn a jąea dobrze przepisów urzędniczka.Bardzo Panią proszę j e ż e l i  to j e s t  
w Pani mocy o in terw encję  w sprawie k o l e g i ,k tó r y  j e s t  mi znanym od mło­
dych,był żołnierzem dwu wojen światowych,wycierpiał  wiele  w gestapo był 
skazany na śmierć.Obecnie j e s t  chory n ie  może cho lz ić  i  ź le  w idzi .

J 6/Sobocińska Maria,Kmdtką WSK przy KO PO-morze, zam,Wesoła.k/warszawy,u l  

S tarzyńskiego 1 1 . Ma obecnie kontakty  z Panią 7/itek Kmdtką Gł WSK. 
Pochodzi z pow lipnowskiego i  może Pani ze względu ITa J e j  t y t u ł  nauko - 
wy i  stanowisko w czas ie  ? /o jny-re lac je  p rz e s ła ć  a sądzę,żw wiele  o czym 
mi mówiła jak  d z i a ł a ł a  w c zas ie  wojny od początku do końcai 

/wl' 7 /Suszyński S ta n i s ła w ,ż o łn ie r z  wywiadu i  łą czn o śc i  Obv;odxł Rypin,zam
V

87-500- Rypin u l  Kościuszki 7/9 m 10,bardzo uczynny p r z e s ł a ł  mi sporu 
m a te r ia łu  a le  dotyczącego mężczyzn, lecz  n a p i s a ł  bardzo wspaniale  o Pani

Ż o ło b iń sk ie j - Helenie zam Golub-Dobrzyń u l  Kościuszki 45,u r  19C5 r .  
8/R oszczyn ia ła  Konstanty mjr Kmdt Obwodu Grudziądz j powinie wiele  wiedzieć 

obecnie j e s t  już s ta ry ,c h o ru  je  lecz  aktywny. Grudziądz He^eliusza;>Fm88

9 /S p e c ja l s k i  Zygmunt mjr,Kmdt In sp p ek to ra tu  C ho jn ice , p ro feso r  p o l i t e c h n ik i

w Szczecin ie  u l  Majowa 9 . Choruje a ie  zapewne było u n^.ego w iele  kobiet  
iZ b ' 1 0/«fs^gYińska-Małecka,wywiadowca z Lipna oddawała w ie lk ie  u s ł u g i , koleżanka 

Kellerowej J a n in ie  w Jrdyni adres  Pani podałwm.Małecka z d J a g l iń s k a  Ha­
l i n a  zam Warszawa u l  Górska 6/10 m 60.Pradowska-Keller  Jan ina  dostarcza 

V//o ^ 1mundury h i t l e r o v / s k ie ,d la  wywiadu Obwodu Lipno. ; ^
11/ Klementowicz J u l i a n  '87-600 Lipno woj bydgoskie kierownik wywiadu . i- 

cówki L ipno ,u l  Targowa 4 w Lipnie i  
12/ Latkowski J ó z e f  Szef jywiadu Obwodu Lipno u l  Cegielna 2 5 ,w/w osoby 

Z Lipna winny wiedzieć o p lu to n ie  sanitarnym służby zdrlowia Obwodu
AK Lipno, Którego dcą był mgr pporucznik Majewski J u l i a n ,m i a ł  narzeczo 

ną z Lipna Topolewską/dostarczał  mi olbrzymie i l o ś c i  lek a rs tw  i  ma­
te r ia łó w  wywiadowczych od c z t e r d z i e s t u  kob ie t  s a n i t a r i u s z e k ,k t ó r e  p ra ­
cowały w s z p i t a l u  w Lipnie  i  czyn i ły  l ikw idac ję  niemców.Majewski z g i ­

n ą ł  w 1047. z powodu przerwy w ży c io ry s ie  dotąd n ie  zdołałem u s t a l i ć  
■ tych nazw isk /p lu ton  był bardzo zakonspirowany/ponieważ mnis obawiano 

s ię  kontaktów zemną.Może Pani t e  c z te ry  osoby z d o ła ją  p rze s łać  r e l a ­
c je  o żo łn ie rzach  sa n i ta r iu s z k a c h  z Lipna,bo mnie s ię  ba ły  a Pani skole 

p rz e ś le  mnie ich  odpis za co n iezm iern ie  byłoam zooowiązany.

13/ F ra n c u z ia k  W itold , znany m sko re sp o d en c  j i , zam Poznań-Raszyn 60-145
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u.l Podchorążych 41 a ,poda ł  mi nazwiska m ęskie , k tó re  mogą wiedzie "T o  ko-

’b ie ta c h .
14/ppor Kuźnicki Stanisław,Bydgoszcz u l  Kossakai 1 
15/3uszek Alojzy,Bydgoszcz u l  Żmuizka 45 m 40 

16/Mizerski Bernard , Toruń Rynek S ta rom ie jsk i  24 m 1 
1 7 /3 ich s ted t  m j r , Bydgoszcz u l  Kasztanowa 29 
18/Mroziński Bernard , Bydgoszcz,Pl 1 Maja 11 

19/Majewski Czesław ppułk,Toruń u l  Striimykowa 6»poleeony mi przez kpt 
Pankiewicza ,87-100 Toruń u l  Kazimierza Jag ie lończyka  6 m 5 :pu łk  Majewsl 
k i  ma posiadać dużo m a te r i a łu , j e s z c z e  do niego n ie  p isa łem,-onieważ 

on miał s ię  do mnie zwrócić.
20/Żudrak Włodzimierz,51-687 Wroeław u l  Kosynierów Gdyńskich 84 m 4 ' . 
pochodzi z Grudziądza i  wiele wie o d z i a ł a ln o ś c i  k o b ie t .  

jfujkUJ&l/Szewczyk Halina Warszawa u l  Brechta 17 a ,pochodzi z włocławka, Dyi ł ą ­
czniczką KO Pomorze.

22/Kłosińska S ta n is ła w a , Gdynia u l  Krasickiego m o
Najwięcej o d z ia ł a ln o ś c i  k o b ie t  winie wiedzieć Olszewski i  soDo^iiis „a.
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D a i s k o  ł a tw ie j  w czas ie  wojny było namówić lu d z i  do waiki z wrogiem jak  

obecnie do p is a n ia .J e d y n ie  wielka c ie rp l iw ość  a jeszcze  większa praca 
i  duże środk i  m ate r ia lne  mogą zadecydować o prawdziwej h i s t o r i i  Pomorza 
d z ie le  bardzo spóźnionym a le  jeszcze  możliwym do z rea l izow an ia .

W imie dobra narodowego i  w ^hołdzie  poległym i  zamęczonym ż o ł ­

nierzom Pomorza,bardzo Panią proszę o w Zajemną w spółpracę , by d z ie ło  to 
prędko i  dobrze zbudowane powstało.

Bardzo chciałbym z Panią pomówić o Waszej ż o ł n i e r s k i e j  p r z e s z ło ś ­
c i  do odtworzenia J e j  w t e r a ź n i e j s z o ś c i  i  to  w rychłym c z a s ie .

Jak Pani będzie  w Warszawie, bardzo z żoną prosimy o gościnę  u nas

pokój n iek rępu jący  z wygodami, proszę ty lko  wcześniej  nas u p rzed z ić .
Z żo łn ie rsk im  pozdrowieniem i  należnym szacunkiem d la  Pani .

/-/ Jozefa Sadowski.
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J ó z e f  Sadowski Warszawa dnia  12 maja i986 r

WPani d r .

E lż b ie ta  Zawaćka 
u l  Gagarina VJ6 m 26

37-100 Toruń-

Tri e l c e  S z ano M a  Pani.

Bardzo serdecn ie  Pani dz ięku ję  za miłą wiadomość, dotyczącą u -  
mieszczenia  t a b l i c y  pamiątkowej ku czc i  dowódców Okręgu Pomorza.

"7tej sprawie, zwracałem s ię  już  od chw il i  śm ierc i  ś p .p łk  C hy lińs ­
k ie g o , poprzedn io-szefa  sz tabu  a od 1044 r  komendanta Okręgu Pomorze.

? t e j  właśnie  sprawie proponowałem umieśzczenie t a b l i c y  w Toru­
n iu  jako s t a r e j  s t o l i c y  Pomorza-w jednym z kościołó\v.

Dla tego jeśtem Pani wdzięczny z e ' tak  dobrą wiadomość i .wyrażam 
Pani podziękowanie i  uznanie za upam iętn ian ie  k o b ie t - ż o łn i e r z y  Ok­
ręgu AK Pomorze*Jest Pani bardzo d z ie ln ą  w t e j  prac;/.Też p rzekaza­
łem wiele  materiałów do h i s t o r i i  Pomorza.Lecz wydaje mi s i ę ? e  j e ż e -  
l i  Pani jeszcze  n ie  skoucsyła swej pracy  to zapewne prędzfea skończy 
jak  mężczyźni h i s to r y c y  Pomorza.

D z ie ln o ść , obowiązkowość oraz pracowitość świadczy n a j d o b i t n i e j
o Pani walce w c z a s ie  wojny*

Zawsze powtarzam swym Kolegom,że jacy  j e s t e ś c i e  o b e c n ie - ta c y  i  
b y l i ś c i e  w c z a s ie  wojny. * *

Tak o p ie sza le  id « ie  praca b .żo łn ie rzom  Pomorza*A p rz e c ie ż  cho­
c iaż  d la  tego ,że  tak długo żyjemy-winniśmy uczcić  pamięć tych ,co  
już dawno o d esz l i .B y  h i s t o r i a  o n ich  by ła  trwałym pomnikiem w s e r ­
cach Polaków.

Chciałem jeszcze  od s ie b ie  w sprawie t a b l i c y  dodać.By nap is  na 
n ie  by ł  t a k i .

11 Ku czc i  i  pamięci Dowódcom Okręgu Armii Krajowej 
Pomorza,Dowódcom Inspektora tów i  Obwodów oraz w szys t­
kim żołnierzom Pomorza podczas II w.światowej.

Koledzy i  podkomendni oraz mieszkańcy Pomorza.

P*S. Dodaję jeszcze  z mianę w t ra śc i?am ieszczo n e j  w przyssanym mi 
Poczcie Dowódców-Płk.józef Chylińsk i  by ł  Szefem Sztabu Okręgu AK Po­
morze a od 1944 r.Komendantem Okręgu AK Pomorze.jego nominacje na 
Komendanta Okręgu p odp isa ł  gen Bór.T.Komorowski■a co potwierdza je sz
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cze. ży jący  Szef I - o  Oddziału Sztabu Komendy Słownej AK p łk  inż .  
Antoni .Sąnojca.W o s o b i s t e j  rozmowie ze mną potw ierdzał  ponieważ 
dokumenty personalne ze wszystk ich  okręgów były  mu znane*

Płk S-.r.o j ca znał  p łk  Chylińskiego o s o b iśc ie  jako bardzo poważ­
nego i  wzorowego zdyscyplinowanego o f i c e r a  AK.

Por .A leksander  Szulc ps Miohał był komendantem In sp e k to ra tu  Byd­
goszcz a n ie  komendantem podokręgu północng>~'zachodniego? o -p o tw ie r ­
dza j ą  dokumenty z czasu okupac j i .

Także samo p i s a ł  mi p łk  Chyliński o Szulcu,Nawet fak t^e  Szulc 
miał być komendantem podokręgu północno zachodniego w l a t a c h  1944/
19 45rj? o tw ierdza  r e l a c j e  Chylińskiego3>:tóry też  w tych l a t a c h  bgrł ko­
mendantem Okręgu AK Pomorze i  zapewne dobrze w ie d z ia ł , ż e  Szulc był 
ty lko  komendantem In sp ek to ra tu  bydgoskiego.

Płk Pałub i  ckiVędąc psychycznie chory był łdwołny.Po nim by ł  mia­
nowany Chyliński na stanowisko "k - .• I t a  0 ' Pomorz3.

^ £j
 ̂ Będąc zobowiązany zadość prawdie h i s  t o r i i . ,  Panią informuje o_so- 

wyższym,wierząc,że jako wzorowy O f ice r -k U r ie r  oraz d z ie ln y  ż o łn ie rz  
podczas I I  w. św.'dążący do uczczenia  pamięci ż o łn ie r z y  Pornorzawierzę 
poprzez .p rzyk łady  Pani w spania łe j  p racy ,że  na jw ięce j  s i ę  Pani poś­
więci by dokładając s ta ra ń  ufundować tę  t a b l i c ę  ku czc i  Dowódców 
lecz  wszystkich i  ż o łn ie r z y  Pomorza zgodnie z prawdą h i s to ry c z n ą .

Żapewnewx w zwiążku z fundowaniem t a b l i c y  będą kosz ta -p ragnę  też 
d o łożyć ,si’ę..3ardso oyr^-chj^igł wiedzieć k iedy  bodzie p^4więośiłie t e j  
t a b l i c y  oraz przy j a k i e j  u l i c y  mieści  s i ę  k o ś c ió ł  Panny Marii  ?

Spodziewam s ię  zawiadomienia mnie o skierowaniu do sanatorium 
i  d la  tego n ie  wiem kiedy  mam wyjechać a tak  bardzo bym c h c ia ł  być 
na tak  w ie lk ie j  u ro czy s to śc i  w Toruniu.Bardzo p roszę  Panią o i l e  t& 
możliwe o wiadomość w cześn ie jszą .

P. S. Poszukuję na Pomorzu śladów,,JPOZł1 Polska Organizacja  Zbrojna/"-" ła  
dość l i c zna w lipnowskim .i ryp i  ń skim. M i  a ł a  być' i  d a le j  na Pomorzu 
Do POZ wesz.ły początkowo w 1940/41 -Polska  Organizacja  Wolności, P o ls ­
ka Organizacja  Bojowa,Związek Czynu Zbrojnego i  POZ Znak. 
Raciiwice.Jeżeli  Pani w otrzymywanych r e l a c j a c h  t r a f i ł a  na ś la d  ' te j  
o r g a n iz a c j i - t o  bardzo proszę o informację.Mogę s łużyć podobnie.

Bardzo serdeczn ie  Panią pozdrawiam i  życzę owocnej pracy.
M? i y

147



^ '"4 —'t J^O

Warszawa dnia 14 VIII 198# r#

WPani Dr#hab.Elżbieta Zawacka.

Uprzejmie informuję Panią,że w dniu 1 września 1986 r.o godzinie 

I? 19 w  kościele Sw.Stanisława Kostki na Żolibożu/obok Placu Komuny/ 

odbędzie się msza św.za dusze poległych,zamęczonych i zmarłych-Dowód- 

ców i żołnierzy Okręgu AK Pomorze.Na uroczystość tę Panią i znajomych 

z Torunia bardzo zapraszamy.Bardzo proszę powiadomić znane Pani osoby 

Przy Kościele Sw.Stanisława Kostki jest grób św.p.księdza Jerzego 

Popiełuszki. Z poważaniem Józef Sadowski.

PS.Nid wiem jeszcze,kiedy odbędzie się poświęcenie tablicy pamiątko­

wej w Toruniu-Dowódców i żołnierzy Okręgu AK Pomorze ? Jeżeli Pani bę­

dzie miała wiadomości w  tej sprawie,bardzo proszę o wiadomość*

148



u
Warszawa dn.2© XI 1986 r

8‘ Wielce Szanowna Pani Doc.dr.hab.

Slżbieta Zawacka*

!*' ul*Gagarina 136 m 26*87-100 Toruń*

Wielce Szanowna Pani.

Bardzo serdecznie Pani dziękuję za wspaniałą in­

tencję ufundowania pamiątkowej tablicy ku czci dowód' 

ców i żołnierzy A K  fiomorze.Nie znam składu komitetu 

t ufundowania tablicy jak i nie wiem jakie były koszta 

w  tej sprawie? może bymuzyska£ od Pani wykaz kosztów 

t  bo też bym uczestniczył w  tej sprawie.

1>»go września 1986 r,zamówiłem mszę żałobną w 

kościele $w Stanisława fetostki/gdzie na cmentarzu koś 

. jest grób SP.księdza Popiełuszki.Msza była odprawio* 

na za duszę śp.Komendantów Okręgu Pomorze,szefów 

gztabu,Komendantów Inspektorató,Obwodów,wszystkich 

Oficerów broni i służb araz wszystkich żołnierzy 

Pomorza i pomordowanej ludności wspierającej i chro­

niącej żołnierhy AK.Komendanci Okręgów b y l i •wymienie: 

ni znazwisk*

W 1975 r,udsło mi się zrealizować uhonorowanie 

żołnierzy AK Pomorze.

Dziękuję Pani bardzo za zawiadomienie mnie o poś- 

więcenkfca&licy 11 XI 1986 r.Dziękuję Pani bardzo za 

radę i pomoc w  zrealizowaniu Krzyży AK Pomorze.Dla 

$egó korzystając stej rady i uczynności Pani-przesy- 

łam narazie dwanaście wniosków o nadanie Krzyża AK 

Okręgu Pomorze.Prosfeę bardzo Panią,by po zrealizowa 

-— 'Au mej prośby,wypisaniu legitymacji,by Pani przes­

łała,w/w legitymacji,pr zesłała je pocztą na mój ad-

1/
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res :Józef Sadowski,ul Chodecka 15 m śń  64,03-350-/
Warszawa,?tezelkie opłaty przesyłki itp,po przekazaniu 
mi sumy opłat zara zwracam.

Oto nazwiska na które wypisze Pani legitymacje*
* ♦ «

1/Sobociński Czesław 2/Wiśniewsżi Stanisław 

3/Sadftwski Czesław . 4/ Sadow ski Jóao-f 
5/Sadowski Józef 6/Sadowski Tadeusz

7/Marcinkowski German 8/Marcinkowski Maksymilian 

9/Nowaczyk Józef ±®ĵ ar»±aatxJtttiixxsrK3t8z
f©/Nowaczyk Krystyna 1$/Janina Rodziewicz 

11/Pszczółkowska Maria 12/Marcinkowska Franciszka.

Dziękuję bardzo Pani za adres Puławska 7 .p  Cegielski 
za Krzyż AK Okręg Pomorze życzy sobie 700 zł-*

Za Medal V/ojska 500 zł.

W Warszawie Krzyż AK  KOsztował I kosztował 400 zł* 

Medal Wojska 300 zł.

Czy gdybym miał jeszcze więcej chętnych-to czy moż­
na dodatkowo przęsła do Pani wykaz nazwisk o przyzna­

nie .Krzyża AK Okręgu Pomorze ?bardzo prosęę o infor­

mację.

Bardzo serdecznie Panią pozdrawiam.i życzę Jej barp 

dbo wiele zdrowia,sił i długiegp życia.Bo pracy dla 

tych byli°umęczeni i polegli,by wolni mogli żyć długo 

by budowali pomnik trwały ich poświęceń i ofiar.

A pomnikiem tym niech.będzie pisana historia,która 

wymaga bardzA wiele pracy,sił,cierpliwości i odwago 
Zgłębikim poważaniem i szacunkiem dla Pani.

150



Józef Sadowski 
ul Chodecka 15 m 64 

03-350 Warszawa

Warszawa dnia 19 XII '

\

WPani doc.8r.hab. 

Elżbieta Zawacka 

ul Gagarina 136 m 26 

87-100 Toruń.

7/ielce Szanowna Pani

Przepraszam bardzo,że tak długo,ociągam się znapisaniem 

mojego opracowania o działalności POZoAK na terenie powia­

tu lipnowskiego.Trodności moje powstają z powodu stanu m o ­

jego zdrowia.Co mi przeszkadza w  realizowaniu zobowiązania 

Ponad to mam duże trudności w  pracy zawodowej,jak wywią 

zywanie się z podpisanych umów z powodu braku materiałów 

a obecnie w  końcu roku sporządzanie pracochłonnych rema- 

nantów i to podwójnych*Tak dla urzędu skarbowego o innej 

wyceni* i wykazie a innego wykazu dla celów reorganizacyj­

nych zakładu i innej wycenie-wszystkich materiałów,bo do 

urzędu skarbowego.nie wszystkie materiały podlegają spisowj 

W  sprawie materiału-historii Obwodu Lipno,życzyła sobie 

Pani od 30>60 stron.Mimo,że stara* się streszczać-ale opi­

suję, jeszGze w  większym streszczeniu-przygotowania obronne 

Polski,przed 1939 r*Czasy okupacji oraz działalność w  obo­

zach koncentracyjnych.0 których Pani życzyła sobie bardzo 

•mało opisu.Ponieważ relacje meje będą miały zaszczyt być 

zamieszczone w zeszeniu Kaszubsko-Historycznym Pomorza, 

dla tegl o obozach jestem zmuszony,chociaż w  streszczeniu- 

opisać a nie pominąć szczegółów,dotyczących działalności 

sabotażowej na szkodę wroga oraz wypowiedzi i.programów 

przyszłościowych dla narodów.Ochtony ich przed możliwością 

groźnych kataklizmów*I dla tego by niepominąć tych zagad­

nień,należy je opisać*1 stąd ta zwłoka.Mam już napisane 

łącznie z dniem dzisiejszym 268 stron.Tak,że wydaje mi się 

że wkrótce po Nowym Roku je Pani prześlę lub przywiozę.

Widziałem Panią w telewizji,gdy Pani miała łzy w  oczach 

po stracie rodziny swej w  obozach zagłady.Widziałem i sły­

szałem Panią o przebywaniu w  więzieniach po wojnie w  Polsce 

Rozumiem Panią doskonale,bo i sam przebywałem w  sześciu 

obozach k@ncentracyjnych.Czterech u Niemców w  dwu gdzie in­

dziej.Dwa rjizjt więziony po wojnie-razem* z okupacją-dzie- 

sięć lat,nie licząc,częstycfe,choć niezadługich aresztawawarl 

i przesłuchywań—długich nocami,Byłem w sześciu obozach i 

21 WIĘZIENIACH.

Tak,że rozumiem Panią doskonale i składam hołd Pani po-
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niewierce za za służbę Ojczyźaie.Tym bardziej rozumiem pe 

aieważ sam te przeżywałem.Lecz nasz seatymeat aaredewy i 

meatalaeść-każe widzieć tylke sweje czyny a ianych aie.

Jestem przekenaay,że śmierć id kuli karabiaewej,armat- 

aiej»bemby czy z zestrzeleaege sameletu,kiedy już zapóźae 

aa etwarcie spadechreau-śmierć ta jest przeważaie zawsze 

jednakewa,czy szeregewege czy geaerała.Natemiaist śmierć 

żełnierza pedziemia,ujętege przez gestape i peddaaege dłu­

gim a ekfcutaym terturem jest zupełaie iaaa fizyczaie i 

psyehyczaie.Peaieważ ujęty przez vfxega człewiek,im wyższej 
szarży,tym ekrutaiejszy* i dłuższym był peddaay terturem.

I takie są wśród aaszej,żełnierskiej rędziny różaice.

By mieć sece i patrzeć w  serce.Umieć ecenić iaaych ale 

tak,jak by się samemu przyszłe eceaiać.

Osądzaaie,czy fcteś z żełnierzy-dewódców miał praw* na­

dawać edznaczeaia,be był niższy staaewiskiem a wiaiex* te 

uczyaić wyższy,aie jest zasadae.B* według prawideł w^jen- 

ayeh aie ma zaaczeaia.Ale ma zaaczeaie,kte webec żełaierzy 

wypełaił tea ebewiązek.Bez wzfclędu czy był wyższy czy aie.

Niesumienne eceaiaaie szaryeh żełaierzy,bez których aie* 

byłeby kim dewedzić i zbierać laury,p*w*duje tylke rezgery 

czeaie wśród szarej braci żełaierskiej,częste więeej zas- 

"łużeaej ed wyższych szarżą•Pemiaięcie przez edpewiedaie 

władze/które same ale aie czyniły a innym,którzy te chcie­

li uczyaić-przeszkadzali.Tea preceder aiesumieaaege wykena* 

aia swych ebewiązków,webec pedkemeadaych-spewedewał,że pess 
li eai w  iaae,ebce ebięcia,ze szkedą dla sprawy aaredewej.

Jeszeze będę miał de aapisaaia ed 20-30 strin,Wiele cza 

su zajmuje szperaaie w  różnyeh zapiskach.

W zwitku ze z b l i ż a j ą c y m i  się świętami-żyezę Paai barv_ 
zdrewyeh i miłych Świąt Beżege Naredzeaia eraz bardze sz- 

ezęśliwege AJewege 1989 Reku.By tea Newy Rek zastał Paaią 

jeszeze ̂ lepszym zdrewiu i siłaeh d® wykeaaaia tak wielkiej 

i wspaaiełej pracy ku Chwale Ojezyzay.

Rezumiem debrze Paai peświęeeaie dla histerii Pemerza 

i wyrażam wielkie pedziękewaaie i uzaaaie.

P.S.W WARSZAwie są ezęste ureezysteści.I różae delegacje 
Kembataackie przyjeżdżają ze swymi sztandarami wejskewymi 
swyeh lekalaych zaaków-jedaestek wejskewych-cddziałów.
Czy w  Teruaiu a bardziej b.eficeerewie-dewódey różayeh ed- 
działów Okręgu A K  Psmerze-zergaaizewali peezty sztaadare^we 

v jeżeli tak,te gdzie i kte ??? Jeżeli aie te lepiej późae 
lub weale-prepeauję tę iaejatywę pediąć.Wie»,że w  Warsza­

wie i prewiaejaeh,te iaejatywy są pedejmewaae i są kesztewae 
Ale spełeezaie wykeaywaae małe kesztują.Cheeiaż same Peme-

rze ze swą stelieą w  starym Teruaiu,tę iaejatywę pedejma 
De składki pieaiężaej zawsze się dekładam. 152



n i  I Pt '6'D
h  ! ? p j ^  Warszawa dnia 12 stycznia 1989 r /

WPani doc.dr.hab.Elżbieta Zawacka. T ^

Bardzo serdecznie Pani dziękuję za życzenia świąteczne i noworoczne* 

Dziękuję również za wiadomości o fundowaniu sztandaru,do którego kosz* 
tu się dokładaa.Jestea przekonany*że przy Pani energii i wiedzy-bedzie o d ­
powiednie annlgi aa sztandarze ziem Pomorza i oymbold walk-umie Scic«

H a  poświęceniu witraży#w kościele św.Jakuba w  Warszawie byłem 6 XI 88* 
Uprzejmie informuję Panią/a może Pani Jest Już zorientowana ?/że Już 

poraź trzeci ukazała się informacja w  *Odrodzeniuftygodnik Dobraczyrfokie- 
•go/że będą weryfikowane*nadane w  czasie wojny stopnie wojskowe i odznaczę* 
nia bojo^.Przewodniczącym tej komisji weryfikacyjnej jest płk.obecnie ge­

nerał walter-Janke.b* Komendant Okręgu Śląskiego AK#
Wiadomym mi jest»że już płk.pałubicki nadawał odznaczenia i stopnie woji 

skowe dla zasłużonych żołnierzy.Także samo ostatnio płk Chyliński jako 
szef sztabu a ostatnio komendant okręgu AK Pomorze-przesłał de kraju w  
1975 r.Odpisy rozkazów-nadanych w czasie wojny awansów i odsnacaeń bojo­
wych dla 447 osób.Dla 190 osób,które mu wysłałem dodatkowo do potwierdze­
nia >ni e otrzymał.

/'ykazy nadanych awansów i odznaczeń*które płk.Chyliński przesłał do 

Urzędu d/s Kombatantów w  Warszawie * AL Ujazdowskie 6 A .do tyczyły *29 Virtu- 
ti Militari#23 Słotę Krzyże Zasługi z Ł!ieczaml,267 Krzyży Walecznych*34 
Srebrne Krzyże Zasługi z Bieczami oraz 94 Brązowe Krzyże Zasługi z M e c z a ­

mi.."okół decyzji p|k Chylińskiego*że popełnił oszustwo,bo nie miał prawa 
nadawać stopni i odznaczeń*bo nie był komendantem Okręgu A K  Pomorze.

wrzawy wielkiej narobił w  mej obecności p.Szulc z Poznania*twierdząc*że 
jedynie płk.pałubicki*miał prawo odznaczać i mianować.Gdy zapytałem si$

* p.Szulca-dla czego to płk.Pałubicki * już tyle łat po wojnie-niedokonał tego 

obowiązku-a nie łaski wobec żołnierzy»mając tak mądrego doradcę i szwagra 

Jakim był Pan Szulc ??? p. Szulc tylko to jedno umiał powiedzieć.?
A  przecież na Pomorzu było tylu oficerówtktórzy winni te sprawy płk Pa- 

łubickiemu przedstawiać*bo to było ioh obowiązkiem a nie łaską wobec wiel­

kich rzesz żołnierzy,którzy nie mieli przymusu należenia do podziemia*A 
tymbardziej w  tak trudnych warunkach jakie narzucił okupant niemiecki.

I samo już należeaie do podzieraia-narażało żołnierza na męki badań i 

śmierć w  obozach zagłady,bo niewielu stamtąd wróciło.Jeżeli żołnierz po­
dziemia mało lub wcale aziałał* to nie on ponosi winę-tylko jego dowódca* 
który albo nic też feie czynił albo skolei i on nie otrzymywał rozkazów.

Ja, który z rozkazu mych p r ze ło żonych * o trzymywałem dwa razy w  POZ 1 dwa 
razy już w  AK-rozkazy składania wniosków do awansów 1 odznaczeń, wyróżnia ją* 
cych się żołnierzy-składałem takie wnioski*Gdy wróciłem z obozu koncentra- 
eyjnego-to znajomi Kolaży delikatnie pytali się o te sprawy.Czy i jak zostt

li uhonorowani ?.Nie umiałem im odpowiedzieć na ich pytania ale po in formowe 
łem ic h 9że mogę im wydać zaświadczenie do jekiego stopaia 1 odznaczenia by 
li wnioskowani ?.Gdy się dowiedziałem,że b.Sztab Okręgu jest uwięziony*pos

tanowiłea zebrać kilka osób*?/ 5ród których był i znany Pani*Kol. Gustaw O l ­
szewski-z łożyłem wnio8ek*że wzwiązku z nieobecnością dowódców Komendy Okrę* 
AK Pomorze *a£ spowodowaną siłą wyższą-my,którzy przetrwaliśmy wojnę-mamy 

obowiązek moralny»by uhonorować naszych dowódców-dpowiedniay ioh zasług- 
odznaczeniaml i stopniami wojskowymi.Olszewski»ktćry funkcją sztabu Okręgu 
jako szef łączności Okręgu,czyli najstarszy spośród nas i ^tóry początkowo 

gorąco popierał ten wniosek ale ku zdumieniu Innych odmówił podplsu.Podpi- 
sało pięć osób.Odpis tego prótokółu wnioskowego z jesieni 1945 r,przesła­
łem płk*Chylińskiemu*co mi potwierdził.

W maju 1946 r zostałem aresztowany przez UB*za PSL i oskarżony jako zb-153
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zbrodniarz hitlerowski*agent gestape i prowokator,który na rozkaz ges- 

tapo wstąpił do POZ a po wojnie de PSI jako preaas,poseł i najwierniej­
szy sługa Mikołajczyka.Byłem opisany pod wymienienia szyldem w Trybunie 
pomorskiej./A opisał mnie ten,któremu w gestapo uratowałem życie.przez 
v/ytrwanie w torturach. Groziła ml kara śmierci.I ten zbrodniarz hitlerows- 
*agent gestapo,faszysta*bandyta i herszt z PSl-zostałe uniewlniony. /*!

Nie opisuję śledztwa wobeo mnie.Be tylko ten te zrozumie,który sam to 
prze trwał. Uniewinnienie mnie i wyjecie na wolność oraz skompromitowanie 
świadków oskarżenia mnie-miało dla mnie większe znaczenie jak trzykrotne 

. Virtuti cay stepie*! generała**,gestapo było Jeszcze trudniej.Podobnie *n0 
doznałem tych wielkich a bohaterskich przyjemności»gdzie aresztowany 1950 
r.i skazany na 12 lat jako herszt bandy,działającej z bronią.i tak dobrze 
że zamiast .wisieć, po kilku latach zostałem zwolnlony.Ale uraz pozostał.

W  gestapo mimo zdekonspirowania omie i okrutnego maltretowania,gdzie
z badania nrzywlekano mnie nieprzytomnego na badanie wleczono-gdybym się 

V załamał, było by zginęło półtora tysiąca ludzi,bo ńa tyle miałem ewidencję 
Jestem mocno przekonany,że branie udziału w najbardziej ciężkiej bitw* 

jest jeszcze zabawą w porównaniu z tak ukrutnym badaniem,ciągnącymi sie 
długimi nocami i tor turami, kiedy w jednej nocy czy dniu,mdlało się zbólu.
Po polewaniu zimną wodą, torturowana powtórnie .A jeszcze większą męką by 
ła niepewność-czyi kto z aresztowaneh*nie załamie się i zdekonspiruJamnie 

W  obozie żyłem ciągłą obawą,ponownego śledztwa,co mi gestapo zapowiada-" 
ło*W więzieniu w Koronowie miałem dwie sprawy badatf w UB w Bydgoszczy.

Bardzo rzadko wspominam te sprawy,bo nikt w nie nie wie ryj# Do Pani to 
przekazuję,bo^Idziałem w telewizji-łzy u Pani w oczach-po stracie rodzi­
ny. I dla tego Ttsilnie dąże o uhonorowanie żołnierzy Pornorza,którSch wielu 
z ginęło w mękach badaif 1 wielu umęczonych przetrwało tfc piekło.

Zapewne,że bardzo wielu zostało zakatowanych zarat w początku okupacji 
i są zapomniani.Także samo wielu bohaterskich obrońców Pomorza zostało a 
zamęczonych,już jako żołnierze Podziemia.floóżnych nazw i znaków ale współ 
nie walczących z *tak okrutnym wrogiem* yrielu zmarło po wyjściu z katg^gi.

-Niewielu jeszcze żyje.Chyba na świadeetwo tym,którzy,że nie tylko wie­
rzą w ich ofiary dla Polski ale nawet nie życzą sobie by tym wymęczonym 
rodakow-dawać nawet znikomą pomoc materialną a tym bardziej dawać nagro- 
dy uhonorowania,co ich materialnie w niczym nie zagraża.

Lecz pycha i zawiść,te przywary naszego narodu.które z Poldki,za Jagle 
lonów,największego mocarstwa w surople-spowodowały Jej upadek,rozbiór i 
długą niewolę.Czyżby za mało jeszcze było tak tragicznych lekcji dla Poll 
skl ??? i ofiar tak licznych 1 męczeńskich,które nie wzruszają zakaraienia -s
łych serc i rozumu-zawistnych i zarozumiałych ttftf&o w swoje-demagogiczne 

, a szkodliwe dla narodu racje.
. W związku z powyższy*,jako szary żołnierz polski 1 trzykrotny więzień 
za ofiary dla Ojczyzny-zwracjpa się do Pani,wspaniałego żołnierza i boha­
terskiego dowódcy w czasie wojny oraz wybitnie ofiarnej Polki-w rozszerza­
niu obwały bohaterskich żołnierzy Armii Krajowej a najbardziej wspaniałej 
młodzieży polskiej z Szarych Szeregów z AK*Polskfteh Termopili"eo wyrazile 
publicznie i VIII 1988 r.w KWaterze Powstańców Warszawy,składając im hołd 
w imieniu Okręgu AK Pomorze#

Blq tego zwracam się z prośba do Pani o pomoc.By tych wszystkich żoł­
nierzy Pomorzp,walczących pod rożnymi nazwami swych organizacji a ostat­
nio jako całości-"Okręg AK Panorze"-przy możliwości obecnie-zweryfikowa­
nia ich stopni-skorzystać z tej możliwości*weryfikacyjnej»bo ta akcja u- 
honorowania,umożllwi nam upamiętnię Czynów tych żołnierzy ^morza-ułat- 
wl i wzbogaci historię walk żołnierzy Pomorza.A udokumentowanie czynów 
żołnierzy Pomorza-umocni patriotyzm,ducha służenia Ojczyźnie wielka pra­
cą 1 nauką-ich synom 1 wnukom.Którzy jaszcze ofiarniej będą służyli Ojee 
czyńnle-zwielką wiarą,wierząc ,że Ojczyzna o nich nie zapomni tak,jak nie 
zapomniała o ich Ojcach 1 Dziadach.

I dla tego,że zbllża&y się do "Ostatniego Raportu"Jaki go zdamy Najwyż 
szemu Hetmanowi Świata ???-że pamiętaliśmy tylko o sobie a o tych "maluca154



/c.d.listu do Pani dr*S*2awackiej w Toruniu/ , *3-"

kich,licznych bardzo rzeszach szarych żołnierzy zapomnieliśmy*a przecież bez
tych licznych rzesz,często bardzo ofiarnych i bohaterskich żołnierzy-nie by­
leby kim dowodzić A zbierać laury ale tylko wybranym*

I dla tego w naszym polsklm*żołnlerskl» sumieniu,jak to tylko będzie moż­
liwe -dokonanie weryfikacji przez władze kombatanckie PHL-zrealizujmy te spra­
wy naszych Koleżanek 1 Kolegów-nie tylko w ten sposób,kto miał do togo prawo 
ale nfce uczynił według tego prawa i swych obowiązków-ale według czynów,przez 
kogo hyły te oprawy zrealizowane*

Nie licytujmy się o tytuły 1 stanowiska ale o czyny i poświecenia*

morze 1 Szef Sztabu Okręgu byli wnioskowani do edznaczenia Vir 
IV klasy oraz do nominacji na stopnie generałów brygady a wyjątkiem Płk Ra­
taj czaka,na zbyt krótki okres działania w ZWZ*Przy wnioskowaniu brano pod 
szczególną wrmgĄ-warunki działania a tak okrutnym wrogiem,który ale przetrze/ 
gał konwencji genewskiej,dotyczącej statusu jeńców wojennych.3o ujętych żoł­
nierzy polskiego podziemla-z największym okrucieństwem mordował.

Jeżeli dojdzie do zapowiedzianej weryfikacji-wnoszę by wszystkich żołnie* 
rzy AK,którzy niczym nie splamili honoru żołnierza 1 Polaka oraz byli reprea 
jonowaniu po zakończeniu wojny-należy przyznać o jeden stopień wyżej a w wy­
jątkowych wypadkach za pracę historyczną w dokumentowaniu czynów żołnierzy 
nawet o dwa stopnie wyżej-za blisko półwieczną pracę,która mimo nawet repres« 
jl,była kontynuowana*Za tak długoletnią i wspaniałą pracę oraz represje-dla 
Pani-wnioskuję o nadanie stopnia ppłko\?nlka*oraz odznaczenia Virtuti .fil i ta­
rł IV-taj klasy.Zasłużyła Pani na to wyróżnienie-tak wybitnymi czynami w cza* 
sle II wojny kwiatowej»Jej przejęciami represyjnymi po wojnie oraz tak wiel­
ki wysiłek w dokumentowaniu czynów wojennych żołnierzy Pomorza jak i wielką 
bo nieomal półwleczną działalność historyczną Poir.orza-ku chwale żołnierzy 
tych Ziem i ku Chwale Ojczyzny*

Zawiść naszych rodaków na emigracji o uznawanie czynów-redaków w kraju- 
napawa mnie żalem i goryczą jak t wielu Kblegów w  ^raju.A co przynosiło sz­
kodę wielu żołnierzom A K  w Polsce*Bo trudności w uzyskaniu 20 i> dodatku kom- 
batanckiego«A jak niedawno publikowano *że tak za Virtutl flllitarl a nawet
za KJrzyż walecznych ma być dodatek*/aa obecne przeliczenie-6000 zł*miesięcz- 
nle*I to na podstawie zweryfikowanych nadań stopni czy Odznaczeń przez lón- 
dyn.A ponieważ Londyn zweryfikował te sprawy dla wybranych i nielicznych,tak 
że jeszcze żyjące ale jeszcze doić liczne rzesze żołnierzy w Polsce,nie ma­
jąc świadków w kraju-nle korzysta z 20 f i dodatku do rent czy emerytur*

Ja dla wielu Kolegów w kraju te dodatki kombatanckie zdołałem zrealizować 
pomimo nawet wielkich i wieloletnich trudności»se względu na moją przeszłość*

Także samo na pierwszym kongresie b*wię£nlów hitlerowskich obozów koncen­
tracyjnych w  czasie 1945/46 r-do wolnych wniosków obrad kongresu-wniosłera,by
wszystkich więźniów hitlerowskich obozów koncen trącyjnych-wię źniów pęlltycz- 
uznać na prawach inwalidów wojennyeh*/Kongres odbywał się .w arszawlc*, ~K 
,v... Na każdy kongres IBoWlDu-co rok w farszawle-sk^adałem pisemny wniosek,któ-
został zrealizowany w 1976 r#chociaż stało się to z dodatkowej przyczyny ale 
bezpodstawne*???*

Taktjak Panią mam zaszczyt informować*że jednak starania o lepszą egzys­
tencję* dla naezych KOlegów/co jest naszym obowiązkiem a nie łaską/-to mimo 
nawet długich starań i różnych trudnoóci-odnoslły skutek*

Płk Chyliński-na moją prośbę,wykazy nadań stopni i odznaczeń,dotyczących 
♦'Yftorza-przesłał do Głównej Komisji /weryfikacyjnej do zweryfikowania-to jak in­
formował ranie,że na kilkakrotne jego zwracanie się w tej sprawle-wogóle mu 
nieodpowiadano W?#

3dy spotkałem się z Panią,po Jej powrocie z Londynu*to usłyszałem od Pani
lnformacje»że "jakoby Chyliński się dopiero otoudziłt. przysyłając wykazy nada­
nych awansów i odznaczeń*11 ic wiedziałem wtydy»co Pani odpowiedzieć ponieważ 
jeszcze nie miałem wiadomości od Chylińskiego ?•

Ale obecnie z perperkstywy minionych lat»to obecnie Pani odpowiem,że mla-

/ w Protokole wnioskowym z jeszeni 1945 r.wszyscy komendanci
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łem i mam do Bani żal,że Pani rodowita Pomorzanka,oficer w yższego stop­
nia w  AK oras kurier o bardzo poważnym zadaniu-nie upomniała się o swe

Pomorze*Ci panowie#którzy to Pani powiedzieli,że Chyliński się dopiero 
obudził«to Śpią jeszcze dalej #a?ak w  uhonorowaniu Żołnierzy A K  jak i na­
wet upomnienie się o nich,to jest tychfktóray z szeregów A K  dostali się 

do obozów koncentracyjnych po przeżyciach badań w  kaźniach gestapo# 
Ponieważ na podstawie porozumień pomiędzy rządem PRL i rządem NJRF,na 

skutek tego porozumienia-rząd NRF wypłacił rządowi P&L-tytułem odnzkodoi* 
wań za pracę niewolniczą w tych o^ozach-.jeden miliard trzysta milionów 
marek*Ale b#więźniowie właśnie otrzymali miesięczne pobory w  złotych jak 

_ ko inwalidzkie renty wojenne*A odszkodowanie za pracę niewolniczą na leża 
żało się w  takiej ?ratlucie-w jakiej NRF wypłaciła Polsce dla więźniów 
łroncentracyjnychf/natomiant renty jakie przyznano b*obozowiczom-to nale­
żały si^ każdemu Polakowi,który w  służbie wojennej dla Polski utracił 
zdrowie.Np*ja nic na na tej dziwnej tranzakcji-nie zarobiłem,bo już y m *  
wcześniej uzyskałem prawa inwalidztwa wojennego.,

Panowie w  Londynie,którzy są"wysokimi osobami *i mieli zapewne daleto

większe możliwości jak my w  kraju-nic w  tej sprawie nie uczynili*Ody pi­
sałem do nich w  tej sprawie,to łaskawie doradzi mi zwrócić się do ZBo i- 
Du w  warszawie oraz łaskawie informowali mnie,że według ich rozeznania ,*

to sprawy te są już dawno przedawnione??? Jakie przedawnione,jeżeli w fm 
tym czasie w  Polsce trwała silna akcja interwencyjna w  tych sprawach,któ 
ra w  prawdzie nielicznym ale przyniosła pewne-znaczne korzyści*A tylko za

- wiść i zachłanność naszych rodaków spowodowała, że odszkodowań nie o trzysta 
li ci»którym się ono najbardziej należało*

Lecz w  Polsce w  każdym województwie nieomal-powstały stowarzyszenia,* 
domagające się od Niemiec odezkodawań tak za obozy koncentracyjnetobozy 
jenieckie i za pracę#deportowanych Polaków na roboty przymusowe#

Nie wiem ale wątpię,czy ktoś z naszych rodaków na emigracji a będący 
znaczną osobistością-kędzie chciał i umiał się upominać o rodaków w  kraju

A jednak,jak w*czaeach zaborczych tak w  kraju jak i na e^i/;racji-mieli-
- śmy choć nielicznych aje tak wspaniałych rodaków,którzy uzbrojeni tylko 

w  plć£o-zdołall swą nieugiętą a wspaniałą walką&fte*naród polski zachował, 
mowę, wiarę,kul turę i patriotyzm. A było to w  ezasakjgdy niebyło po wsiach 
czasopism,radia i telewizji.2 ich najwspanialszej walki,bez morderczej e* 

broni ale broni-idei miłości Ojczyzny i poświęceń dla niej-zrodzili się 
dowódcy i żołnierze tak w kraju jak i na uchodźstwie oraz przywódcy n a ­
rodu,z których każdy na swój sposób-dążył niezłomnie do niepodległości 
Polski*Nawet Polacy,będący daleko poza krajem-myśleli i czynili dla Pols-

ki#A działo się to już przeszło wiek temu bez radia i telewizji*
Obecnie »odacy,którzy czasie II -giej wojny światowej-zapisali si^ 

wspaniałym męstwem ale po wojnie w  większości zobojętnieli na sprawy Oj­
czyzny przeważnie ci#którzy pozostali poza krajem.Ich patriotyzmem i 9o*» 

giem jest dolar*Ale rządzić by chcieli Polską z daleka,lecz nic dla Pols 
ki naweż z daleka nie czynić.

Wracając do przerwanego tematu uhonorowania żołnierzy A K  w  kraju,to 
wypowiedź osób czy osoby do Pani-w ten sposób,że Chyliński się do&iero o-

- budził,była odpowiedzią obrażającą Panią i jako Polkę z kraju i jako ofi­
cera A&tstory miał odwagę dzielić dolę i niedolę z narodem na ziemi ojeap 
czystej,gdzie i bardzo tragicznie bywało i dzieli ją już nieomal pół wie­
ku a panowie w  Londynie przez pięć lat walczyli w  armii regularnej,gdzie 
chror.iłoGprav»o konwencji genewskiej a żołnierzy AK ujętych przez wroga *4 
nie chroniło żadne prawo#Ginęli męczeńską śmiercią.

I stąd ta różnica i w  czasie naszej doli i warunków tej doli w  kraju a 
na emigracji.imigracja ,która lekceważy rodaków w  kraju,mimo lepszych moż 
liwo^c* u siebie-zapomina o nas*

Wypowiedź do Pani,że Chyliński się dopiero obudził ??? jest lekceważe*

niem oficera służby stałej' i Armii Krajowej,jako Szefa Sztabu a ostatnio156



/ D.c•listu do Pani dr.E.Zawackiej./

Komendanta Okręgu AK Pomorze/ na co załączam oświadczenie Szefa I-go Od-iu

działu Komendy Głównej AK-Płk.inż.Antoniego Sanojcy/n *e‘wiem czego^/ie- 
Oflcerów Okręgu AK Pomorze podtrzymuje uporczywie prestyż Okręgu A K  Pomorze

ich stanowiska-gdy w  drugim&rypadku degraduje prestyż wyższego oficera KG ? 
AK>ignorując oświadczenia tego oficera.?

Dla mnie nie jest ważnym,kto miał do tego prawo/bo jak Pani sama oświad-

czyła-że płk Chyliński nie miał prawa awansować i odznaczyć a nawet płk Pa- 
.•tubieJd miał tylko prawo składać wnioski o nadanie awansów czy odznaczeń ?

Nie wiem óco kruszymy kopie ??? Sam posiadam dokument z podpisem płk Pa- 
łubickiegf^że* nadałem z dniem-data odznaczenie czy awans ??? a po drugie to

Płk.Sanojca odczytał &i dokument»że ze względu na trudną łączność z Komen­
dą okręgu A K  Pomorze -z Komendą Główną AK*Konda Okręgu otrzymuje pełnomoc­
nictwo do nadawania awansów i odznaczeń-według własnego uznania.•••••••

Stwierdzam jeszcze ponownie,że jeszcze za młodu,służąc w  wojsku,gdzie 

był wysoki poziom wyszkolenia i dyscypliny wojskowej oraz regulaminów wojs­
kowych, gdzie już od rekruta wpajano o stopniowaniu,kolejności podwładnych 
wobec zwierzchników,lecz w  wyjątkowych wypadkach*o czym mówi wyraźnie arty*

kół 2 przysięgi wojskowej a jeszcze dobitniej prawo bojowe,że jeżeli padnie 
dowódca,obejmuje jego zastępstwo-jego zastępca jako następny dowódca i.t.d* 
ale jeżeli w  tragicznej ehwill-oficer który miął jako następny dowodzić-ut­
racił ducha bojowego i orientację-to nawet-jeżeli najniższy stopniem podoj-
mie dowodzenie i dokona czynu równego nawet wyższemu oficerowi-otrzymuje ta 
kle uznanie,jeżeli już nie wysokiego stopnia z braku wykształcenia i pi^ak-
tyki wojskowej-otstpuje bardzo wysokie odznaczenie.

W  mym przekonaniu,nie jest ważnym-kto miał decydować o uhonorowaniu żoł­
nierzy Pomorza,czy płk Pałubicki czy płk Chyliński,czy nawet p.Szulc,który 
mi mówił,że był komendantem podokręgu bydgoskiego i wiele mówił o swych peł 

nomocnictwach,rzucajac gromy na płk Chylińskiego,zarzucając mu nawet działa 
nie na szkodę Polski .A gdy się zapytałem p.Szulca-czy jego tak mądra decyz 
ja nie spowodowała bardzo przykrych następstw dla jego podkomendnych i in­
nych ?-p.Szulc przyznał*że mieli przykrości.Ładne przykrości*że pojechali 
do"Sanatorium a nawet do nieba."

Pan Szulc łatwo oskarża i rzuca gromy nd wyższego od siebie stopniem ale 
wobec siebie wymaga posłuchu a innym doradza niewykonywanie rozkkzów-swych 
dowódców.W czasie okupacji spotkałem pare rasy-służbowo,jak już po wojnie 
stwierdziłem,że nawet .z płk Pałubickim a kilka razy z płk Chylińskim.O k a ż ­
dym z tych panów muszę się wyrazić z uznaniem i należnym im szacunkiem a 
tymbardziej,że nauczony byłem tego szacunku wobec zwierzchników.

'Mój młodszy brat był oficerem marynarki wojennej.Promocję uzyskał jako 
prymus.Był na wyższe;) szkole marynarki wojennej we francjl.Ostatnio był 

zastępcą dowódcy łodzi podwodnej Źblk.jiył internowany w  Szwecji i skazany 

na więzienie za przekazywanie Anglikom-wiadomości o ruchach wojsk niemiec­
kich na Bałtyku.z więzienia się wydostał i znalazł się w  Anglii.Zglnął w  ni 

znanych dla nas okolicznościach.Starszy brat ode mnie był wykładowcą w  lo t ­
nictwie .Często u  braci bywałem i podziwiałem wielki szacunek i posta’.vę młod 
szych oficerów wobec przełożonych i odwrotnie ich koleżeństwo i troska wobe 
podwładnych.© czym też mówi artykół 2 przysięgi wojskowej.Starszy brat inż. 
elektryk,w czasie okupacji był w  wywiadzie lotniczym KG AK.Stracił nogę w  

Powstaniu Warszawskim 1 odniósł ciężkie rany drugiej nogi i ręki.Źyje i pra 
euje b^ardzo wydajnle-.Piszę to Pani też w rozgoryczeniu.Dla tego,bo widzia­
łem wspaniałą postawę dowódcy floty adn.Unruga i szefa kier.mar.woj.adm. 
Swirskiego.Vfidziałem wspaniałą dyscyplinę i to w  czasie pokoju.Dla tego p o ­
dziwiałem u niewielu w  prawdzie oficerów i podoficerów zawodowych Pomorza 
tak nagminne łamanie dyscypliny,destrukcję i warcholstwo,co było przyczyną 
tragedii,wielu niewinnych a-dzielnych żołnierzy.Może z byt małe było moje 

zadanie w  działalności Pomoraa.Ale pzęsto miałem prędzej rozkazy z EG AK jat 
z Okręgu Pomorze.W KG miałem znajomego i bardzo dzielnego oficera»ktćry mni.157



wyznaczył na komendanta powiatu lipnowskiego.Był to bardzo dzielny i w y ­

kształcony wojskowo człowiek.Rozumiał bardzo dobrze całą działalność P o ­

lski podziemnej.Jej zalet i wad a właściwie ludzi tam działających.Jed­

nych bjrrdzc wspaniałych*drugich,mających wielkie aspiracje a małe d a j ą e * ^  
dla dobre sprawy polskiej.Mój znajomy pseud.*J>fxr"przed wojną»był w  sz­
kole kadet6wfukończył szkołę inżynierii i artylerii.Ostatnio był w  wojs 
kach geograficznych#gdzie szefem'był płk.Zieleniewski.Którego często spo 
tykałem u  brata Czesława.Piotr był oficerem w  K G  POZ-AK.Brał udział w  Po­
wstaniu Warszawskim,był na Uralu.Po powrocie stamtąd»zginął tragicznie?.

Choć nieliczni ale wybitnie wspaniali ludzie,byli-najdroższym brylan­
tem naszej armii przed wojną i wczasie wojny-jeszcze droższym.*

Historia musi być prawdziwą o naszych dziejach dwudziestego wiekii.Bo 
tslą my będziemy ją studiować jak i cudzozieracy.A oni jeszcze bardziej w 
wnikliwie od nas będą ją studiować i analizować ???

| .czynie zadadzą sobie pytania-jeżeli wyczytają,że Armia Krajowa w  ka 

f  w  kraju była najliczniejszą armią podziemną w  i3uropie i świecie.Oraz że* 
^ w i e l k i e  osiągnięcia w  walce z potężnymi Niemcami podczas drugiej wojny ^

- -,J światowej-mieli przeważnie tylko wyżsi oficerowie,którzy byli przeważnie 
awansowani i odznaczani.Czyżby A K  ni© miała wcale szeregowych ???

. przecież publikacje konspiracyjne-głosiły stale i licznie,że z wro-
!?olski walczy cały naród.A nawet starcy i dzieci,którzy nie znając rze- -n 
miosła wojennego,walczyli na równi z żołnierzami.a  ginęli i cierpieli 
więcej od żołnierzy.I tak jak zapomniano przeważnie o szarych żołnierzach

tak i zapomniano o wielkich rzeszach starców i dzieci,którzy się stali żł 
żołnierzami,nie będąc- zaopatrzeni w  broń,mundury,leki i żywność.Yralczyli 
prymitywnymi środkami,zadając wrogowi często znaczne straty.Ukrywali ści­
ganych przez wroga,leczyli i żywili rannych żołnierzy podziemia.A nagro­
dą za ich wierną i pełną wielkich poświęceń-służbę-było wpędzanie ich do 
wiejskich stodófc»podlewanie benzyną i spalanie żywcem* «

Nie o wszystkich żołnierzy i ludzi spalanych mi-chodzi-ale o wszystki^ 
tych,którzy wyróżnili się wielkim bohaterStwem#ofiarnością a nawet dobrym 

dowodzeniem.I ci niepowinni być zapomniani w  uhonorowaniu ich zasług jakt 
w  histori.Tak jak niepowinni być zapomniani wszyscy wybitni i ofiarni do- 
wódcy»których azyny zrodziły tak wspaniałych żołnierzy i wiernych córek i

synów Rzeczypospolitej Polskiej*
Przepraszam Pęnią bardzo>że Ją nudzę tak obszernymi wy/jpdami v/ upomi­

naniu się o liczne rzeszę żołnierzy podziemia z AK.UpominafiTsię również i 
to niezwłocznie o sztab komendy Okręgu A K  Pomorze-już we wrześniu 1945 r. N 

Także-samo z goryczą i żalem-przyjmuję"wiadomość-że niedawno władze 21 
PRL mianowały stopniem generała brygady-Płk.Skalskiego»bohąte;rskieg0 pilo­
ta i dowódcę*oraz płkjWaltera Janł&e-Komendanta Okręgu A K  Slą&k.

Czy,jeżeli chodzi o płk Skalskiego,który winien być tym stopniem genea 
rała brygady uhonorowany z chwilą zakończenia drugiej wojny światowej.

Natomiast płk Walter-Jankę,po rozpoznaniu Jego służby*w A K  Sląsk-nie- 
wiele późni ej. wiadomym aii jest dobrze z wielu publikacji,że i na zacho­
dzie Polska Armia walczyła bardzo znacznie,bo tam miała więcej wyszkolo­
nych i uzbrojonych żołnierzy oraz dobrych i wspaniałych dowódców.Dla cze­
go więc Polacy w  kraju,którzy mieli o wiele gorsze warunki walki-są mier­
niej traktowani oraz nawet ci,którzy pc wojnie wrócili do kraju,uważając 
że tu jest ich" miejsce-jak np.Płk Skalski,który wiele wyeierpiał-bo zdecjr 
dował się dzielić dolę i niedolę i z  narodem w  kraju,.

Panowie w  Londynie,wiele sprsw. zaprzepaścili,które mogli,bez żadnych 
przeszkód' zrealizować.Jak chociażby uhonorowanie wielu bardzo zasłużonych 
żołnierzy 'AK. Stąd w  kraju wśród szprych rżeli żołnierskich jest rozgorycza­

nie na Panów w Londynie*By zamiast sporów, pomiędzy sobą o stanowiska-zaję­
li się l o a & i  żołnierzy w  kraju zgodnie z art.2 przysięgi wojskowej.

Rozgoryczenia żołnierze AK w Polsce-jak słyszę-postanawiają wybrać k o ­
misję wer"yfikaeyjną a nawet zastępczą Kapitułę " W b y  wszystkie zaległe-? 
uhonorowania żołnierzy zrealizować w  kraju,jako rodzimym miejscu działania

&0
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u
Ostatni fragment listu do P*dr*hab*3 Zawackiej*

według ustalonego testamentu żołnierzy AK*Takie są opinie w Polsce wielu i 
ludzi,których przypadkowo spotykam na ulicach warszawy lub podczas uro-*-'-' 
czystości z pocztami Sztandarowymi*

Uprzejmie informuję Panią ponieważ mimo bardzo trudnej i uciążliwej 
gracy-dąży Pani niezłomnie by wiernie tworzyć historię Pomorza i walk mę-

• szńskich wielu żołnlerzy,którzy zostali umęczeni i polegli by wolni mog­
li Żyć i tworzyć pamięć o nich,by pamięć ta trwaia po wieczne, czasy*

Informując Panią o publikowanej weryfikacji-w około nieomal pół wieku 
czasu,niewielu jej doczeka-jeszcze obecnie żywych*Ale mimo to,nie możemy 
zapomnieć o tyeh,którzy tak w czasie wojny jak i po jej zakończeniu odesz­
li na "wieczną wartę i do Apelu jako ostatniego raportu przed najwyższym 
Hetmanem świata *

Jeżeli dojdzie do-ogłazzanej w prasie weryfikacji.należałoby nam przy­
gotować ewidencję-tych wszystkich żołnierzy,którzy już byli uhonorowani tak
już nieżyjący jak i jeszcze żywi«Za działalności wszystkich komendantów Ok­
ręgu* Zwracam się z tym postulatem do Pani,bo jak się orientuję-to Pani na 
Pomorzu i dla Pomorza-pracuje zapewne najwięcej*

*razie potrzeby służę odpisem 447 które zatwierdził płk.Chyli-
ńoki 1 kilkoma z podpisem-że nadałem-płk Pałublcklego

Przesyłam Panl-dla z Rzeszenia Kaszubsko•Pomorskie itresz-
czony opis działalności powiatu llpnowsklego w AK oraz działalność niektó­
rych żołnierzy w obozach koncentracyjnyoh-/działalnoóć na szkodę wroga/ 
też opijana w znacznym streszczeniu-?airęk©pis ma oblętość 265 stron/

Kserokopie są słabo odbitej/wszystkie usługi są obecnie partaczone*/
Ale powoli z trudem-da się to odczytać*Dostosowuje się do Pani życzeń,ze 
zrozumiałych powodów,streszczania się,by CfłoŚĆ się zmieściła* . .

Załączam s X  '&C <4 t  ̂
1/0pis Obwodu AK Lipno 1 działania w obozie koncentracyjnym stron 
2/0dezwy Akcji *N* z roku 1940,1941,1942,1 1943 r " 4
2/Odezwa do polaków,by nie podpisywali obywatelstwa niemieckiego 1
4/Oświadczenie płk*Ant0nieg0 Sanojoy*|e płk Józef Chyliński ps*
Kamień,VJicher Rekin*jako szef sztabu i ostatni komendant Okrę- 1
gu AK Pomorze miał upoważnienie do nadawania awansów 1 odzna­
czeń 1 że był komendantem Okręgu AK Pomorze*
Te same upoważnienia do awansów i odznaczeń miał płk*Pałublcki*

5/Przysięga Armii F/zwoleńczej Suropy,ujarzmionych przez Nieraey 
hitlerowskie narodów Suropy* 1

6/Slubowanie-wlę£niów-hltlerowskioh obozów koncentracyjnych 1

7/0ówiadczenia świadków Lewandowskiego BolesławaLl Narczewskia- 
Lubomira o mej dzlałalnośei sabotażowej w obozie koncentrac* 1

8/Oświadczenle świadka Piotrowicza Stefana o sabotażu w obozie
koncentracyjnym 3&uuthausen-Sam*Valentin w fabryce c^łgów. 1

9/0świadczenie świadka Pewińskiego Zygmunta,że Józef Sadowski 
był współorganizatorem dużego sabotażu w fabryce czołgów na 
szkodę Niemiec w obozie koncentracyjnym 2lauthausen-San-Valentln* 1

10/ TreJć przysięgi ideowej "WIS" 1

Dopiski 1 poprawki do działalności w obozie koncentracyjnym ISaut- 
hausen-San-Valentin uzupełniam > Sabptaż w fabryce czołgów w San-Valentin
spowodował,że w okresie od I X 1944 do 31 III 1945 r.winno wyjść z fabryki 
na front 3000 czołgów a wyszło tylko w okresie od 17 X 1944 do 23 III 1945 
wyszło tylko 1150 sztuk czołgów i to wadliwie zmonto anych*

Ponadto należy dodać duży sabotaż w zarzuconych w dołach wielką ilość 
precyzyjnego a przez to o wysokiej cenie sprzętu elektroteehnicznego-mier~

Warte na str 20 159



str> 5 & ”' *
sników elektrycznych wysokiej klasy oraz innych przyrządów nawigacyjnych

1 celowniczych de czołgów typu Panther i Htenigs-yygier. ynoszenie dobrych 
nissalonych przyrządów,które Jako spalone nosllldmy przez dwa tygodnie' do 
łów po boabach-cO wyniosło minimum * 46*200*000 at

Zarzucenie w  dołach i potłuczenie młotami dobrych maszyą..j23.100.000 at

narzędzi*czędci 4o czołgów i uzbrojenie mogło wynieść S9.i00.000 "ł
licząc pięć złotych przedwojennych jeden dolar »  13.860.00/>
-13.860.000 dolarów przedwojennyoh z 1958 r.

SabotaS ten był wykonany w  okresie po nalocie 16 X  1944 r.do 
ostatniego nalotu 23 III 1945 r.
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Toruń 7.XI.1998 r.

Szanowny Pan

Józef Sadowski

03-350 WARSZAWA u] . Ctiodecka i5/64

Szanowny Panie !

Dziękuję za obszerny list z dnia łO.XI.br. Przepraszam za 

spóźnioną odpowiedź. W imieniu p. profesor Elżbiety Zawackiej 

uprzejmie informuję, że Pani Profesor usiłowała skontaktować się 

z Panem podczas swojego pobytu w warszawie w czerwcu b r . ale nie 

udało Jej się. Jeżeli ktoś z Fundacji będzie w Warszawie, na 

pewno odwiedzi Pana {wcześniej o tym uprzedziwszy).

Pisze Pan o interesujących materiałach, które są w Pana 

posiadaniu. Może mógłby je Pan przekazać pocztą poleconą do 

Fundacji (a może kserokopie)?

W załączeniu przesyłamy nasz najnowszy biuletyn z najlepszymi 

życzeniami świątecznymi.

Mgr Hanna Maciejemska-Marcumowska
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Józef Sadowski Warszawa dnia 10 listopada 1998 r. 

ul.Chodecfcą 15 ni 64
03-350 Warszawa 4_Wp.‘yn<?ło dnia — W
Uelefon 11-96-43 1 ^  lO W j to O H  j <38

Szanowna Pani mgr.
Bardzo serdecznie  Pani dziękuję  za p r z e s ł a n ie  Biuletynu *'ppp« 

który otrzymałem w końcu maja tego roku.

Moje opóźnienie w  odpowiedzi było i jest z pewnego rozgoryczenia 
na dwie osoby z toruńskiej Fundacji ?

Nie piszę po to by może się chwalić ale pragnę wrócić do czasów 

okupacji.Jako komendant Obwodu AK na powiat lipnowski i działający 
w zastępstwie szefa Sztabu i komendanta Okręgu AK Pomorzdz^-Jego up o ­

ważnienia i pełnomocnictwa-przesła&łem w y k a z - o d p i s k i o s k ó w  o wyższe 

stopnie wojskowe i odznaczenia bojowe.
Wykaz tych wniosków,dotysrzący całego Okręgu AK P o m o r z e , p r z e k a z a ­

łem za pośrednictwem komendanta inspektoratu Włocławek do Komendy O k ­

ręgu AK Pomorze • , ,
Ponieważ za miesiąc zostałem aresztowany a po okrutnym śledztwie

zostałem wywieziony do obozu koncentracyjnego Mauthausen.Byłem zdra­
dziecko wydany przez wroąą nam ale rodzimą ideologię i zdeioaspirowasy

ny przez naszych malk&tenow-przedemną aresztowanch,którzy zeznali,

posadam archiwum AK i broń oraz różne materiały.Mimo surowych represja?

ji-broni i archiwum nie wydałem/na powyższe są dokumenty/

Po powrocie z obozu koncentacyjnego,nie miałem możliwości ani
warunków by sprawą tą sie zająć ponieważ należałem do Polskiego

; % *
ronmictwa Ludowego,którego byłem miejscowym prezesem.

3-go maja za pochód PSLu-który prowadziłem,zostałem aresztowany, 
Siłą byłem zmuszany do wydania broni i dokumentów.Ale też mimo okru­

cieństw bicia U w i ę z i e n i u  mnie w karcu w  wodzie,smrodzie i duszności 

nie przyznawałem się do winy,nieprzyznając się do posiadania broni.

Wtedy pd^tępnie powiedziano mi ,że broni nie posiadam,bo wydałem 

ją w gestapo*1 zostałem oskarżony i sądzony po okrutnym śledztwie

i dwudniowego procesu-zostełem uniewinniony,ponieważ udowodniłem 

przed sądem świadkom oskarżenia,że to oni współpracowali z niemcami. 
Udowodniłem dokumentami a proces był pókazowy sala napchana po fea?*e

brzegi, bo * ludek/! chciał mnieć^ sensację i trochę uciechy*/
Po zwolnieniu mnie z więzienia i powrocie do domu w dniu 28 maja

1947 roku,pojechałem do warszawy,do Centrali PSL,gdzie przedstawiłem 

M^kołajeżykowi jak z działaczami PSL obchodzą się władze UB.

Mikołajczyk w mej obecności interweniował w Sejmie o mnie i kilka 

jeszcze osólUPo powrocie do domu nie miałem spokoju.Ciągłe nachodzenia

i wzywania do ra.^rj^wet otumaniona opinia publiczna-zatruwała mi ży­

cie. W połowie m Ą a ^ l 950 r.zostałem ponownie aresztowany i po okrut-*
nym,półrocznygmśledztwie skazany na 10 lat więzienia.Prokurator do­
magał się kary śmierci dla mnie.

Po połowie kary zostałem zwolniony.Ale. pamiętałem o obowiązkach 

wobec kolegów w myśl a r t .2 o przysiędze wojskowej.Dawałem ogłoszenia 
w paasie poszukując ludzi,ponieważ Kolddzy dopyty|v^J^się ,czy ich 

wnioski zostały zrealizowane ?.Po ośmiu ogłor-zeniach zebrałem około162



448 które pięciu listami wysłałem do Kanady do płk.Chylińskiego do

podpisania.Gdy ̂ otrzymałem odpowiedź od płk Chylińskiego,że otrzymał 
moje pięć listów poleconych z wnioskami 448 osób.Wysłałem następne 
ale gdzieś zaginęł w ilości 190 osób,co mi wspomniał płk.Chyliński

że wykazu w Ilości 190 osób nieotrzymał ale otrzymał odtworzenie pro­
tokółu wnioskowego z jesieniu 1945 r,którego pokwitowanie mi wysłał 
a którego ja znowu nieotrzymałem.???

Po powrocie z obozu koncentracyjnego,przy spotkaniu się z kilku k o ­

legami we wrześniu 1945 r*sporządziłem protokół wnioskowy » a  dla kilku

osób,które były aktywne w działaniuyv czasie okupacji.
Potwierdzenie^podpisem płk. Chylińskiego-otrzymałem dla 448 osób 

wtem 29 Virtuti Militari V  kłady,23 Złote Krzyże Zasługi z Mieczami 
34 Srebrne Krzyże Zasługi Z Miecz^ami,94 Brązowe Krzyże Zasługi z 
Mieczami i 268 Krzyży Y/alecznych,które w nikłej ilości zostały zwery­

fikowane by ich posiadacze otrzymywali dodatek do emerytury.
Ale znaleźli się ludzie zawistni,którzy złożyli protest,że ja i płk*

Chyliński dokonał oszustwa bo nie miał prawa,bo nie był komendantem Ok­
ręgu.By się upewnić,udałem się do Szefa I-go Odziału Sztabu Komendy

^łównej AK płk.inż.Antoniego Sanojcy«Który na wstępie mi podziękował za

wykonanie tak poważnego zadania jak zrealizowanie stopni i odznaczeń 
bojowych dła^tak wielkiej ilości żołnierzy Okręgu AK Pomorze a czego

nikt niedonał w  tak dużej ilości w całej AK podczas całej II wojny świa­
towej.Dodał również płk Sanojca,że nawet gdybym ja dokonał tego czynu

czy nawet niższy stopniem żołnierz,to było by to ważne.Bo mniej jest 
ważnym kto dokonał czynu ale dalefeo ważniejszym jest,co zostało djokona- 
ne. W rozkazach płk Chyłińskiego-wyraźnie jest napisane,że d z i a ^ O n  z-

Uęoważnienia N-go Wodza i Komendant# Sił Zbrojnych w Kraju -czyli do­
wódcy Armii Krajowej.Taka jest odpowiedź dla "donosicieli"podważają-

cych i poniżających Armię Krajową i Jej zasłużonych żołnierzy.
Ponieważ pani do mnie napisała,więc Jej odpisuję jako do żołnierza 

Armii Krajowej-największej i najmłodszej armii podziemnej świata.

1 Ponieważ za trudno by mi było osobiście \®?alkę z zawistnymi ludź- 

'l^mi^By^prawę przekazać Sądowi koleżeńskiemu Fundacji Pomorskiego O k ­
ręgu AK a ponieważ źle się czuję na siłach 90 lat mam na ramieniu i 

dla tego Panią bardzo do siebie zapraszam z jakimś godnym Kolegą.By 
przekazać dowody mej krzywdy.Bo nie zasłużyłem na oszczerstwa i znied- 
wienie.Mam rodzinę w lofcuniu.Ale ojcowie Marcinkowscy powymierali ale 
dzieci ich nie znam.Najstarszy Marcinowski płk*zmarł na Mokotowie a 

Eugeniusz i Maksymilian w Toruniu.Czy Pani do tej rodziny nienależy ?
Tak że bardzo zapraszam.Najlepiej przyjechać z dworcy głównego w To­

runiu,na dworzec wschodni w Warszawie i z przed dworca autobus 169 je­
chać do końca do pętli i z pętli wrócić się do tyłu do ul.Chodeckiej 
15 m 64 VII piętro dwie windy.Lepiej siadać w drugą windę-pierwsza no- 

cześniejsza się cz^ stO psuje.Progaę bardzo nie mówić otreści listo aż 
się z Panią naradzę.Bo niechcę podrywać aurtrytetu dzielnych akowców 

^  Torunia i Okręgu AK Pomorze.Nazwidko Marcinkowskich mnie p r z y c i ą g a  
jako dzielnych żołnierzy AK.Bardzo serdecznie Panią pozdrawiam i oczefea 
kuję rychłej wiadomości.7/ tedy się naradzimy i ja przyjadę do Torunia 
na większe zebranie.Pragnę dla Fundacji przekazać pewne matriały hisg- 

riczne.Przekazywałem już kilka lat w stecz P.Zawackiej ale odpowwidała 

że zaduża obiętość,drugim razem,że za mała.p, Zawacką poznałem z ogło­
szeń w prasie do której dawałem ogłoszenia a czego nie chciano mi przy 

jąć.Obecnie jest mniej trudności. W Q ZK R ^ 1 ^ K KpaS5S?2EA

(—) lózeh Sadowski mjr
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Y< ?
Prof drhab. Elżbieta Zawacka 
ul. Gagarina 136 m 26, tel. 65-17-344 

87-100 TORUŃ

Toruń, 15 czerwca 2000 r. 

Pan Józef Sadowski
1.dz.2336/P0M/2000

ul. Chodecka 15 m 64 

o3 3 5 0 W a r s  z a w a

Szanowny Panie,

Od Kol. Wysockiej-Jurkiewicz dowiedziałam się, że wydał Pan 

książkę nt. walki niepodległościowej na terenie powiatu 

lipnowskiego. Chcielibyśmy tę pozycję mieć w naszej bibliotece.

Nie wiem, czy Pan jest w posiadaniu czterech dotychczas 

wydanych przez Fundację naszą części Słownika Biograficznego 

Konspiracji Pomorskiej. Przesyłam je więc prosząc o ewentualne 

uwagi. W zamian proszę o przesłanie książki Pana autorstwa.

Załączam wyrazy szacunku wraz z pozdrowieniami 

dla Pana i Pana Małżonki

i ł -
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Toruńt dnia 1991.05.14

L . d z . / ^ / Z / 9 l
Ministerstwo Obrony Narodowej 

Departament Kadr

00-909 W a r s z a w a

Ha pismo nr B/91/3CIII-Z punkt 1 z dnia 22*0.4.91 

w  sprawie weryfikacji orderu Virtuti Militari dla Czesława Sadows­

kiego uprzejmie odpowiadam t

W zbiorach Fundacji / obejmujących kilkanaście 

tysięcy nazwisk/ nie figuruje nazwisko Czesława Sadowskiego jako kom­

batanta pomorskiego obwodu Lipno.

Odnalazłam jedynie w korespondencji z listopada 
1986r# prośbę Józefa Sadowskiego, brata Czesława, o przyznanie kawyźa 

pamiątkowego Okręgu Pomorskiego AK.Tej prośbie jako ówczesna przewod­

nicząca Klubu Historycznego odmówiłam z braku udokumentowania służby 

konspiracyjnej Czesława na Pomorzu.

Załączony dokument /KO "luneta" itd/jest efałezowan

Je żeli chodzi o Józefa Sadowskiego, świadczącego 

swojemu bratu Czesławowi Sadowskiemu*

Znam Jozefa Sadowskiego osobiście, przeprowadziłam 

kilkakrotnie z nim wywiady dotyczące dziejów konspiracji lipnowskiej* 

Był w latach 1940 do września 1942 czynny w komendzie lipnowskiejy 

P*0*Z.,ą od września 1942 do maja 1943 pełnił funkcję kmdta obwodu AK 

L i p n ^ l o d o  aresztowani® 5 maja 1 9 4 3 *

Józef Sadowski jest mitomanem, zbierającym od lat 70-tych jako "his­

toryk" relacje dotyczące pomorskiej konspiracji. Z początku chodziło 

mu o uwiarogodnienie własnego odznaczenia VM i stopnia oficerskiego. 

Później zdołał obałamucić sporą grupę pomorskich Akowców, obiecując 

"Hałatwienie" ich odznaczeń i awansów./ Akowcy pomorscy doczekali się 

uznania ich służby konspiracyjnej w nikłej, i to przypadkowej mierze/ 

Takie jest tło wystąpienia J.Sadowskiego o odznaczenie dla Małeckiej 

zd Jaglinskiej ps.”Jagła" i Paradowskiej zamężnej Kelłerowej Janiny 

ps."Parada" z obwodu AK L^pno, oraz dla Tanasia Zygmunta i innych 

członków Tajnego Hufca Harcerrjy z Gdyni / wnioski załączam do pisma 

Departamentu Kadr/. PrMes ZwI,du

Doo. dr ''
ul. Gagarina m 2o, Wi-44 
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L.dz./2flL/Z/91

F U  N  D A C Z J A
A R C H I W U M  P O M O R S K I E  A R M I I  K R A J O W E J

B I U R O  F U N D A C J I  '  8 7 - 1 0 0  T O R U Ń  * U L .  P I E K A R Y  37 * T E L E F O N  18-321 
K O N T O :  W I E L K O P O L S K I  B A N K  K R E D Y T O W Y  II O D D Z I A Ł  W T O R U N I U  NR 358606- 4675- 132 -3

Toruń, dnia 1991.05.14

Minis ters two Obrony Narodowej 
Departament Kadr

00-909 W a r s z a w a

Na pismo nr  B/91/XII1-Z punkt 1 z dnia 22 .0 .4 .91  
w sprawie w e ry f ik a c j i  orderu V i r t u t i  M i l i t a r i  d la  Czesława Sadows­
kiego uprzejmie odpowiadam :

W zb iorach  Fundacji  /  obejmujących k i lk a n a ś c ie  
ty s ięcy  nazwisk/ n ie  f i g u r u je  nazwisko Czesława Sadowskiego jako kom­
batan ta  pomorskiego obwodu Lipno.

Odnalazłam jedyn ie  w korespondencji  z listopad** 
1986r. prośbę Józefa  Sadowskiego, b ra ta  Czesława, o przyznanie krzyża 
pamiątkowego Okręgu Pomorskiego AK.Tej p rośb ie  jako ówczesna przewod­
nicząca Klubu Historycznego odmówiłam z braku udokumentowania służby
konsp iracy jne j  Czesława na Pomorzu.

Załączony dokument /KO "Luneta" i t d / j e s t  sjałszowun
J e ż e l i  chodzi o Józefa  Sądowni;lego, świadczącego 

swojemu b ra tu  Czesławowi Sadowskiemu:
Znam Jozefa Sadowskiego o s o b i ś c ie ,  przeprowadziłam 

k i lk a k ro tn ie  z nim wywiady dotyczące dziejów k o n s p i r a c j i  l i p n o w s k ie j . 
Był w l a ta c h  1940 do września 1942 czynny w komendzie l ipnow skie j  
P .O .Z . ,a  od września 1942 do maja 1943 p e ł n i ł  funkcję  kmdta obwodu AK 
Lipno — do aresztowania 5 maja 1943 -
Józef  Sadowski j e s t  mitomanem, zbierającym od l a t  70-tych jako " h i s ­
toryk" r e l a c j e  dotyczące pomorskiej k o n s p i r a c j i .  Z początku chodziło  
mu o uwiarogodni eni e własnego odznaczenia Vf.i i s to p n ia  o f i c e r s k i  ego. 
Później z d o ła ł  obałamucid sporą  grupę pomorskich Akowców, ob iecu jąc  
"Zała twienie"  ich  odznaczeń i  awansów./ Akowcy pomorscy doczeka l i  s i ę  
uznania ich  służby konsp iracy jne j  w n i k ł e j , i to  przypadkowej mierze/ . 
Takie j e s t  t ł o  w ystąp ien ia  J.Sadowskiego o odznaczenie dla Małeckiej 
zd J a g l in s k i e j  p s . " J a g ła "  i  Paradowski e j  zamężnej Kellerowej Janiny 
p s . "Parada" z obwodu AK L^pno, oraz d la  Tanasia Zygmunta i  innych 
członków Tajnego Hufca Harcerzy z Gdyni /  wnioski załączanie do pisma 
Departamentu Kadr/.

167



J ó z e f  Sadowski Warszawa dnia  8 l i s to p a d a  1991 r  ^
UT.Chodecka 15 m 64 y,. .

•05-350.Warszawa' . '
. . .  - i / •

Do M in i s te r s tw a -Obrcny Narodowej 
Departament Kadr.

Warszawa u l  Nowowiejska 26 A*

Pfzesyłsca wylcaz osób odza&csanych "-Krzyżem Walecznych” w c zas ie  
wojny przez -Komendę Okręgu AK Pomorze k r y p t . ”Lunęta,ł. do zweryfiko- 
l /H a l in a  Małecka*2 domu J a g l iń s k a ,p s  ."J- ;g ła"córka Bro- /w an ia .

n is ław a u ro d ź .24 VII -1922 w L i p n i e . . -w* } ri l c z a 4 5 /7 a
2/ K e l l e r  J a n in a ,z  domu Paradowska,pseud1’Roma”córka Stefana urodzona

1 dnia  4 I  1921 r .w  Li-pnisazam• Gdyniąul Lubawki 8/9
5 / la n a ś  Zygmunt,*syn F ran c iszk a ,p seu d . .P rze b ie g ły  Ryś"urodz.2 V 1924 

w Gtfni>Zamieszkały Gdynia u l  yi^omiuska 8m 30.
Lekarz okrętowy cno rób t  ro p ika  lil^p o,rućzn ik  •

4/pobłócka-01eszakÓY/na,córka. Jana,urodzona 24 -XII 1923r. J u r y s z k i .
zamieszkała Gdynia u l  Witomińska 8 m 5 0 .Lekarz medycyny.

5 /  Pocie jko Jan,-syn Pio t r a ,u ro d ź  .dn ia  .4 XII 1915 w Nieświeżu. Zamiesz­
k a ły  Sopot u l  Gzerwotoej' Armii 46 a .N auczyc ie l .

6/  Rzeźniezak J ó z e f , syn- J a n a ,u ro d z . dnia  16 I I  1915 r .p ieszew o,m ary-  
’ narka wo3enna, wykradł Niemeóm kons trukq^, io /chrapów/ok- 

rętów podwodnych .Zam. Michał in  k/warSzawy ,u l  Sadowa 22
Żołn ierze  pod pozycją Lp.3»4*5,6 .B r a l i  jako Harcerze m łodo le tn i  

u d z i a ł  w Kkcji  "B 2" -N an ies ien ie  na szfc4.ee-planów obrony Gdyni przez 
obronę l i iemiecką-i  p ż e k a za l i  t e  p l any Armii R a d z ie ck ie j , co" u ł a t w i ­
ło łatwe zdobycie .Gdyni przez Armię Radżiecką.Za ' cb Harcerze Gdyńs­
cy Tajnego Hufca H arcerzy^o trzym ali‘pochwały Od wyższych oficerów 
Radzieckich i  od Mars ż a łka  Katukowa M ic h a i ła , Jefimov;icza, dowódcę 
wojsk pancernych-dwukrOtnego Bohatera Związku Radzieckiego.
U związku z powyższym oraz o p in ia  AK Pomorze-nadanych mi pełnomocni- 
przśz  Komend ań" ta  Okręgu A t  Pomorze P łk . J ó z e fa  ChyliiiSkiego, /tw* 
potwierdzam nadanie tych stopni-podporuczników czasu wojny i  odz­
naczen ia  Krzyżem Walecżnych.Ną powyższe bardzo z a s ł u ż y l i . ’

Bardzo proszę 0 z rea l izow anie  mej prośby w i m ie n iu 'ż o łn i e r z y  Po-
/morza*

Jeszcze  ponownie proszę o 'wnikliwe /a bardzo ż o łn i e r s k i e  r o z p a t r z e ­
n ie  prośby mej ^  s p ra ie  b r a t a  Czesławą Sadowskiego, in ż y n ie ra  soec j* -  
l i s t ę , k t ó r y  po łożył  duże“zas łu g i  w c z a s ie  wOjn^ tak  d la  Pomorza jak  
i  d la  Armii Krajowej oraz no 'wojnie d la  obronności k r a ju  na co ma 
w ie le  dyn 1 omóv; i  różnych dokumęntów.Jego -wielkie wysiłki- d la  udbu- 
dowy-polskiego -przem ysłu ,okrę tów,s łużby.zdrowia i  d la  ZSSR są tak  
w ie lk ie  a tym b a rd z ie j  z a s łu g i  te  sa w ie lk ie ,ż e  c z y n i ł  je  człowiek 
inwalida  wojenny Powstania Wars z awy* g az ie  s t r a c i ł  nogę 1 odniosą: r a ­
ny d ru g ie j  n o g i" !  rek i .Rany te  do d z i ś  s i ę  jes.zcze 'n ie '  z a g o i ły .
I n ż . Czesław Sadowski w 'grudniu, koitczy 85 l a t  i  jeszcze  --bardzo' wydajni 
n ie  umysłowe- p racu je  d la  dobra ca łego narodu.

Poza złożonymi oświadczeniami świadków,składałem i  j a  oświadczeni

p n r j l f * * '  p f o  ź a J tS to iM y 1' p r u ,Z  f u n d t t f f i  Z - &*> ć f t i z y t i  ft>~~in4^*±j-o - / ^ o S t s f / i

-formowai m z . j s e s  
sek o odznaczenieoraz ar/ans na s to p ień  pnłkownika.Co powyższe juz  przekazałem,ao 
z da ta  19 VIII  1991 r .O raz  op in ie  mi znfene 1 innych jego dowodcow.

Ga'v -składałem"wnio3k i  w c z as ie  w o jn y /o s ta tn io  w kw ietn iu  1945 * /  
informowałem - Komendanta 'Okręgu AK Pomorze,jednocześnie Szefa Sztabu168



Komendy 'Okrę pa AK -Pomorze' przez ca ły  czas  wojny,że inż  Czesław. Sa­
dowski' p seud." Janczewski C-4-Cktóry wiole zas ług  położył  d la  Obwodu 
Linno i , ż e  za z a s łu g i  d la  Komendy Głównej-w mej o b e c n o ś c i , i ą ż .S a ­
dowski z o s t a ł  poinformowany,że za jego duże z a s iu g i  d la  P o lsk i  i  
Komendy Głównej AK-został złożony przez inż.Antoniego Kocjana-dla  
inżSżesława Sadowskiego pśeu8.!J Janczewski C-40"-wniosek o nadąn ieQyw 

'Krzyża Orderu Vir&u£i M i l i t a r i  V k la sy  i  awans na s to p ień  ppłkow- 
n ik a .  ■*; '

3dy informowałem o so b iśc ie  o powyższym p p łk .Jó ze fa  C h y l iń sk ie ­
go -odpowiedział  m^|On, że aprobuje t a k i e j  t r e ś c i  wniosek i* gdy będę 
s k ła d a ł  wnioski z ^ k rę g u  Pomorze,bym ‘dodał wniosek- na b r a t a  swego 
na odznaczenie Orderem V i r t u t i ^ M i l i t a r i  V k i . i  awans na s to p ień  
ppłkpwrilka• Og‘<Slny -w^kaz> wniosków złożyłem w k w ie tn iu  1945 r .
Po "Wodnie gdy odnalazłem p łk .C hylińsk iego  w Toronta w K a n a d z ie ,z le ­
c i ł  mi On bym sp o rz ą d z i ł  ponownie wykaz lu d z i ,k tó rzy -  naprawdę z a s ­
ł u ż y l i  »e na podane w c zas ie  wojny oceny.

_ „ . .-*- ii- *-*-w  ^  . i . , w . an^ _ _

-gen’. Bo ru c ie  Sp i e  cho-wi c'2 owi i  p ik .d y p l  .Kazimierzowi Plucie*  Czachows­
kiemu, k tó rzy  o rz e k l i  że na tak  wysoki s ta n  O k ręg u , je s t  za mało wnios 
ktwanych ż o łn ie r z y  i  za; n i s k i e  Są ich .oceny  za * tak  trudną walkę.
•Jysvłając wnioski do K :t; do I łk . J .C h y l iń s k ie ,  o-poeżątkowo ich  
wysłałem w l i c z b ie .  448, IJcły no otrzymaniu, jbotwierdzehla p ie r s z e  0̂ w 
w-yka%uw l i c z b i e  448 osobrwysłałem nas tępny  wykaz nadesłanych mi 
.z te renu  Pomorza wniosków w - i lo ś c i  190 osób a"w tom i  g la  in ż .C z e s ­
ława" Sadowskiego, wykaz 'ten n ie  doszedł  do P łk . 'C hyl ińsk iego , o czym 
mnie On informował.

i  *
Dodatkowo n ie  mogłem wysłać także, nadesłanych da lszych  wniosków 

.spowodu nac,isku UB,że wysyłając* wnioski zagran ice  mogę*bvć oskarżo-
0 szpiegostwo.Tak,ze n iezrea l izow anych  wniosków dla. Pomorza j e s t  448.1
Obecnie w 15.SŚ- r *S o ś & ^ a ^ * c - - i ^ v ^ y c h  wniosków s lfa l i  Pomorza 
przez MÓIT dla  13 osoh.Dalszych złożynych d la  7 ospo/wtem i  b r a t a /  
złożonych z datą' 20-kwietnia 1990 r.mimo k i lk ak ro tn y ch  zwracań s ię  
do MONu-nie j e s t  je szcze  zrealizowanych.Czekamy n a ' t o  już 46 l a t . '
Pragnę wyrgzić ubolewanie ,wobec zwracania s ie  M0ł\u do "Fundacji  w 
T o ru n iu ,k tó re j  przewodzi d r .h a b .p a n i  E l ż b ie t a  ZawackaOla k tó r e j  wd­
rażam za o^m  J e j  o racy  po dz iekó wan-ieAle n ie  mogę tego wyrazić  za Pa­
kość t e j  p racy ,n iezgodnej~ze stwierdzeniem a o p a r te j  jedyn ie  na pods 
ławie zawistnych in fo rm a c j i .

Po pierwsze dziwię s i ę  jak  Pani Zawackiej informacje  mogły być 
wiarygodne d la  MOnu,jeżeli  w c z a s ie  wojny tu  na Pomorzu wcale n ie  
była,! n ie  b r a ł a  żądnego u d z ia łu .P o  d ru g ie ,ż e  op in ię  P.Zawackiej są 
niezgodne z j e j  Insynuacjami* ponieważ p o tw ie rd z i ł  to ju ż  n ie ż y ją cy  
5

wiązuje do . ładu w AK*Jaki to może być ład -i op in ie  przyjmowane przez 
d r *.Z-awacką-ie że li .  będ^c V s topn iu  kapitana,podważa s too ień  i  zadaffcuflf 
ppłko.wnika ???#.Zawisć ' i  Wygorowarfe a bezpodstawne ambicje były i  sa 
wada naszego -narodu,doprowadzające polske do antagonizmów i  zamęiu 
zamiast do so l id n e j  pracy.  \ . . .

tu /po  rodzinnemu/lecz -było- traktowane po wojennemu,gdzie n ie  było 
■sentymentów rodzinnych a ty lko  bezwzględne rozkazy w o b l iczu  ś m ie rc i .
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MINISTERSTWO OBRONY NARODOWEJ
DEPARTAMENT KADRn

D a ta .

NrJUMJ...X I I I -  w
m  • . B

00-909 W arsza  u:a

FUNDACJA
ARCHIWUM POI ORSKIE ARMII KRAJOWEJ

u l .P ie k a ry  37 
87-100 Toruń

W za łączen iu  przesyłam pismo Pana SADOWSKIEGO Józefa  
z prośbą o z a ję c ie  stanowiska w sprawie zweryfikowania odznaczeń 
osób zawartych, w piśmie.
Po zaopiniowaniu prosimy o zwrot do DK MON. 

z a ł . :  1 na 1 ark,  - a d re s a t .
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L,dz.4 j7/A/92

Toruń,dn.10*04.1992r

Ministerstwo Obrony Narodowej

Departament Kadr 

Wydalał XIII W. t m  
Warszawa

W  odpowiedzi na pismo nr 76S/XIII/P z dnia 92-01-20 

informujemy, że w sprawie dotyczącej p. Józefa Sadowskiego 

Fundacja zajęła już stanowisko wyrażone w piwnie naszym 

nr 292/Z/91 z dnia 91-05-14 przesłanym do MOH Departament 

Kadr A s e r o k o p i a  w załączeniu/. Opinię o p. J.Sadowskim 

wyrażoną w wyżej wymienionym piwnie podpisahym przez 

p. doc. Elżbietę Zawacką "Zo" podtrzymujemy. 0 wiarygod­

no ci tej opinii świadczy również bezpodstawne używanie 

przez p* Sadov*skiego świeżo spreparowanych pieczątek* 

"Armia Krajowa - Komenda Okręgu” jak rówoieżi "W zastę­

pstwie Komendanta Okręgu AK Pomorzu”•

Z poważaniem
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T J t H ’* \% f fę 6 (q Szanowna pani P ro feso r .
\T f7* 4 jC ̂ ' v/ Zgodnie z życzeniem zdobyłem ks iążkę  p t .  "Mowi Nr 31R06" -  

wspomnienia /J .Sadow skiego/ .  Książkę a u to r  p r z e s ł a ł  mi o s o b iś c ie ,  
wraz z dedykacją.  Po zaznajomieniu s ię  z j e j  t r e ś c i ą ,  mam mieszane 
odczucia.Trudno mi s ię  ustosunkować do meritum t r e ś c i  poszczegól­
nych rozdziałów, skoro d z ia ła ln o ś ć  konsp iracy jną  a u to ra  na t e r e n i e  
powiatu lipnowskiego -  w ramach nieznanego mi POZ, jego pobyt w o- 
bozie koncentracyjnym w Mauthausen oraz jego powojenne'losy w PRL-u, 
poznałem dopiero z powojennych p u b l ik a c j i  i  r e l a c j i .

Pomijając f a t a ln y  s t y l  u t ru d n ia ją cy  zrozumieniE t e k s tu ,  w t r e ś ­
c i  dominuje in fa n ty ln e  mentorstwo i  p r z e ro s t  chorobliwej ambicji  au­
to r a  oraz zadufanie  w swoje dowódcze zdo lnośc i  i  szczególne pos łan ­
nictwo. Ponadto przedstawiona w ks iążce  l i s t a  odznaczonych zawiera 
błędy. M.in. są przekręcone nazwiska i  błędne daty urodzen ia .

Pan Józef  Sadowski odna laz ł  mnie w Tułowicach w l a t a c h  70-tych .  
Permamentnie s ię  naprzykrza ł  z prośbami i  uwagami w sprawie p i s a n ia  
wspomnień z okresu I I - g i e j  wojny światowej,  zwłaszcza z d z i a ł a ln o ś c i  
konsp iracy jne j  w czas ie  okupacji  terenów Pomorza i  W ielkopolski .  Nie­
jednokro tn ie  molestował mnie o l i s t y  walczących z b ron ią  w ręku ż o ł ­
n ie rzy  AK, zwłaszcza partyzantów z Borów Tucholskich. Były mu one po-

-  trzebne  w ce lu  z a ła tw ien ia  zaległycTi spraw awansów na s topn ie  wojsko­
we i  odznaczenia wojenne, p rzeds taw ien ia  ich  b. szefowi sz tabu Okr. 
Pom.AK ppłk .  Józefowi Chylińskiemu, przebywającemu wówczas w Kanadzie

- Ze zrozumiałych względów i  so l id a ry z u ją c  s ię  z o p in ią  "Michała" /A. 
Schulza/  -  n ie  reagowałem, d la tego  miał do mnie p r e t e n s j e .  Zarzucał 
mi egoizm oraz n iewypełnianie  wobec podległych ż o łn ie rz y  należących 
do mnie obowiązków.

0 kontak tach  J.Sadowskiego z pp łk .  "Wichrem" s ię  dowiedziałem 
po p rz e s ła n iu  gotowych l i s t  do Urzędu d / s  Kombatantów w Warszawie. 
Wykorzystując służbowy wyjazd do MliPD w Warszawie, odwiedziłem Sa­
dowskiego na Chodeckiej 15/64. Na k a r tc e  dokonałem odpisu i n t e r e s u ­
jący  "Michała" i  mnie fragment z l i s t  odznaczonych KVM,KW i  KZzM. 
Znane j e s t  jednak stanowisko na ten  temat,  wyrażony d o b i tn ie  w opra­
cowaniu "Michała" o " d z i a ł a ln o ś c i  ZWZ-AK Okręg Pomorze". Nawiasem 
mówiąc, po n ie jed n e j  k o n s u l t a c j i  ze mną, "Michał" wcześniej miał przy 
gotowaną l i s t ę  do odznaczeń w/w. i  do awansów na s topn ie  wojskowe.

Najprawdopodobniej wskutek o s o b i s t e j  in te rw e n c j i  J .Sadowskiego, 
MON zweryfikował n ie k tó re  odznaczenia z l i s t y  "Wichra". Niespodzie­
wanie, bez porozumienia ze mną, na przełomie 02/03 1990 roku, Pan 
J .S .  odwiedził mnie w Tułowicach i  w obecności Małżonki wręczył mi 
przywieziony z MON-u Order Srebrnego Krzyża V i r t u t i  M i l i t a r i ,  wraz 
z leg i tym acją  Nr DK-200B8/W, wystawioną 13.02„1990r .

Natomiast nadane mi Krzyże Walecznych: -  1 1 . 11.1944 przez k -d ta  
"Jary"  / " Ju ra n d a " /  oraz 24.12.1944 przez KO "Luneta" /"W ichra" / ,  
MON-RP 11.04.1993 r .  -  p o tw ie rd z i ł .  W l ip c u  1993 roku -  p r o f . d r .  An­
drze j  Szu jecki ,  w icem in is te r  O chr .Ś rod .Zas .N at . /OŚZNiL/ i  Leśnic­
twa, dokonał d ek o rac j i  na uroczystym spotkaniu  kombatantów Koła Leś­
ników SZŻAK, przy Regionalnej Dyrekcji  Lasów Państwowych w Katowi­
cach, /Leg. Nr DK-125-4/. Nie wiem kto i  jakimi kanałami to za ła tw io ­
no, a le  napewno wolałbym także w t a k i  spotfób być dekorowany 0SKVM.

Niezależn ie  obiektywnie stwierdzam, iż  Pan Józef  Sadowski, mimo 
t ru d n o śc i  j a k ie  pokonywał w ówczesnych czasach /PRL/, w porozumieniu
i  za przyzwoleniem ważnych o s o b i s to ś c i  z KG-AK /n p ,  p łk .  A.Sanojcy, 
p łk .  K.Pluty-Czachowskiego/, z niezmiernym i  bezkompromisowym uporem, 
z a ła tw i ł  u Szefa Sztabu KO-AK Pomorze -  p łk .  Józefa  Chylińskiego

, S  (\,ę>'^0(*lCw\ -r-

./.
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/"W ichra"/  -  sprawy awansów na wyższe s topn ie  wojskowe i  odznaczenia 
wojenne, i  to n ie  ty lko  d la  s i e b i e .  W ce lu  może lepszego zrozumienia 
motywów postępowania au to ra  k s ią ż k i  pt "M$vvi Nr 31806", wydanej z 
własnych środków finansowych i  dużym nakładem pracy,  załączam zachow 
waną -  charak te rys tyczną  i  n iezbyt  miłą  korespondencję.

Książkę -  "Mówi Nr 31806", mimo błędów i  z a s t r z e ż e ń ,  po dokład­
nym jeT^weryfikowaniu przez zawodowych historyków i  odrzuceniu ró ż ­
nych n iepotrzebnych dywagacji,  proponuję p rzy jąć  jako jedenx z przy­
czynków do h i s t o r i i  KOPom.AK.

Moje stanowisko w sprawie p rzes łanych  do PAPAK w Toruniu -  l i s t  
dotyczących awansów na s topn ie  wojskowe i  odznaczenia wojenne ż o łn i e ­
rzy  ze zgrupowania partyzanckiego AK "Gisy-100V, "Bory" praz z. OP 
"Jed l iny-102" ,  wyjaśniłem w piśmie z dnia  15.05.2000 r .  Nadal uważam, 
i ż  partyzantów i  konspiratorów pomorskich, i  to n ie  ty lko  w/w, w wię­
kszośc i  już n ie -ży jących  wojennych weteranów Armii Krajowej, powinno 
s ię  uhonorować odznaczeniami wojennymi. Wprawdzie po ległych i  w p rze­
ważającej w iększości  zmarłych Akowców to n ie  u sa ty s fa k c jo n u je ,  a le  
napewno pośm ier tn ie  zadośćuczyni ic h  pamięci .  Dlatego, jako o s t a t n i  z 
żyjących dowódców OP-AK " jed l iny -102"  w Borach Tucholskich, postanowi­
łem pozostawić trwały  ś lad  w dokumentach, przedstawionych do awnsów i  
odznaczeń wojennych zasłużonych ż o łn ie rz y  AK, zwłaszcza o so b iśc ie  
mi znanych, t . j „ tych: walczących w p a r ty zan tce  i  d z ia ła ją c y c h  na s t e ­
p ie  le g a ln o ś c i  okupacyjnej.

W o d n ie s ien iu  do powyższych k w e s t i i ,  t a k i  j e s t  mój punkt widzenia,  
z którym można s ię  zgadzać, albo -  n i e .

Łączę serdeczne pozdrowienia i  wyrazy szacunku -

/ - /  Jan-Wł a d ^ ał-aw Szn a jd e r

b .d -ca  OP-aK "Jedliny-102" 
w_Borach Tucholskich,  po r .  "Dąb",

j'A v tQ & A  tXAxfioV$j<*K\

W płynęło dnia —  ̂ s n

\ A, 0 0 6 5  Qpo/i Ip ć y r i / 174
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Włocławek

Sadowski Józef
zam. w J a s t r z ę b i u  , ż o łn ie rz  AK , aresztowań:

5 V 194-3 r .  , więziony w Grudziądzu,Lipnie 
Toruniu , Inowrocławiu , Poznaniu Mauthausen .

Zob. Ryszard S p e c ja l s k i  , J a s t r z ę b i e  w ie ś ..............

Włocławek 2002 , s .  96 / -^ ib ł .  FAPAK/
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Sadowski Józef - ^ Za g oń c zy k  *
z lipna -i ^

, '•> A.

^ '''r <,
Kdt Obwodu P0^ :.Xii^nof od grudnia 194-2 

roku do maja 1943 roku* Ha polecenie Kdta 
Inspektoratu Włocławek złożył 15 marca ^943 
roku wniosek o awansowanievV z esława Lullńs- 
kiego na stopień sierżanta i odznaczenie go 
Krzyżem Srebrnym Orderu Yirtuti Militari.

Rei, Władysław Drzewiecki, Skępe.

196



197



r~^

198



199



200



201



202



203



204



205



206



207



208



209



210



211



212



213



214



215



216



217



218



219



220




